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Fot.Magdalena Kaczanowska

Paweł Nakonieczny, Paweł Nakonieczny, 
Przewodniczący Rady Przewodniczący Rady 
Powiatu PuławskiegoPowiatu Puławskiego

Puławy:
Konkurs na bożonarodzeniową szopkę. 
Wciąż można się zgłosić 

Dr Marek Paździor ofi cjalnie 
dyrektorem szpitala 

Nałęczów: Strażacy pomogli zwierzętom

Żyrzyn: Inwestycyjne plany wójta 

Gm. Puławy: Na co pójdzie fundusz sołecki? 

Wąwolnica: Od lutego targ wňinnym miejscu 

Końskowola: Burmistrz szuka pracownika 

Powiat: Tak mieszkańcy przywitali Nowy Rok 

Puławy:Puławy: Parking  Parking 
wňMarinie po remonciewňMarinie po remoncie
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Wielka wygrana 
wňLotto wňpowiecie! 
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Pani Pelagii 
stuknęła 

setka! 

Awans 
sekretarza 
gminy 
Końskowola 

Markuszów: Markuszów: 
Kto zastąpi Kto zastąpi 
S. Łowczaka S. Łowczaka 
wňośrodku kultury? wňośrodku kultury? 

Grupa Azoty Puławy Grupa Azoty Puławy 
dostała 24,3 mln zł.dostała 24,3 mln zł.

Azoty Azoty 
z kroplówką z kroplówką 
od państwa od państwa 

STR. 9 STR. 5

STR. R15

Naprawa budowlanej Naprawa budowlanej 
fuszerki kosztowała fuszerki kosztowała 
miasto ponad 6 mln zł.miasto ponad 6 mln zł.

W tym roku 
Zarząd 
Powiatu 
Puławskiego 
zaplanował 
na ten cel 
36,2 mln zł. 

Budżet powiatu z deficytem 
i o połowę mniejszą 
sumą na inwestycje. 

STR. 

6 Grzegorz Grzegorz Kuna, Kuna, 
radny PiSradny PiS

Janusz Wawerski,Janusz Wawerski,  
radny PiS i były przewodniczący radny PiS i były przewodniczący 

Rady Powiatu Puławskiego Rady Powiatu Puławskiego 

Gdzie nowe 
inwestycje?

Nie jest to budżet, który będzie 
budżetem prorozwojowym

Nie spodziewajmy się, że budżet 
2025 r. będzie budżetem cudów
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SSttyyczzeeńń

Odwołanie prezes MZK

W iadomość o odwołaniu 
Iwony Kuś gruchnęła 

w powie stycznia. Było to już 
kolejne odwołanie prezeski 
w ciągu kilku miesięcy. Pod 
koniec maja 2023 roku rada 
nadzorcza MZK także pod-
jęła decyzję o jej odwołaniu. 
Chodziło wtedy o oświadcze-
nie majątkowe za 2022 rok, 
złożone przez panią prezes, 
w którym oprócz dochodów 
za kierowanie miejską spółką 
wykazała dochód z prowadze-
nia działalności gospodarczej. 
Co prawda w obszarze nie 
związanym z działalnością zarządzanej przez nią spółki (biu-
ro rachunkowe, audyt i finanse), ale w ocenie radcy prawnego 
puławskiego ratusza, który powoływał się na nowe przepisy, 
osoby zajmujące kierownicze stanowiska w spółkach komunal-
nych nie mogą prowadzić działalności na własny rachunek. To 
stało się podstawą decyzji rady nadzorczej, która jednocześnie 1 
czerwca ogłosiła postępowanie, mające wyłonić nowego prezesa 
MZK. Kuś wystartowała w konkursie, wygrała go i wróciła na 
stanowisko.

W styczniu ub. r. prezeskę ponownie odwołano. Przewodniczący 
rady nadzorczej nie chciał mówić o szczegółach. W grudniu Iwona 
Kuś złożyła do prokuratury zawiadomienie o podejrzeniu popeł-
nienia przestępstwa, a o swoje odwołanie oskarża związki zawodo-
we. Sprawa jest w toku. Tymczasem konkurs na jej następcę wygrał 
Paweł Dadej. 

Prezydent Maj woli do aresztu

Sąd Okręgowy w Lublinie nałożył na Miasto Puławy 5 tys. 
zł grzywny za to, że umożliwiło korzystanie z przyszkolne-

go boiska po godzinach pracy szkoły. Wcześniej urząd przegrał 
w sądzie z małżeństwem, którego dom sąsiaduje z obiektem. 
Skarżącym najpierw przeszkadzał hałas, a potem światło reflek-
torów. Nie pomogło ustawienie ekranów akustycznych. Prezy-
dent Paweł Maj zapowiedział od razu, że nie zapłaci i decyduje 
się na odbycie kary aresztu, na którą sąd od razu w wyroku 
zamienił grzywnę. Włodarz Puław ma odsiedzieć tam 5 dni. 
Aktualnie sprawa została skierowana do egzekucji komorniczej. 
To właśnie komornik ma doprowadzić Pawła Maja do aresztu. 
Trwają formalności.

Luty

W Końskowoli jej nie chcieli, 
wygrała konkurs w Kurowie

Małgorzata Chabros przegrała konkurs na dyrektora ośrodka 
zdrowia w Końskowoli, w którym walczyła o reelekcję. Ale nie 

dała za wygraną i wystartowała w drugim konkursie, na szefową ana-
logicznej placówki w Kurowie. I wygrała. 

IUNG z nowym dyrektorem

Dotychczasowy długoletni dyrektor Instytutu Uprawy Nawożenia 
i Gleboznawstwa w Puławach prof. Wiesław Oleszek odszedł na 

dyrektorską emeryturę, ale wciąż pracuje w IUNG. Minister Rolni-
ctwa i Rozwoju Wsi na jego następcę mianował dotychczasowego 
zastępcę prof. Mariusza Matykę. 

Prezes puławskich Azotów zrezygnował

Związany z PiS Marcin Kowalczyk złożył rezygnację z funk-
cji Prezesa Zarządu Grupy Azoty Puławy. Jego tymczasową 

zastępczynią mianowano członka zarządu Justynę Majsnerowicz. 
W kwietniu Rada Nadzorcza GAP odwołała trzech członków Za-
rządu. Stanowisko straciła p.o. prezesa wiceprezes J. Majsnero-
wicz oraz wiceprezesi - Paweł Bryda i Jacek Janiszek. Pełniącym 
obowiązki, a następnie prezesem został Hubert Kamola.

MMarzeccc
Prezes OPEC odchodzi

P aweł Iwaszko z końcem miesiąca zrezygnował z funkcji 
prezesa Okręgowego Przedsiębiorstwa Energetyki Cieplnej 

w Puławach. Jak tłumaczył, dostał bardzo dobrą ofertę z sektora 
prywatnego. Miejską spółką kierował od maja 2018 r. W wyniku 
konkursu jego miejsce zajął Paweł Okapa.

Marek Chrzanowski 
dalej dyrektorem „Czartorycha”

Wygrał konkurs ogłoszony przez starostwo i przez kolejne pięć 
lat będzie kierową renomowanym puławskim I Liceum Ogól-

nokształcącym im. Ks. A.J. Czartoryskiego w Puławach. 

Sadurska poza zarządem PZU

O zmianach w zarządzie PZU S.A. spółka poinformowała w komu-
nikacie z 23 lutego. Jak wynika z niego, Rada Nadzorcza odwołała 

ze składu zarządu sześć osób, w tym Małgorzatę Sadurską. O tym, że 
pochodząca z powiatu puławskiego Małgorzata Sadurska w wyniku po-
wyborczych roszad może stracić stanowisko, mówiło się już od dłuższe-
go czasu. Tym bardziej że powyborcza miotła robiła porządki w innych 
kluczowych instytucjach. W lutym dokonano zmian w Radzie Nadzor-
czej, a zmiany osobowe w zarządzie były już tylko kwestią czasu. Była 
posłanka PiS i szefowa kancelarii Prezydenta RP Andrzeja Dudy w za-
rządzie PZU S.A. zasiadała od czerwca 2017 r. Branżowe media donoszą, 
że przez ten czas Sadurska zarobiła w spółce blisko 10 mln zł. Miała do 
dyspozycji również opłacane przez PZU służbowe mieszkanie.

Sześciu chętnych na prezydenta 
w Puławach

Karty odkryły wszystkie opcje. Walkę o reelekcję zapowiedział ów-
czesny włodarz Puław Paweł Maj. PiS ogłosił kandydaturę radnego 

powiatowego Mariusza Wicika. Swój start zapowiedziały również dwie 
byłe wiceprezydent - Ewa Wójcik oraz Beata Kozik. Polska 2050 wysta-
wiła kandydaturę wieloletniego miejskiego radnego Sławomira Seredy-
na, a Koalicja Obywatelska - mało znanego Grzegorza Nowosadzkiego. 

Kwiecień

Maj i Wicik w drugiej turze

Głosami mieszkańców to właśnie oni weszli do drugiej tury głoso-
wania, w której ostatecznie zwyciężył Paweł Maj. Ale prezydent 

do rady wprowadził tylko jedną radną. 

Porażka „Zielonego Powiśla” 
w Końskowoli

Stowarzyszenie, które w poprzedniej kadencji miało większość w Ra-
dzie Gminy poniosło sromotną porażkę. Jego kandydat na wójta 

- były przewodniczący Rady Radosław Barzenc - przegrał walkę z do-
tychczasowym zastępcą wójta Mariuszem Majkutewiczem. „Zielonemu 
Powiślu” udało się wprowadzić do rady tylko jednego przedstawiciela. 

MMMaajjj
Klęska PiSu w powiecie

T akiego obrotu sprawy nowo wybrani radni powiatowi PiS na 
pierwszej sesji Rady Powiatu Puławskiego się nie spodziewa-

li. Okazało się, że jeden z ich dotychczasowych działaczy - Bogdan 
Krześniak - dogadał się z KO i w głosowaniu nad wyborem starosty 
nie poparł kandydatury dotychczasowej starosty Danuty Smagi, któ-
ra przegrała z Teresą Gutowską. Na wicestarostę został wybrany Piotr 
Rzetelski z PSL, a skład Zarządu Powiatu uzupełnili Bogdan Krześniak 
oraz Andrzej Mitruczuk i Łukasz Skowyra. Tym samym PiS utracił 
większość w powiecie. Podobnie stało się w Radzie Miasta Puławy, 
gdzie radni tej opcji nie objęli ostatecznie żadnej ważniejszej funkcji. 

Czerwiec
Sekretarz powiatu odchodzi

Po przegranej PiS w wyborach samorządowych i objęciu kierownictwa 
w starostwie przez koalicję KO - PSL i Polski 2050, Waldemar Orki-

szewski (PiS), który jednocześnie z ramienia tej partii wszedł do Rady 
Miasta Puławy, zrezygnował z piastowanej od kilku lat funkcji sekretarza 
Powiatu Puławskiego. Ale pracy długo szukać nie musiał. Objął analo-
giczne stanowisko w sąsiednim powiecie, w Urzędzie Miasta w Józefowie 
nad Wisłą, gdzie w wyborach na burmistrza wygrał kandydat PiS. Jego 
miejsce w puławskim starostwie zajęła Agata Wrzesińska-Zasada.

Europarlament nie dla byłej starosty

Danuta Smaga nie zdobyła mandatu w wyborach do Europarla-
mentu. Na początku roku pojawiły się także informacje, jakoby 

miała startować do Sejmiku Województwa Lubelskiego. Potwierdzała 
je sama zainteresowana. Ostatecznie na listach PiS do sejmiku znala-
zły się inne nazwiska z powiatu, a Danuta Smaga wystartowała bez 
powodzenia w walce o mandat w Brukseli.

7 stycznia 
godz. 8.00 - 16.30, 
Bronice (5)
godz. 8.00 - 15.00,
Bronice (6,10)

PUŁAWSKIE   
CENTRUM KOMINIARSTWA 

Czyszczenie, Przeglądy Ceeb, Odbiory. 
Frezowanie (rozwiercanie), wkłady 
kominowe ceramiczne, nierdzewne, 

stalowe. 
Uszczelnianie kominów, szlamowanie. 
Budowa całych kominów i remonty 

ponad dachem. 
Kominy Izolowane Kwasoodporne. 
Tel. 781-495-997, 603-137-021
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Prezydent Maj po raz pierwszy 
od kilku lat z votum i absolutorium

Po zmianie układu sił w Radzie Miasta Puławy prezydent Paweł 
Maj dostał od radnych kredyt zaufania. Po raz pierwszy od pięciu 

lat uchwalili mu wotum zaufania i udzielili absolutorium z wykona-
nia budżetu za ubiegły rok. Poprzednio taka sytuacja miała miejsce 
na początku jego pierwszej kadencji w 2019 r. 

Lip iec

Azoty zawieszają sponsoring

Ze względu na trudną sytuację fi nansową Grupa Azoty Puławy za-
wiesiła działalność sponsoringową na wszystkich polach. Szcze-

gólnie odczuły to kluby sportowe, działające na terenie miasta - KS 
Wisła Puławy i KS Azoty. 

Nowy zastępca prezydenta Puław

Paweł Maj powołał na wiceprezydenta miasta swojego konkurenta 
w wyścigu do fotela prezydenckiego. Grzegorz Nowosadzki od-

padł w pierwszej turze, zdobywając nieznacznie mniej głosów od 
Pawła Maja i Mariusza Wicika, zdobył za to mandat radnego miej-
skiego. Jednakże wskutek koalicyjnych uzgodnień, prezydent Paweł 
Maj mianował kandydata KO swoim zastępcą. Jego miejsce w radzie 
zajęła Paulina Karlińska. 

Były wójt prezesem gminnej spółki

S tanisław Gołębiowski, były wójt Gminy Końskowola wygrał kon-
kurs na prezesa Przedsiębiorstwa Wodociągowo-Komunalnego 

w Końskowoli. Był jednym kandydatem. 

SSSierpieńńń

Była starosta dyrektorem u Marszałka

Po porażce w głosowaniu w sprawie składu Zarządu Powiatu Pu-
ławskiego i nieudanym starcie w wyborach do Parlamentu Eu-

ropejskiego Danuta Smaga, która wcześniej, zanim została starostą, 
była dyrektorem gimnazjum w Gołębiu, długo nie musiała szukać 
pracy. W połowie sierpnia objęła stanowisko dyrektora Muzeum 
Nadwiślańskiego w Kazimierzu Dolnym po odwołanej z funkcji Iza-
beli Andryszczyk. Kazimierskiej placówce ma szefować przez rok. 

Dyrektor szpitala odchodzi

P iotr Rybak, nazywany 
uzdrowicielem puławskie-

go szpitala, wygrał konkurs 
na dyrektora Centrum Onko-
logii Ziemi Lubelskiej. Lecz-
nicą w Puławach kierował do 
końca sierpnia. Potem władze 
powiatu pełniącym obowiązki 
dyrektora placówki mianowały 
Krzysztofa Siejko. 

Wrzes ień

Były strażak kierownikiem w starostwie

Były rzecznik prasowy Komendy Powiatowej Państwowej Straży 
Pożarnej w Puławach st. bryg. Grzegorz Buzała wygrał konkurs 

na kierownika Wydziału Zarządzania Kryzysowego w Starostwie Po-
wiatowym w Puławach. Zajął miejsce po dotychczasowym kierow-
niku Marcinie Koprze, związanym w przeszłości z puławską policją 
(pełnił funkcję rzecznika prasowego KPP w Puławach). 

Zmiany w kazimierskim ratuszu

Bartłomiej Godlewski, zastępca Burmistrza Kazimierza Dolnego 
zrezygnował z funkcji. Niedługo potem Artur Pomianowski po-

wołał na to stanowisko byłego radnego Jarosława Borychowskiego. 

Prezes PPNT odchodzi

S tojący przez kilka ostatnich lat na czele Puławskiego Parku Na-
ukowo - Technologicznego Tomasz Szymajda został odwołany ze 

stanowiska. Funkcję pełnił do końca września. Jego miejsce zajął wy-
łoniony w konkursie Grzegorz Sobolewski, który zarządzanie spółką 
rozpoczął z początkiem listopada. Sam Szymajda znalazł zatrudnie-
nie w Muzeum Nadwiślańskim w Kazimierzu Dolnym, gdzie piastuje 
funkcję zastępcy dyrektora ds. administracji.

Nowa siedziba Urzędu Gminy w Żyrzynie

Od poniedziałku 23 września pracownicy Urzędu Gminy Ży-
rzyn, Samorządowej Administracji Placówek Oświatowych oraz 

Ośrodka Pomocy Społecznej przyjmują interesantów w nowej siedzi-
bie przy ulicy Powstania Styczniowego 10. Budowa nowego urzędu 
kosztowała 5,5 mln zł. Po starym nie ma śladu, został wyburzony.

Protest mieszkańców 
przeciwko biogazowni

M ieszkańcy gminy Kurów - Wólki Nowodworskiej i Posiołka - 
protestowali przeciwko zmianom w Miejscowym Planie Za-

gospodarowania Przestrzennego gminy, które umożliwiłyby w ich 
sąsiedztwie budowę biogazowni rolniczej. Mimo ponad 100 uwag 
zgłoszonych do projektu zmian w planie, obecności mieszkańców 
na komisji rady, radni przegłosowali zmiany. Dzięki nim na terenie 
gminy będzie mogła powstać biogazownia i sortownia odpadów. 

Październik

Nowy prezes puławskich wodociągów

Ku zdziwieniu radnych latem władze Puław ogłosiły konkurs na 
prezesa Miejskiego Przedsiębiorstwa Wodociągów i Kanalizacji. 

O reelekcję ubiegał się także dotychczasowy szef miejskiej spółki 
Dariusz Dąbrowski, który objął stery latem 2023 r. Pierwsze postę-
powanie unieważniono i ogłoszono od nowa, z terminem składania 
aplikacji do połowy września. Drugi konkurs wygrał Janusz Piechnat. 

Ważne porozumienie 
w puławskich Azotach

Zarząd Grupy Azoty podpisał porozumienie z przedstawicielami 
związków zawodowych, działających na terenie zakładu. Na 

mocy tego dokumentu czasowo zawieszono niektóre kosztochłonne 
zapisy Zakładowego Układu Zbiorowego Pracy. Dla pracowników 
oznacza to rezygnację do końca 2026 r. z nagrody na Dzień Chemi-
ka, nagród z okazji Świąt Bożego Narodzenia i Wielkanocnych oraz 
nagrody rocznej i premii. Wszystko po to, by ratować zakład pracy. 

Stara hala sportowa w Puławach zabytkiem

Lubelski Wojewódzki Konserwator Zabytków wpisał starą halę 
MOSiR do wojewódzkiej ewidencji zabytków. Ten sam ruch zmu-

szone było wykonać miasto. Oznacza to, że podczas remontu obiek-
tu urzędnicy muszą uwzględnić wszystkie wskazania konserwatora 
zabytków. 

Listopad

Walka mieszkańców 
gminy Janowiec o emkę

Wójt zakończył wieloletnią współpracę z Miejskim Przedsiębior-
stwem Komunikacji, ponieważ uznał, że dopłata za kursy au-

tobusu linii nr 17, który woził mieszkańców gminy jest dla Janowca 
zbyt wysoka i gminy nie stać na taki wydatek. Oburzeni mieszkańcy 
wzięli sprawy w swoje ręce. Zawiązali komitet obrony „emki”, zbie-
rali podpisy, by w ten sposób wywrzeć presję na władzach, aby te 
wróciły do rozmów z MZK. Nie dali się przekonać tłumaczeniom 
wójta, który roztaczał przed nimi wizję tańszych usług prywatnego 
przewoźnika. I wygrali. Autobus linii nr 17 zostaje. 

Grudzień

Zastępca Rybaka zwycięzcą konkursu 
na dyrektora szpitala

Dotychczasowy zastępca dyrektora SP ZOZ w Puławach i or-
dynator Oddziału Ortopedii wygrał konkurs na dyrektora 

puławskiej lecznicy. Pokonał czterech kontrkandydatów. Stano-
wisko objął z początkiem stycznia. 

Budżetowy pat na miejskiej sesji

G rudniowa sesja Rady Miasta Puławy upłynęła pod znakiem 
dyskusji nad planem fi nansowym miasta na 2025 rok. Projekt 

budżetu ostro skrytykowali radni opozycji (PiS). Ale do głosowa-
nia nad uchwałą w ogóle nie doszło, bo ruchy radnych zabloko-
wali radcy prawni. Uzmysłowili im, że skoro chwilę wcześniej nie 
uchwalili Wieloletniej Prognozy Finansowej, to nie mogą głosować 
nad budżetem, bo uchwały te należy - zgodnie z prawem - przyjąć 
na tej samej sesji. Nie mając innego wyjścia radni zmienili harmo-
nogram obrad. Tym samym głosowanie nad planem fi nansowym 
miasta odłożyli na styczeń. Do tego czasu urząd będzie pracował 
w oparciu o prowizorium budżetowe.

Marta Pietroń

R E K L A M A
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NIEPUBLICZNY ZAKŁAD 

OPIEKI ZDROWOTNEJ
 

BEZPŁATNE PORADY W RAMACH NFZ
- kardiologia 

- neurologia     

- stomatologia
 

KKOOOMERRCYJNNE PORADY SPECJALISTYCZNE:
neurochirurgia

poradnia leczenia bólu
endokrynologia 

diabetologia
neurologia

psychologia
chirurgia naczyniowa

kardiologia
stomatologia
badanie EEG

echo serca

REJESTRACJA 81 888 33 07

WWW.ESCULSPSC.PULAWY.PL
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Data Miejscowość Sprawca Pojazd Promile

2.01. 
2025 r.

Bochotnica
57-latek 

z gm. Karczmiska
volvo 0,26 promila
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Znajdź pracę ze Wspólnotą

Powiatowy Urząd Pracy w Puławach

pulawyopole

NASZE 
PORTALE

pulawy

opole.24wspolnota.pl

JECHALI  WĘŻYKIEM

Mieszkance gminy Koń-
skowola życzenia złożyli 
wójt, kierownik biura 
terenowego KRUS oraz 
bliscy. Były prezenty, 
tort i gromkie 200 lat!

Śmiało można powiedzieć, że 
gmina Końskowola jest dobrym 
miejscem do życia, które sprzyja 
długowieczności. A dowodem 
na to jest chociażby fakt, że 
w tym roku już druga mieszkan-
ka gminy obchodzi okrągłe, set-
ne urodziny. Latem świętowała 
Salomea Sułek z Końskowoli. 
A w poniedziałek 30 grudnia 
miłą uroczystość w Urzędzie 
Gminy w Końskowoli zorgani-
zowano dla Pelagii Kuny.

Jubilatkę, która przybyła 
w towarzystwie bliskich powitał 
wójt Mariusz Majkutewicz oraz 
kierownik Urzędu Stanu Cywil-
nego w Końskowoli Danuta Su-
łek. Włodarz gminy przekazał 
na ręce mieszkanki Opoki list 
gratulacyjny od Premiera RP 
Donalda Tuska, gratulując pięk-
nego wieku i życząc zdrowia na 
dalsze lata.

Ciepłe słowa do pani Pelagii 
skierowała również kierownik 
Danuta Sułek.

- Ludzie starsi dzięki swej 
dojrzałości i doświadczeniu 
mogą udzielać młodym rad 
i cennych pouczeń. Wszyst-
kiego najlepszego dla naszej 
jubilatki - mówiła, wręczając 
wzruszonej seniorce bukiet 
kwiatów. Aby tradycji stało 
się zadość wszyscy zebrani od-

śpiewali jej gromkie „dwieście 
lat”, a Pani Pelagia z pomocą 
bliskich zdmuchnęła świeczki 
na urodzinowym torcie. Pod-
czas uroczystości głos zabrała 
również kierownik placówki 
terenowej KRUS w Puławach, 
która przyniosła jubilatce ra-
dosną nowinę. - Pan prezes 
z okazji osiągnięcia 100 lat ży-

cia składa pani gratulacje i ży-
czy w imieniu Kasy oraz włas-
nym dalszych długich lat życia 
w zdrowiu i pomyślności. Od 
28 grudnia będzie pani otrzy-
mywała świadczenie pieniężne 
w kwocie 6 tys. 246 zł 13 gr - 
informowała Iwona Pokropska.

Marta Pietroń

Razem z panią Pelagią świętowali bliscy, władze gminy oraz pracownicy Ośrodka Pomocy Społecznej, którego podopieczną jest mieszkanka Opoki

W zdmuchnięciu świeczek na urodzinowym torcie jubilatce pomagał 
siostrzeniec
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U r s z u l a  S a d u r s k a
Ciocia pochodzi z Witowic. 
W Opoce zamieszkała 
z mężem. W domu było ich 
siedmioro, była najmłodsza 
z rodzeństwa. Babcia mojego 
męża to jej rodzona siostra, 
która dożyła 94 lat. 
Całe życie ciężko pracowała na 
wsi, dźwigała ciężkie garnki 
w kuchni, a oprócz tego 
pracowała w polu. Niestety nie 
miała swoich dzieci. Mąż zmarł 
przeszło 40 lat temu. Obecnie 
mieszka sama. Jest osobą 
sprawną, sama pali w piecu 
węglowym, gotuje sobie 
sama. Wędliny i ciasta nie je, 
bo mówi, że jej nie smakuje. 
Zawsze miała koty, teraz też 
ma dwa. Niestety trochę słabo 
słyszy i niedowidzi. Mimo to 
do tej pory uprawia ogródek, 
my jej go skopiemy, ona 
posieje, jak sucho podlewa. 
Mimo swojego wieku ciocia ma 
doskonałą pamięć, pamięta, 
gdzie co położyła, kojarzy 
mieszkańców wsi, pamięta kto 
z kim się ożenił, kto za kogo 
wyszedł za mąż.

K i e r o w n i k  P T  K R U S  w  P u ł a w a c h  o d c z y t a ł a  j u b i l a t c e  
w i e r s z  n a p i s a n y  k i e d y ś  p r z e z  s t u l a t k ę ,  k t ó r e j  r ó w n i e ż  

m i a ł a  o k a z j ę  g r a t u l o w a ć  t a k  p i ę k n e g o  w i e k u :

Do latek dziesięciu radośnie dziecięciu.

Dwadzieścia lat mija - miłość się rozwija,

Trzydziestą dorasta i mąż i niewiasta.

Gdy czterdzieści latek - u Boga dostatek,

Gdy minie pół wieku na przełomieś człeku.

Kiedy minie kopa - nic z baby i chłopa.

Siedemdziesiąt bije, śnieg głowy pokryje,

Osiemdziesiąt roczków, trzeba szczędzić kroczków,

Dziewięćdziesiąt sięga, z człeka niedołęga,

Gdy sto na progu - polećcie się Bogu.

Zawód, Miejsce pracy / Pracodawca
Wymiar 
etatu

Wynagrodzenie 
brutto

Rodzaj 
umowy

Rozbieracz - wykrawacz, 
Końskowola

1 4 666,00 zł u

Pomoc kuchenna, Puławy 1 4 666,00 zł u

Sprzedawca, Puławy/ u Zuzi 1 4 666,00 zł u

Pracownik ochrony, Puławy 1 4 666,00 zł u

Kucharz, Baranów 1 4 700,00 zł u

Kucharz, Baranów 0,5 2 350,00 zł u

Główny księgowy, Kazimierz Dolny/ 
Kazimierski Ośrodek Kultury

1 7 000,00 zł u

Programista, Puławy/ Echo – Son 1 4 700,00 zł u

Dostawca potraw, Puławy/ SHERON 1 4 300,00 zł u

Pomoc kuchenna, Puławy 28,1 zł/ godz z

Robotnik magazynowy, Puławy 30,5 zł/ godz z

Sprzedawca – kasjer, Wierzchoniów 1 4 500,00 zł u

Pracownik produkcyjny, Puławy/ 
BIOEFEKT

1 6 850,00 zł u

Nauczyciel muzyki, Puławy/ ZSO nr 2 1 099,66 zł u

u – umowa o pracę
z – umowa zlecenie

Tytuł fi lmu 7-8.I. 
Wt-Śr

9.I. 
Czw

10.I. 
Pt

11-12.I. 
Sb-Nd

13.I. 
Pn

MUFASA KRÓL LEW 
2D DUBBING Familijny/przygodowy, 
od 7 lat,120 min

16:00 15:30 11:00

DALEJ JAZDA 
2D Komedia, od 12 lat, 100 min.

18:30, 
20:30

18:00

KLEKS I WYNALAZEK FILIPA 
GOLARZA 
2D Fantasy, od 7 lat, 115 min.

15:30, 
17:45

13:15, 
15:30, 
17:45

15:30, 
17:45

DALEJ JAZDA 
2D Komedia, od 12 lat, 100 min.

20:00 20:00 20:00

WIECZÓR MINOMANIAKA: 
SIMONA KOSSAK 
Biografi czny/Dramat, od 12 lat,100 min.

20:00

Bilety: pn. - 17 zł (ulgowy, normalny), wt. - czw. 17 zł (ulgowy), 
19 zł (normalny), pt. - ndz. i święta - 20 zł (ulgowy), 22 zł (normalny) 
+2 zł seanse 3D

KINO SYBILLA ZAPRASZA

A U T O P R O M O C J A

Pani Pelagii z Opoki

stuknęła setka!

eprasa.pl f679179c64
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INFORMATOR
INSTYTUCJE I URZĘDY

URZĄD MIASTA 
81 458 60 01
STAROSTWO POWIATOWE  

81 886 11 00

URZĄD SKARBOWY  
81 887 96 41
URZĄD STANU CYWILNEGO 
81 880 45 54

SĄD REJONOWY  
81 888 93 00
PROKURATURA REJONOWA  

81 886 10 06
SZPITAL SPECJALISTYCZNY  

81 450 22 74
URZĄD CELNY  

81 886 82 91
SANEPID  

81 886 48 91
BIBLIOTEKA MIEJSKA 

81 451 19 00
POWIATOWY LEKARZ 

WETERYNARII  
81 886 33 20

URZĄD PRACY  
81 886 40 96

USŁUGI
ANTENY

Autoryzowany serwis anten, L-SAT, 
tel. 602 894 594

FRYZJER 
Salon Fryzjerski K i M Puławy

KOSMETOLOG 
Be BeautyClinic Gabinet 
Kosmetyczny 697 370 337

KRAWCOWA 
Agnieszka Grzejda 603 401 765

PRZEPROWADZKI 
Usługi transportowe Fiołka Trans 
603 472 217, 727 524 050
886 996 166

UBEZPIECZENIA 
Iwona Kula-Przeździecka 604 129 283

USŁUGI PRAWNE 
Biuro Usług Prawnych 604 797 922

USŁUGI SZEWSKIE 
Mariusz Węgliński 81 888 80 01

USŁUGI SZKLARSKIE 
Szkło Instal 669 422 544

TAPICER 
Marcin Kędziora 504 789 259

WETERYNARZ 
Marwet Puławy 509 104 036

WYWÓZ NIECZYSTOŚCI 
Usługi Asenizacyjne Grześ, 
Grzegorz Jędryś 668 251 541

NAPRAWY
AGD 

Autoryzowany Serwis AGD, 
Zuh Elmar 81 888 60 60

ZEGARMISTRZ 
I DORABIANIE KLUCZY 

Wiesław Grotnik 609 463 956
TRANSPORT

USŁUGI TRANSPORTOWE 
Fiołka Trans 603 472 217, 727 524 050

TAXI 
Taxi Elmo, całodobowo
81 887 30 40, 80 011 96 64

BUDOWLANOͳ
REMONTOWE

Johnbud, Janusz Wrzeszykowski 
887 076 949

ELEKTRYK 
El-Bud – Tomasz Wiejak 889 195 075

HYDRAULIK 
Hydro-Tech Artur Gojdz 505 046 034

FINANSOWE
Kantor Exchange Artur Bielecki 
881 339 122

ZDROWIE
STOMATOLOGIA 

Dental-Med, Pełen Zakres Usług 
696 080 999

DENTYSTA 
Anna Olejnik 501 688 522

A U T O P R O M O C J A

ZNAJDŹ 

NAS NA

Przez kilka ostatnich lat 
obiekt stał nieużywany 
ze względu na usterki 
ujawnione niedługo po 
jego otwarciu. Naprawa 
parkingu kosztowała 
miasto ponad 3 mln zł.

Inwestycyjny bubel 
nad Wisłą

Parking na Marinie powstał, 
gdy modernizowane były tere-
ny miejskie nad Wisłą. Jednak 
niedługo po otwarciu okazało 
się, że jego użytkowanie nie jest 
możliwe ze względu na ujaw-
nione wady - nieszczelności 
i przecieki w górnej płycie dwu-
poziomowego obiektu. Górna 
część parkingu była kilkukrotnie 
otwierana i zamykana dla samo-
chodów osobowych, a miasto 
walczyło z wykonawcą o na-
prawę uszkodzonej konstrukcji. 
Wykonawca nie poczuwał się 
do odpowiedzialności za zaist-

niałą sytuację i obciążył tym 
projektanta, który również nie 
czuł się odpowiedzialny. Jednak 
zamówione przez władze miasta 
ekspertyzy wskazały, że uchy-
bienia były zarówno po stronie 
projektanta, jak i wykonawcy.

Od tamtego czasu górna część 
obiektu była niedostępna, a wraz 
z nią w sumie 64 miejsca parkin-
gowe. To z kolei powodowało, 
że mieszkańcy z innych części 
miasta lub turyści, którzy chcie-
li skorzystać z uroków spaceru 
bulwarem nadwiślańskim, często 
mieli problem z zaparkowanie 
auta w bliskiej odległości Mariny. 

Po nowym roku 
parking do dyspozycji 

mieszkańców
Naprawa usterek i przebu-

dowa obiektu, na którym po 
remoncie będzie można zapar-
kować 99 samochodów była 
możliwa dzięki środkom, ja-
kie miastu udało się pozyskać 

z Programu Inwestycji Strate-
gicznych „Polski Ład”. Moder-
nizacji parkingu na Marinie 
podjęła się firma Strabag, któ-
ra swoje usługi w tym zakresie 
wyceniła na 3 mln 099 tys. zł. 
Prace ruszyły wiosną i jak już 
wtedy zapowiadał Robert Do-
mański, kierownik Wydziału 
Rozwoju Miasta zakończyły 
się zgodnie z planem - jeszcze 
w tym roku. WW ramach mo-
dernizacji wykonawca  uszczel-
nił konstrukcję i wyeliminował 

przecieki, na górnej płycie 
wymienił nawierzchnię i izo-
lację oraz zainstalował nową 
barierę. Odnowienie przeszła 
także instalacja elektryczna 
i oświetlenie.

- Dzięki temu Puławy zyskały 
ponownie bezpieczny i funk-
cjonalny parking przy Marinie, 
a to wszystko dzięki środkom 
zewnętrznym- skomentował 
prezydent Paweł Maj na swoim 
ofi cjalnym profi lu w mediach 
społecznościowych. 

Obiekt po remoncie został 
udostępniony w miniony czwar-
tek 2 stycznia.

Marta Pietroń

Parking na Marinie po remoncie. 
W końcu będzie można parkować

Obiekt został zamknięty niedługo po otwarciu ze względu na ujawnione usterki
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Kierowcy będą teraz mieli do dyspozycji w sumie 99 miejsc parkingowych
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Górny poziom parkingu zyskał nową nawierzchnię
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Ile kosztuje 
parkowanie na 
parkingu na Marinie? 

* parkowanie samochodu 
na parkingu zadaszonym 
(miesiąc/z kartą mieszkańca) 
- 150 zł/135 zł

* parkowanie samochodu 
na parkingu niezadaszonym 
(górnym) – miesiąc/z kartą 
mieszkańca 100 zł/ 90 zł

* parkowanie samochodu 
na parkingu niezadaszonym 
(górnym) – doba/z kartą 
mieszkańca - 15 zł/ 14 zł

* parkowanie samochodu 
na parkingu niezadaszonym 
(górnym) – 60 min./z kartą 
mieszkańca 5 zł/4 zł

Do 21 stycznia Puław-
ski Ośrodek Kultury 
„Dom Chemika” 
przyjmuje zapisy do 
konkursu na bożona-
rodzeniową szopkę. 
Rozstrzygnięcie 30 
stycznia.

Puławski Ośrodek Kultury 
już od kilka lat zachęca miesz-
kańców Puław i okolic do bu-
dowania szopek i zgłaszania 
ich do konkursu. Co prawda 
nasze szopki nie mogą równać 
się z takimi dziełami sztuki, 
jakimi są szopki krakowskie, 
ale także są piękne i jedyne 
w swoim rodzaju, bo przygo-
towane z pasją i wielkim za-
angażowaniem.

- Celem konkursu jest 
kultywowanie tradycji świą-
tecznych tradycji budowania 
szopek betlejemskich w okre-

sie Świąt Bożego Narodze-
nia, prezentacja szopek jako 
elementu kultury chrześci-
jańskiej i narodowej, kształ-
towanie aktywnej i twórczej 
postawy społeczeństwa wobec 
sztuki oraz tradycji kulturowej 
związanej z obrzędami okresu 
Bożego Narodzenia, a także 
kształtowanie i rozwijanie 
uzdolnień plastyczno-tech-
nicznych dzieci, młodzieży 
i dorosłych - tłumaczą organi-
zatorzy. W zmaganiach może 
wziąć udział w zasadzie każ-
dy. Wystarczy do 21 stycznia 
wypełnić specjalny formularz 
zgłoszeniowy, dostępny na 
stronie internetowej ośrodka 
i brać się do pracy. Nie ma też 
żadnego ograniczenia co do 
techniki wykonania. - Szopka 
może być wykonana dowolną 
techniką, indywidualnie lub 
zespołowo przez dzieci, mło-
dzież, dorosłych oraz w kate-
gorii rodzinnej. Jej wymiary 

nie mogą przekraczać 1 m wy-
sokości i 1 m szerokości - tłu-
maczą pracownicy POK „Dom 
Chemika”.

Gotowe budowle 20 i 21 
stycznia między godz. 8:00 
a 18:00 należy dostarczyć na 
portiernię POK przy ul. Woj-
ska Polskiego 4. Prace będą 
oceniane w kilku kategoriach 
- dzieci w wieku przedszkol-
nym, uczniowie kl. 1-3 szkół 
podstawowych, uczniowie kl. 
6-8 szkół podstawowych, ucz-
niowie szkół średnich , doro-
śli, rodzinna. Jury weźmie pod 
uwagę m. in. samodzielność 
wykonania prac, nawiązanie 
do tradycji, estetykę czy kolo-
rystykę. Ogłoszenie wyników 
i wręczenie nagród zaplano-
wano na czwartek 30 stycznia 
na godz. 11:00 w POK.

Marta Pietroń

Konkurs na szopkę bożonarodzeniową. 

Wciąż można się zgłosić
Ponad 42 litry krwi 
udało się zebrać podczas 
ostatniej w tym roku 
zbiórki krwi, zorgani-
zowanej w przedostatni 
dzień minionego roku 
na terenie Grupy Azoty 
Puławy. W sumie dzięki 
akcjom organizowanym 
przez tamtejszy Klub 
HDK w 2024 r. zebrano 
ponad 250 litrów cenne-
go daru życia.

Klub Honorowych Dawców 
Krwi przy Grupie Azoty „Za-
kładach Azotowych „ S.A. to 
jeden z najprężniej działających 
klubów w powiecie. Co roku 
organizuje kilka zbiórek krwi, 
promując przy tym honorowe 
krwiodawstwo i chęć niesienia 
pomocy innym. W 2024 r. Klub 
pod wodzą Tomasza Ogrodnika 
zorganizował 6 akcji, ostatnią 

30 grudnia. Tego dnia chętnych 
do tego, by dać się pokłóć nie 
brakowało. Chęć oddania krwi 
zadeklarowało 103 osoby, ale 
ostatecznie po ocenie medyków 
do pobrania zakwalifi kowano 94 
krwiodawców. 12 spośród nich 
oddało krew po raz pierwszy. Jak 
zawsze nie zawiedli policjanci 
i pracownicy Komendy Powiato-
wej Policji w Puławach. W sumie 
udało się zebrać 42,3 litra krwi, 
które zasiliły zasoby Regional-
nego Centrum Krwiodawstwa 
i Krwiolecznictwa w Lublinie. 
W całym 2024 r. dzięki akcjom 
organizowanym przez Klub 
HDK przy Azotach udało się 
zebrać 251,5 litra życiodajnego 
płynu. 

Klub nie zamierza jednak 
spoczywać na laurach. Kolejna 
zbiórka już 27 lutego. Następ-
ne 29 kwietnia, 26 czerwca, 28 
sierpnia, 23 października i 22 
grudnia.

Marta Pietroń

„Krwawe” zakończenie 

roku w puławskich Azotach

eprasa.pl f679179c64
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11,1 mln zł deficytu 
zaplanowały w te-
gorocznym budżecie 
władze Powiatu Pu-
ławskiego. Plan finan-
sowy zakłada również 
przeznaczenie 36,2 
mln zł na inwestycje. 
W poprzednim było to 
66,6 mln zł.

Cięcia w oświacie?

Sesja budżetowa w puławski 
starostwie odbywała się kilka dni 
przed świętami. Mimo świątecznej 
atmosfery i spotkania opłatkowego, 
które miało zwieńczyć posiedzenie, 
odbywało się ono w dość nerwowej 
atmosferze. A wszystko za sprawą 
uchwały budżetowej, nad którą de-
batowali radni. Najwięcej zarzutów 
do projektu fi nansowego powiatu 
na 2025 r. miała opozycja. 

- Nie jest to budżet, który bę-
dzie budżetem prorozwojowym 
- mówił radny Janusz Wawerski, 
nawiązując także do trudnej sy-
tuacji zakładów azotowych, któ-
ra z kolei może przełożyć się na 
mniejsze wpływy dla samorządów 
z podatku PIT i CIT. 

Radna Małgorzata Górska-
-Lenatrowicz zwracała uwagę na 
wydatki na edukację.

- Daje się zauważyć bardzo, 
bardzo duże cięcia wydatków 
bieżących w naszych szkołach 
powiatowych. Jaka była zasada, 
jeśli chodzi o zmniejszanie tych 
planów fi nansowych w stosunku 
do tych, które dyrektorzy przed-
stawili do projektu budżetu? Czy 
konsultowano to z dyrektorami? 
- dopytywała i stwierdziła:

- Jeśli rada powiatu przyjmie 
w takim kształcie ten budżet i te 
plany fi nansowe dyrektorów będą 
w takiej wysokości, w jakiej są 
przedstawione w projekcie budże-
tu, to śmiem twierdzić, że po po-
łowie roku budżetowego placówki 
będą borykały się z problemami 
fi nansowymi. 

Skarbniczka 
w ogniu pytań

Skarbnik Anna Krzysztofi k 
uspokajała i przypominała, że 
ciągu roku budżet co miesiąc 
się zmienia, zarówno po stronie 
dochodów, jak i wydatków. Jak 
podkreślała, należy zwrócić uwagę 
na fakt, że porównując dochody 
uchwały budżetowej na 2024 r. 
i 2025 r. , przyjęte w grudniu 2023 
r. i 2024 r., nowy budżet przewi-
duje o 10 mln zł wyższe dochody 
powiatu. Podobnie sytuacja wy-
gląda w przypadku wydatków - 
tegoroczne są wyższe o ponad 11 
mln zł. 

Skarbniczka odniosła się także 
do pytań o fi nansowanie oświaty, 
która jak podkreślała od kilkuna-
stu lat boryka się z niedostateczną 
subwencją z budżetu państwa.

- Pewne wskaźniki wynikające 
z ustawy o fi nansach publicznych 
nie pozwalają w całości zabezpie-
czyć w chwili uchwalania budżetu 
całości potrzeb zgłoszonych przez 
jednostki oświatowe - tłumaczyła 
Anna Krzysztofi k i przypominała, 
że dotąd nie zabrakło nigdy środ-
ków na wypłatę wynagrodzeń. 
Przypominała również o 5 mln zł, 
które znajdują się w rezerwie bu-
dżetowej na oświatę.

Opozycja: Brak nowych 
inwestycji

Na brak nowych inwestycji, 
zaproponowanych przez nowy 
zarząd powiatu uwagę zwracał 
radny Grzegorz Kuna. 

- Zauważyłem takie dwie 
sprawy, natomiast pozostałe 
rzeczy, praktycznie w zakresie 
drogownictwa to jest kontynu-
acja tych prac zarządu starosty 
Danuty Smagi - mówił. 

Jako przykład nowej inwe-
stycji skarbnik podała budowę 
mostu na drodze powiatowej 
w Nałęczowie, jednak poza tym 
niewiele dodała w tej kwestii.

- Nie spodziewajmy się, że bu-
dżet 2025 r. będzie budżetem cu-
dów. Cudów nie oczekujemy, bo 
ich nie może być - stawał w obro-
nie projektu budżetu przewodni-
czący Paweł Nakonieczny, nawią-
zując do sytuacji w Grupie Azoty 
Puławy, która jego zdaniem jest 
odzwierciedleniem stanu gospo-
darki całego powiatu. 

- Jestem zdziwiona, że dzisiaj 
mają państwo tyle pytań - mó-
wiła do radny opozycji starosta 
Teresa Gutowska, zarzucając im, 
że podczas obrad komisji nie za-
dali ani jednego. 

- Wczoraj kamer nie było na ko-
misji - dorzucała. 

- Jesteśmy świadomi, że jest 
transmisja z naszych obrad i myślę, 
że ważne jest to, żeby mieszkańcy 
usłyszeli to, co chcielibyśmy powie-
dzieć - zripostował były przewodni-
czący rady Janusz Wawerski. 

Swoje niezadowolenie radni PiS 
wyrazili również w głosowaniu nad 
budżetem, którego nie poparli - 8 
głosów przeciw, 1 wstrzymujący się 
i brak głosu 1 radnego. Za zagłoso-
wało 13 pozostałych radnych.

Marta Pietroń

Budżet Powiatu Puławskiego z deficytem 
i o połowę mniejszą sumą na inwestycje

Wydatki na zadania inwestycyjne w 2025 r.

Zadanie Zaplanowana kwota

Budowa drogi dla pieszych w Leokadiowie w ramach przebudowy drogi powiatowej 
Nr 2502L (opracowanie dokumentacji projektowej)

120 tys. zł

Budowa mostu w ciągu drogi powiatowej Nr 2234L wraz z rozbiórką istniejącego mostu 
oraz rozbudową drogi od km 0+003,00 do km 0+561,18

4 mln 716 tys. 523 zł

Przebudowa DP Nr 1518L na odc. od 17+831,00 do km 18+800,50 1 mln 183zł 565 zł

Przebudowa DP Nr 1519L w msc. Kotliny 1 mln 844 tys. 118 zł

Przebudowa DP Nr 2203L - etap I - wkład własny 7 tys. 450 zł

Przebudowa DP Nr 2519L na odc. od drogi powiatowej Nr 2522L do drogi wojewódzkiej 
Nr 743 (opracowanie dokumentacji projektowej)

348 tys. 362 zł

Przebudowa DP Nr 2529L i przebudowa drogi powiatowej Nr 2203L - etap II - wkład własny 38 tys. 731 zł

Przebudowa DP Nr 2536L - II etap 6 mln 218 tys. 963 zł

Przebudowa DP Nr 2536L - III etap 3 tys. zł

Przebudowa drogi powiatowej Nr 2514L (opracowanie dokumentacji projektkowej) 186 tys. zł

Przebudowa DP Nr 2203L - etap I - Polski Ład 1 mln 028 tys. 819 zł

Przebudowa DP Nr 2529L i przebudowa drogi powiatowej Nr 2203L - etap II - Polski Ład 4 mln 893 tys. 507 zł

e-Geodezja II - uzupełnienie cyfrowego zasobu geodezyjnego województwa lubelskiego 564 tys. 771,33 zł

e-Geodezja II - uzupełnienie cyfrowego zasobu geodezyjnego województwa lubelskiego - BP 295 tys. 293,35 zł

e-Geodezja II - uzupełnienie cyfrowego zasobu geodezyjnego województwa lubelskiego - 
wkład własny

99 tys. 614,72 zł

e-Geodezja II - uzupełnienie cyfrowego zasobu geodezyjnego województwa lubelskiego 15 tys. 234,24 zł

e-Geodezja II - uzupełnienie cyfrowego zasobu geodezyjnego województwa lubelskiego - BP 7 tys. 965,30 zł

e-Geodezja II - uzupełnienie cyfrowego zasobu geodezyjnego województwa lubelskiego 
- wkład własny

2 tys. 687,03 zł

Zakup samochodu służbowego 100 tys. zł

Cyberbepieczny Samorząd Powiatu Puławskiego 487 tys. 095,65 zł

Cyberbepieczny Samorząd Powiatu Puławskiego - BP 92 tys. 780,12 zł

Cyberbepieczny Samorząd Powiatu Puławskiego - wkład własny 43 tys. 646,23 zł

Budowa straznicy KP PSP Puławy w latach 2022 - 2025 6 mln 388 tys. zł

Zwiększenie efektywności energetycznej obiektów Zespołu Szkół Nr 2 w Nałęczowie 145 tys. zł

Modernizacja obiektów Zespołu Szkół Nr 2 w Nałęczowie 847 tys. 059 zł

Poprawa infrastruktury kształcenia zawodowego Powiatu Puławskiego 1 mln 902 tys. 725 zł

Poprawa infrastruktury kształcenia zawodowego Powiatu Puławskiego - wkład własny 335 zł 775 zł

Wydatki inwestycyjne w ramach projektu pn.: 184 tys. 849 zł

Wydatki inwestycyjne w ramach projektu pn.: 10 tys. 869 zł

Efektywne wykorzystanie energii w budynkach stanowiących własność Powiatu Puławskiego 100 tys. zł

Przebudowa kotłowni na bazie Obwodu Drogowo-Mostowego w Puławach 185 tys. zł

Renowacja zabytkowego obszaru I Liceum Ogólnokształcącego im. Ks. A.J. Czartoryskiego 
przy Al. Partyzantów 16 w Puławach

1 mln zł

Renowacja zabytkowego obszaru I Liceum Ogólnokształcącego im. Ks. A.J. Czartoryskiego 
przy Al. Partyzantów 16 w Puławach - wkład własny

681 tys. 458 zł

Zrównoważony rozwój dziedzictwa kulturowego w Powiecie Puławskim 1 mln 791 tys. 652 zł

Zrównoważony rozwój dziedzictwa kulturowego w Powiecie Puławskim - wkład własny 316 174,00

RAZEM: 36 mln 186 tys. 686,97 zł

Krzysztof Bartuzi odtąd 
będzie pełnił dwie funkcje 
jednocześnie. Tak jak do-
tychczas będzie sekretarzem 
gminy, ale jednocześnie za-
stępcą burmistrza Mariusza 
Majkutewicza.

Dotąd przez kilka ostatnich 
lat funkcję zastępcy wójta pełnił 
obecny burmistrz Końskowoli 
(miejscowość 1 stycznia bieżącego 
roku odzyskała prawa miejskie). Po 
kwietniowych wyborach samorzą-
dowych, w których długoletni wójt 
postanowił nie startować, zwycię-
żył Mariusz Majkutewicz i tym 
samym stanął na czele urzędu, a na 

stanowisku zastępcy - wtedy jesz-
cze wójta - pojawił się wakat. 

Już pod koniec kwietnia pyta-
liśmy nowo wybranego włodarza 
gminy o to, kto będzie go zastę-
pował.

- Nie jest to sprawa pilna, z którą 
musimy uporać się z dnia na dzień. 
Ustawa nakazuje, że gmina musi 
mieć sekretarza, natomiast co do 
zastępcy zdania są podzielone. Bę-
dzie to decyzja głęboko przemyśla-
na, a nie podjęta na szybko. Póki co 
czekam na pierwszą sesję i złożenie 
ślubowania - odpowiadał nam 
wówczas wójt - elekt Końskowoli. 

W ten sposób urząd bez zastęp-
cy funkcjonował do końca roku. 

Ale od 1 stycznia Mariusz Maj-
kutewicz ma już swojego zastępcę. 
Mianował nim dotychczasowego 
sekretarza - Krzysztofa Bartuziego.

„Nowy” wiceburmistrz to 
samorządowiec z wieloletnim 
doświadczeniem na różnych 
szczeblach - od gminnego po 
wojewódzki. Pełnił m. in. funk-
cję kierownika Ośrodka Pomocy 
Społecznej w Końskowoli, czy 
zastępcy dyrektora Departamentu 
Gospodarki i Innowacji oraz De-
partamentu Polityki Regionalnej 
w Urzędzie Marszałkowskim Wo-
jewództwa Lubelskiego. 

To absolwent Wydziału Polito-
logii UMCS w Lublinie. Ukończył 

również m. in. studia podyplomo-
we z organizacji pomocy społecznej 
oraz z zarządzania i marketingu, 
a także Master of Business Admini-
stration na Politechnice Lubelskiej.

Gmina Końskowola jest trze-
cią gminą w powiecie, w której 
dotychczasowy sekretarz objął 
jednocześnie stanowisko zastępcy 
wójta/burmistrza. Podobne roz-
wiązanie zastosowano również 
w Markuszowie i Wąwolnicy.

W pozostałych gminach te dwa 
stanowiska funkcjonują odrębnie . 
Wyjątek stanowi gmina Janowiec, 
której wójt nie ma zastępcy.

Marta Pietroń
Od 1 stycznia Krzysztof Bartuzi pełni równocześnie funkcję sekretarza 
Gminy Końskowola i zastępcy burmistrza
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Janusz Wawerski, radny PiS
Nie jest to budżet, który będzie 
budżetem prorozwojowym

Awans sekretarza Gminy Końskowola

Teresa Gutowska, 
Starosta Puławski (do radnych powiatowych PiS)
Jestem zdziwiona, że dzisiaj mają 
państwo tyle pytań. Wczoraj na komisji 
kamer nie byłoFo
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Obchody Roku Jubileuszo-
wego w Kościele Rzymsko-
katolickim rozpoczęły się 
w Wigilię Bożego Naro-
dzenia. Papież Franciszek 
otworzył Drzwi Święte 
w bazylice św. Piotra. 29 
grudnia papież otworzył 
Drzwi Święte w bazylice 
św. Jana na Lateranie. 
W tym dniu była też od-
prawiana Eucharystia we 
wszystkich katedrach.

W diecezjach zostały wyzna-
czone kościoły jubileuszowe. 
W archidiecezji lubelskiej jest ich 
12. Ich listę podał arcybiskup lu-
belski Stanisław Budzik: 

1. Archikatedra Lubelska, 
Sanktuarium Matki Bożej Pła-
czącej.

2. Bazylika mniejsza pw. Naro-
dzenia NMP w Chełmie, Sanktu-
arium Matki Bożej Chełmskiej.

3. Bazylika mniejsza, sanktu-
arium Świętej Anny w Lubarto-
wie.

4. Bazylika mniejsza pw. Świę-
tego Stanisława BM w Lublinie 
(oo. Dominikanie).

5. Bazylika mniejsza pw. Świę-
tego Wojciecha BM w Wąwolni-
cy, Sanktuarium Matki Bożej 
Kębelskiej.

6. Sanktuarium Matki Bożej 
Kazimierskiej w Kazimierzu 
Dolnym.

7. Sanktuarium Matki Bożej 
Latyczowskiej w Lublinie

8. Sanktuarium Świętej Ro-
dziny w Lublinie.

9. Sanktuarium Świętego Jó-
zefa w Lublinie (oo. Karmelici).

10. Kościół pw. Świętego 
Franciszka Ksawerego w Kras-
nymstawie.

11. Kościół pw. Wniebowzię-
cia NMP w Kraśniku.

12. Kościół pw. NMP Matki 
Kościoła w Świdniku.

Co wynika z tego, że dana 
świątynia jest kościołem jubileu-
szowym?

„Odpust jubileuszowy można 
uzyskać poprzez pobożne – indy-
widualne lub grupowe – nawie-
dzenie kościoła jubileuszowego 
i odprawienie, przez pewien czas, 
adoracji eucharystycznej i rozmy-

ślania zakończonego modlitwą 
„Ojcze nasz”, wyznaniem wiary 
w jakiejkolwiek dopuszczonej for-
mie i modlitwą do Maryi, Matki 
Bożej” - pisze arcybiskup Stani-
sław Budzik.

Ponadto łaskę odpustu zupeł-
nego można uzyskać za pobożne 
uczestnictwo w misjach lub reko-

lekcjach, praktykę dzieł miłosier-
dzia i pokuty świadczącej o podję-
tym nawróceniu, odwiedzenie lub 
poświęcenie czasu chorym, więź-
niom, samotnym, starszym, nie-
pełnosprawnym, powstrzymanie 
się w duchu pokuty przynajmniej 
przez jeden dzień od błahych 
rozrywek i od zbędnej konsump-

cji, w połączeniu z jałmużną dla 
ubogich. Wierni, którzy nie będą 
mogli uczestniczyć w uroczystych 
celebracjach czy pielgrzymkach 
z ważnych powodów (np. sio-
stry klauzurowe, osoby starsze, 
chorzy, więźniowie, a także stale 
posługujący chorym w szpitalu 
lub w innych miejscach opieki), 
uzyskają odpust jubileuszowy na 
tych samych warunkach, jeżeli 
zjednoczą się duchowo w swoim 
domu, kaplicy lub tam, gdzie po-
wstrzymuje ich przeszkoda, za po-
średnictwem komunikacji medial-
nej z wiernymi modlącymi się pod 
przewodnictwem Ojca Świętego 
lub biskupa diecezjalnego oraz 
odmówią „Ojcze nasz”, wyznanie 
wiary w jakiejkolwiek dopuszczo-
nej formie i inne modlitwy zgodne 
z intencjami Roku Świętego oraz 
ofi arują Bogu swoje cierpienia lub 
życiowe trudności.

Marcin Kusyk
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Dotychczasowy zastęp-
ca dyrektora wygrał 
konkurs na szefa pla-
cówki. Będzie kierował 
Samodzielnym Publicz-
nym Zakładem Opieki 
Zdrowotnej w Puławach 
przez najbliższe 6 lat.

Władze powiatu stanęły 
przed koniecznością ogłoszenia 
konkursu na dyrektora szpitala, 
gdy okazało się, że piastujący tę 
funkcję od 2015 r. Piotr Rybak 
wygrał konkurs na dyrektora 
Centrum Onkologii Ziemi Lu-
belskiej i z początkiem września 
żegna się z puławską placówką. 

Stanowisko pełniącego obowiązki 
dyrektora puławskiej lecznicy po-
wierzyły czasowo Krzysztofowi 
Siejko i pod koniec października 
ogłosiły konkurs na następcę Ry-

baka. Wpłynęło pięć kandydatur, 
wszyscy spełnili wymagania for-
malne i zostali zaproszeni do pre-
zentacji przed komisją konkur-
sową. Rozmowy odbyły się pod 
koniec listopada. Po wysłuchani 
kandydatów komisja uznała, że 
najlepiej wypadł aktualny zastęp-
ca dyrektora szpitala i jednocześ-
nie ordynator oddziału ortopedii 
- dr Marek Paździor. To właśnie 
jego kandydaturę gremium zare-
komendowało władzom powiatu. 

30 grudnia Zarząd Powiatu 
Puławskiego podjął uchwałę, 
na mocy której powołał dra 
Paździora na stanowisko dyrek-
tora SP ZOZ w Puławach od 1 
stycznia 2025 r. do 31 grudnia 

2039 r. Dzień później zarząd, 
także uchwałą, z dniem 31 grud-
nia odwołał Krzysztofa Siejko 
z funkcji pełniącego obowiązki 
szefa szpitala. 

Aktualnie dyrektor Paździor 
nie ma zastępcy. Niebawem 
należy zatem spodziewać się 
konkursu i na to stanowisko. 
Ale nie tylko. Jak informował 
nas w grudniu wicestarosta 
Piotr Rzetelski, władze powiatu 
rozważają również powrót do 
rozwiązania sprzed kilku lat, 
kiedy dyrektor szpitala miał 
dwóch zastępców - jednego ds. 
medycznych, drugiego - ds. fi -
nansowych.

Marta Pietroń

Dr Marek Paździor będzie 
kierował szpitalem w Puławach 
do końca 2030 r.
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Lubartów: - Nie zdzi-
wiliśmy się, zdążyli-
śmy się już przyzwy-
czaić - mówi dyrektor 
Szkoły Podstawowej 
nr 4 Krzysztof Świć 
pytany o zaginięcie 
fragmentu ogrodzenia 
szkoły.

Jedno przęsło ogrodzenia SP 
4 zaginęło w nocy 24/25 grud-
nia. Prawdopodobnie ktoś 
chciał nawiązać do dawnego 
zwyczaju, kiedy po pasterce 

kawalerowie zdejmowali bra-
my gospodarstw, zwłaszcza 
tych, w których była panna 
na wydaniu. 

Szkoła umieściła dziś na 
Facebooku komunikat, w któ-
rym zwracała się do mieszkań-
ców os. Kopernika o pomoc 
w odnalezieniu zaginionego 

fragmentu ogrodzenia. Apel 
poskutkował, ogrodzenie 
się znalazło. Dyrektor SP 4 
Krzysztof Świć powiedział 
Wspólnocie, że nie stało się to 
po raz pierwszy.

- Nie było zaskoczenia, 
ogrodzenie ginie co roku. Zdą-
żyliśmy się już przyzwyczaić. 

Pracownicy szkoły wysłani na 
osiedle nie od razu znaleźli 
ogrodzenie, więc zamieścili-
śmy komunikat na stronie, 
podałem pracownikom kilka 
potencjalnych lokalizacji, jed-
nocześnie były też telefony od 
mieszkańców z informacjami. 
Ogrodzenie było w jednej 
z bocznych uliczek na osiedlu 
- mówi dyrektor. Problemem 
jest, że ogrodzenie nie jest 
zdejmowane po wykręceniu 
śrub, ale wyłamywane.

Marcin Kusyk

Wigilijny „obyczaj”. Jak „czwórka” ogrodzenia 

szukała. Dyrektor: ginie nam co roku

Krzysztof Świć, dyrektor SP 4

- Nie było zaskoczenia, ogrodzenie 
ginie co roku

Zawód, miejsce pracy/pracodawca Wymiar 
etatu

Wynagrodzenie 
brutto

Rodzaj 
umowy

Robotnik przemysłowy, Lublin 30,5 zł/godz. z

Sprzątaczka, Lublin/ PSBiG 1 4 666,00 zł u

Rzemieślnik specjalista elektryk, Lublin/ PSBiG 1 4 666,00 zł u

Tłumacz zdalny (rosyjski, angielski), Lublin 44,1 zł/godz. z

Magazynier, Lublin/TOP- STAFF OPM 30,5 zł/godz. z

Pomcnik kucharza, Lublin 1 4 666,00 zł u

Specjalista do spraw kadrowo–księgowych, Lublin/
DDK Bronowice 1 5 300,00 zł u

Pełnomocnik do spraw ochrony informacji, Lublin/
Prokuratura Regionalna 1 5 000,00 zł u

Specjalista do spraw księgowości, Lublin 1 8 000,00 zł u

Nauczyciel j. polskiego, wychowawca, Lublin/Funda-
cja Galaktyka 1 5 000,00 zł u

Księgowy, Lublin/Multi-Frigo 1 5 000,00 zł u

Kierownik kancelarii, Lublin/WCR 1 5 000,00 zł u

Asystentka biura, Lublin/M-PRODUCTION 1 6 000,00 zł u

Monter, Lublin/ MODERN–EXPO 1 5 000,00 zł u

Pracownik produkcyjny, Lublin/BIOMAXIMA 30,5 zł/godz. z

Sprzedawca – doradca klienta, Lublin/Multi–Frigo 1 5 000,00 zł u

Inspektor nadzoru inwestorskiego (branża budowla-
na), Lublin/Rejonowy Zarząd Infrastruktury 1 6 260,00 zł u

u – umowa o pracę
z - umowa zlecenie

Znajdź pracę ze Wspólnotą

Powiatowy Urząd Pracy w Lublinie

Miejski Urząd Pracy w Lublinie

Zawód, miejsce pracy/pracodawca Wymiar 
etatu

Wynagrodzenie 
brutto

Rodzaj 
umowy

Pomoc nauczyciela przedszkola, Palikije Pierwsze 1 4 666,00 zł u

Pracownik produkcji, Niedrzwica Duża 1 4 666,00 zł u

Magazynier, Prawiedniki Kol./Radpol 1 5 300,00 zł u

Elektryk/montażysta, Lublin/NETTER 1 4 666,00 zł u

Operator maszyn, Prawiedniki Kol./Radpol 1 4 800,00 zł u

Spawacz TIG, Prawiedniki Kol./Radpol 1 7 000,00 zł u

Sprzątaczka, Lublin/MEGA SERWIS 30,5 zł/godz. z

Nauczyciel edukacji wczesnoszkolnej, 
Kozubszczyzna/SP 1 4 800,00 zł u

Pracownik do produkcji drożdżówek, Marysin/BEZA 1 4 666,00 zł u

Mechanik, Lublin/SUPERDROB 1 5 500,00 zł u

Operator maszyn, Lublin/SUPERDROB 1 4 300,00 zł u

Elektryk, Lublin/SUPERDROB 1 5 500,00 zł u

Pilarz, Lublin/MPZ 30,5 zł/godz. z

Elektromonter, Świdnik/ELEKTRO-TB 1 8 000,00 zł u

Ogrodnik terenów zieleni, Lublin 30,5 zł/godz. z

Kierowca kat. C (śmieciarka), Lublin 1 6 100,00 zł u

Mechatronik, Lublin/SUPERDROB 1 5 500,00 zł u

Pracownik produkcji – monter, Lublin/Modern–Expo 1 5 500,00 zł u

Monter instalacji kliatyzacji (pomocnik), Lublin 1 4 700,00 zł u

u – umowa o pracę
z – umowa zlecenie

Odpust po modlitwie. Świątynie wyznaczył arcybiskup Stanisław Budzik

Marek Paździor 
oficjalnie dyrektorem 
puławskiego szpitala

Arcybiskup Stanisław Budzik: 
Odpust jubileuszowy można uzyskać 
poprzez pobożne – indywidualne 
lub grupowe – nawiedzenie kościoła 
jubileuszowego iňodprawienie, 
przez pewien czas, adoracji 
eucharystycznej iňrozmyślania 
zakończonego modlitwą 
„Ojcze nasz”, wyznaniem wiary 
wňjakiejkolwiek dopuszczonej 
formie iňmodlitwą do Maryi, 
Matki Bożej
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POWIAT OPOLSKI: 
Wycięte miały zostać 
tylko samosiejki, 
tymczasem pod piłę 
poszły również okaza-
łe drzewa.

Pawła Grabka, burmistrza 
Józefowa nad Wisłą, zaniepo-
koiła sprawa sprzed trzech lat 
związana z wycinką drzew na 
skarpie wiślanej. Wykrył sze-
reg nieprawidłowości i przy-
puszcza, że jego poprzednicy, 
a konkretnie były zastępca 
burmistrza, mógł dopuścić 
się złamania prawa. W grud-
niu skierował do Prokuratury 
Rejonowej w Opolu Lubel-
skim zawiadomienie w tej 
sprawie.

- Zawiadomienie zostało 
skierowane w trosce o in-
teres publiczny oraz w celu 
zapewnienia transparentno-
ści i odpowiedzialności w za-
rządzaniu majątkiem gminy 
– przekazują władze gminy 
Józefów nad Wisłą. 

I zapewniają, że podjęły 
wszelkie niezbędne działania 
w celu wyjaśnienia sprawy 
i minimalizacji strat.

Mieli wyciąć tylko 
samosiejki 

Zacznijmy od początku. 
W 2023 roku gmina Józefów 
nad Wisłą zawarła umowę ze 
spółką Plurimo. Dotyczyła ona 
wycinki drzew na działce nale-
żącej do Skarbu Państwa. Cho-
dzi o skarpę nad Wisłą, która 
ciągnie się od kościoła w Józefo-
wie nad Wisłą do wsi Kolczyn. 

O tę skarpę miała dbać 
gmina. Zobowiązała się do 
tego w marcu 2022 roku, 
podpisując porozumienie 
z Państwowym Gospodar-
stwem Wody Polskie. Przez 
dziesięć lat gmina miała 
wykonywać prace związane 
z utrzymaniem w należytym 
stanie skarpy. M.in. usuwać 

wysypiska śmieci i dziko ros-
nące zakrzaczenia, a także 
likwidować dzikie zejścia ze 
skarpy. Władzom gminy za-
leżało bowiem na zachowa-
niu estetyki krajobrazu tury-
stycznego nad Wisłą.

Umowę podpisał ówczesny 
zastępca burmistrza Józefowa 
nad Wisłą. Nie określała ona, 
ile konkretnie drzew firma 
Plurimo miała wyciąć. 

- Zlecenie obejmowało wy-
cinkę samosiejek. W trakcie 
realizacji umowy doszło jed-
nak do licznych uchybień, 
w tym do nielegalnej wycinki 
drzew o obwodach przekra-

czających 50 cm – tłumaczy 
Waldemar Orkiszewski, se-
kretarz gminy Józefów nad 
Wisłą, którego burmistrz Gra-
bek wyznaczył do udzielania 
informacji w całej tej sprawie. 

Urzędników zaalarmował 
mieszkaniec gminy. Było to 
w marcu ub.r.

- Po przeprowadzeniu kon-
troli i oględzin stwierdzili-
śmy, że wycinka naruszyła 
obowiązujące przepisy, m.in. 
ustawę o ochronie przyro-
dy. W październiku ub.r. 
niezależny audyt wykazał, 
że umowa zawierała zapisy 
niekorzystne dla gminy oraz 

niezgodne z prawem oświad-
czenia dotyczące prawa włas-
ności działki – relacjonuje 
sekretarz gminy.

Posypały się kary 

Za nielegalną wycinkę drzew 
gmina Józefów nad Wisłą zosta-
ła już ukarana. A stało się to po 
tym, jak Urząd Gminy Łaziska 
wszczął postępowanie mające 
na celu nałożenie kary za usu-
nięcie drzew bez zezwolenia. 
Wyznaczyło go do tego Samo-
rządowe Kolegium Odwoławcze 
w Lublinie. Burmistrz Józefowa 
nad Wisłą musiał wyłączyć się 

bowiem z załatwienia tej spra-
wy, gdyż był w niej stroną. 

- Wydaliśmy decyzję, która 
nałożyła na gminę Józefów nad 
Wisłą karę za nielegalną wy-
cinkę w wysokości 25.908,70 zł 
- potwierdza Karol Grzęda, 
wójt gminy Łaziska. 

Kara została już zapłacona 
przez gminę Józefów nad Wisłą.

- Działania byłego za-
stępcy burmistrza narażają 
budżet gminy na poważne 
straty finansowe, które mogą 
wynikać zarówno z kar ad-
ministracyjnych, jak i z nie-
korzystnych zapisów umowy 
– twierdzi Orkiszewski.

Śledczy na tropie 

Szefowa Prokuratury Re-
jonowej w Opolu Lubelskim 
potwierdza, że wpłynęło za-
wiadomienie burmistrza Jó-
zefowa nad Wisłą. 

Śledztwo w sprawie niele-
galnej wycinki drzew nie zo-
stało jeszcze wszczęte.

- Prowadzimy czynności 
sprawdzające – mówi Marze-
na Czopek, prokurator rejo-
nowy w Opolu Lubelskim.

Agnieszka Ciekot - Hunek

Gmina Józefów nad Wisłą zapłaciła 25 tys. zł kary 
za nielegalną wycinkę drzew. I poszła do prokuratury 
z doniesieniem na poprzednie władze

Umowa nie określała, ile konkretnie drzew fi rma miała wyciąć. Wycię-
te miały zostać tylko samosiejki
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Gmina Józefów nad Wisłą zobowiązała się, że przez 10 lat będzie prowadziła prace utrzymaniowe 
na skarpie wiślanej w celu zachowania estetyki krajobrazu turystycznego
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POWIAT OPOLSKI: 
Jak widać, nie tylko 
starsi ludzie padają 
ofi arami oszustów 
internetowych. Przeko-
nała się o tym 23-letnia 
mieszkanka powiatu 
opolskiego, która licząc 
na szybki zysk, straciła 
kilkadziesiąt tysięcy 
złotych...

Młoda kobieta w poniedzia-
łek, 30 grudnia zgłosiła poli-
cjantom z Opola Lubelskiego, że 
została oszukana. Okazało się, 
że kilka dni temu (26 grudnia) 
przez jeden z komunikatorów 
internetowych skontaktował się 
z nią podający się za doradcę 
jednej z fi rm mężczyzna. Za-
proponował jej pracę i szybki 
zysk w krótkim czasie. 23-latka 
z gminy Chodel miała realizo-
wać proste zlecenia, m.in. sub-

skrybować i klikać polubienia 
kanałów i fi lmów na YouTube.

Zrobiła wszystko, co polecił 
jej „doradca” - przesłała mu 
swoje dane osobowe, adres 
mailowy i numer rachunku 
bankowego. Pobrała też apli-
kację Telegram, żeby łatwiej 
komunikować się ze swoim 
„opiekunem”.

- Rzekomy doradca i inni 
pracownicy fi rmy gwarantują-
cej „szybki zysk” kontaktowali 

się z 23-latką na zainstalowa-
nym przez nią komunikatorze 
i instruowali ją, co dalej musi 
robić, aby otrzymywać zyski. 
Kobieta otrzymywała zlecenia 
zadań do wykonania, za które 
otrzymywała pieniądze na swoje 
konto bankowe. Zlecenia pole-
gały również na uiszczeniu opłat 
na wskazane konta bankowe, 
za które otrzymywała coraz to 
wyższe kwoty lub na polubieniu 
fi lmów, kanałów nadawczych, 

czy dodaniu komentarza na 
danej stronie internetowej - wy-
jaśnia starszy aspirant Katarzy-
na Bigos, rzecznik pasowy KPP 
w Opolu Lubelskim.

Młoda kobieta wykona-
ła wszystkie zadania, ale gdy 
chciała wypłacić pieniądze, oka-
zało się, że jest problem, bo pod-
czas jednego ze zleceń popełniła 
błąd, nie dostała maksymalnej 
ilości punktów... Doradcy po-
wiedzieli, że musi jeszcze raz 

wpłacić pieniądze, żeby dostać 
cały zysk.

- Wówczas zorientowała się, 
że została oszukana i nie odzy-
ska swoich pieniędzy. Kontakt 
z doradcą się urwał, a pokrzyw-
dzona zgłosiła sprawę na Policję 
- dodaje starszy aspirant Kata-
rzyna Bigos.

23-latka łącznie straciła po-
nad 20 tysięcy złotych.

Agnieszka Gołębiowska

Straciła sporo kasy, bo dała się nabrać oszustom

Waldemar Orkiszewski, 
sekretarz gminy Józefów nad Wisłą
- Działania byłego zastępcy burmistrza 
narażają budżet gminy na poważne 
straty fi nansowe, które mogą wynikać 
zarówno zňkar administracyjnych, jak 
iňzňniekorzystnych zapisów umowy

Marzena Czopek, 
prokurator rejonowy w Opolu Lubelskim
- Zawiadomienie burmistrza Józefowa 
nad Wisłą wpłynęło już do nas. 
Prowadzimy czynności sprawdzające
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Grupa Azoty Puławy 
dostała 24,3 mln zł 
wsparcia fi nansowego od 
państwa. Wszystko w ra-
mach pomocy publicznej 
z programu „Pomoc dla 
przemysłu energochłon-
nego związana z cenami 
gazu ziemnego i energii 
elektrycznej w 2024 r.”.

Program naprawczy w toku-
Grupa Azoty Puławy już od pew-
nego czasu mierzy się z problema-
mi fi nansowymi. Jak we wrześniu 
informowała spółka strata netto za 
I półrocze br. - w wysokości 336 
mln zł - została zmniejszona o 193 
mln zł w porównaniu do straty za 
I półrocze 2023 roku - 529 mln zł.

Nowy zarząd z prezesem Hu-
bertem Kamolą na czele zaczął 
wdrażać program naprawczy. Jego 

założenia w głównej mierze opie-
rają się na redukcji kosztochłon-
nych wydatków oraz ograniczeniu 
kadry menedżerskiej. 

- Zredukowaliśmy liczbę sta-
nowisk dyrektorskich z 13 do 
siedmiu, kolejne etapy są wdra-
żane. Poprawiliśmy efektywność 
zarządzania kapitałem obrotowym 
poprzez wydłużenie terminów 
płatności u większości dostawców 
oraz upłynnienie zapasów. Posze-
rzyliśmy portfolio produktowe 
w zakresie nawozów. W zakresie 
optymalizacji kosztów ocenie 
podlega każda kategoria kosztów, 
zawiesiliśmy wydatki związane ze 
sponsoringiem - tłumaczył wów-
czas prezes Hubert Kamola.

Pracownicy 
też zaciskają pasa

Jednym z działań podjętych dla 
ratowania zakładów azotowych 
było również zawieszenie niektó-

rych, kosztochłonnych zapisów 
Zakładowego Układu Zbiorowego 
Pracy. Porozumienie ze związkow-
cami podpisane w październiku 
przewiduje zawieszenie na dwa 
lata (2025-2026) wypłat środków 
w ramach nagrody na Dzień Che-
mika, nagród z okazji Świąt Boże-
go Narodzenia i Wielkanocnych 
oraz nagrody rocznej i premii.

- To niezwykle trudna dla nas de-
cyzja, przykra, ale sytuacja jest bar-
dzo trudna - komentował wówczas 
Sławomir Wręga, przewodniczący 
Związku Zawodowego Pracowni-
ków Ruchu Ciągłego, jednej z naj-
większych organizacji związkowych 
w Grupie Azoty Puławy. 

Drogi prąd i gaz daje się 
we znaki

Zdaniem władz spółki nie 
bez znaczenia dla jej wyników 
fi nansowych są koszty, jakie po-
nosi w związku z zakupem gazu 

i energii elektrycznej, wykorzy-
stywanych na potrzeby produkcji. 
Do tego dochodzi również utrzy-
mujący się na wysokim poziomie 
import na rynek polski tanich na-
wozów z Rosji i Białorusi. 

Naprzeciw energochłonnym 
przedsiębiorstwom wychodzi Mi-
nisterstwo Rozwoju i Technologii. 
Dzięki programowi programu „Po-
moc dla przemysłu energochłonne-
go związana z cenami gazu ziem-
nego i energii elektrycznej w 2024 
r.” możliwe było udzielenie im 
wsparcia fi nansowego od państwa. 
Do rozdysponowania wśród przed-
siębiorstw energochłonnych było 
w sumie 943 mln zł. 

Jednym z benefi cjantów po-
mocy jest Grupa Azoty, do której 
trafi ło łącznie 44,2 mln zł. Lwia 
część tej kwoty - 24,3 mln zł 
trafi ła do puławskich zakładów 
azotowych.

Marta Pietroń

Kroplówka od państwa 
dla puławskich Azotów

Amfetaminę i marihuanę 
ujawnili przy 39-latku 
dęblińscy policjanci.

Pod koniec grudnia ub. roku 
dyżurny dęblińskiego komisa-
riatu policji został powiadomio-
ny o ujęciu kobiety na próbie 
kradzieży w jednym z marke-
tów na terenie Dęblina.

Na miejsce skierowano poli-
cjantów prewencji, którzy usta-
lili, że do usiłowania kradzieży 
nie doszło, ponieważ 18-letnia 
mieszkanka Lublina swoje za-
kupy zostawiła w sklepie przed 
linią kas i ze sklepu wyszła po 
dowód osobisty, który zostawi-
ła w samochodzie kolegi, gdyż 
chciała kupić alkohol.

Gdy policjanci poszli z 18-latką 
do samochodu, którym przyjecha-
ła, ich zainteresowanie wzbudziło 
podejrzane zachowanie jej kolegi, 
który siedział za kierownicą sko-
dy. Wskazywało na to, że może 
być pod działaniem alkoholu lub 
środków odurzających. 

Mundurowi postanowili go wy-
legitymować. Jak się okazało, mieli 

„policyjnego nosa”. Podczas kon-
troli osobistej 39-letniego miesz-
kańca Radomia policjanci znaleźli 
podejrzane substancje: biały pro-
szek i susz roślinny. Wstępne ba-
danie testerem wykazało, że była 
to marihuana i amfetamina. 

Dodatkowo policjanci ustalili, 
że mężczyzna kierował pojaz-
dem po drodze publicznej, dla-

tego postanowili sprawdzić jego 
stan trzeźwości. Urządzenie wy-
kazało, że jest trzeźwy, dlatego 
pobrano próbki krwi do badania 
na obecność substancji odurza-
jących. Podczas sprawdzania 
w bazach danych okazało się, że 
39-latek ma zatrzymane prawo 
jazdy za kierowanie pojazdem 
pod wpływem alkoholu lub 
środków odurzających.

Mężczyzna został zatrzyma-
ny w policyjnym areszcie. Teraz 
39-latek odpowie za swoje prze-
winienia przed sądem. Za po-
siadanie środków odurzających 
ustawa o przeciwdziałaniu nar-
komanii przewiduje karę pozba-
wienia wolności do lat 3.

GR

Mężczyzna siedział za kierownicą Skody

Fo
t.P

ol
ic

ja
 

Prokuratura jeszcze nie 
przedstawiła nikomu 
zarzutów w tej sprawie.

Prokuratura Rejonowa w Opo-
lu Lubelskim wszczęła śledztwo 
w sprawie tragicznego wypadku 
w Szczekarkowie Kolonii. Śmierć 
poniosła w nim 56-letnia miesz-
kanka gminy Wilków.

- Śledztwo wszczęte zostało 
w kierunku wypadku ze skut-
kiem śmiertelnym. Nikt na ra-
zie nie usłyszał zarzutów w tej 
sprawie – usłyszeliśmy w po-
niedziałek od Marzeny Czopek, 
szefowej Prokuratury Rejono-
wej w Opolu Lubelskim.

Śledczy dysponują już wstępny-
mi wynikami sekcji zwłok rowe-

rzystki. Teraz czekają na pisemną 
opinię lekarza z Zakładu Medycy-
ny Sądowej w Lublinie. Wiadomo, 
że kobieta doznała obrażeń wie-
lonarządowych w obrębie klatki 
piersiowej i jamy brzusznej. 

W ustaleniu wszystkich okolicz-
ności wypadku pomóc ma biegły 
z zakresu ruchu drogowego, który 
był na miejscu tragedii. 

Przypomnijmy. Do śmier-
telnego wypadku doszło 14 
grudnia na nieoświetlonym od-
cinku drogi powiatowej w miej-
scowości Szczekarków Kolonia. 
Rowerzystka została potrącona 
przez samochód marki Nissan. 
Za kierownicą siedział 58-latek 
z gminy Karczmiska.

ACH

Śmiertelne potracenie 
rowerzystki. 
Jest prokuratorskie 
śledztwo

W Boże Narodzenie około go-
dziny 20 straż pożarna otrzymała 
zgłoszenie o pożarze pojazdów cię-
żarowych stojących na jednej z po-
sesji Tarnawce Drugiej. Do akcji gaś-

niczej ruszyły mi.in. OSP Zakrzew, 
Dragany i Tarnawka. Na miejsce 
przybyli również funkcjonariusze 
policji. Okazało się, że w pożarze 
zniszczeniu uległy dwie auto-lawety.

Jak twierdzi policja, przyczy-
ny pożaru pozostają nieznane, 
dlatego właściciel pojazdów wy-
znaczył nagrodę w wysokości 20 
tysięcy euro za informacje, które 
doprowadzą do skazania osoby 
odpowiedzialnej za ten czyn. 
Osoby posiadające jakiekolwiek 
informacje w tej sprawie proszo-
ne są o kontakt pod numerem 

telefonu: +41 76 818 18 80.
Wszyscy, którzy mogli być 

świadkami zdarzenia lub mają in-
formacje mogące pomóc w śledz-
twie, aby zgłaszali się do najbliższej 
jednostki policji. Każda, nawet 
pozornie mało istotna informacja, 
może okazać się kluczowa dla roz-
wiązania tej sprawy.

Ewa Jaszczak

Nagroda w euro za wskazanie 
zleceniodawcy podpalenia auto-lawet

Szczęśliwiec puścił los 
w kolekturze w Górze 
Puławskiej. Wygrał ekstra 
pensję. W sumie na konto 
mieszkańca bądź miesz-
kanki powiatu puławskie-
go trafi  1,2 mln zł.

O niebywałym szczęściu 
może mówić osoba, która 
zagrała w loterii Totalizato-
ra Sportowego Ekstra Pensja. 
W losowaniu, które odbyło się 
w Nowy Rok padły następujące 
liczby: 12, 18, 24, 26, 30 i 3.

Jak wkrótce się okazało, 
wszystkie poprawne numery 
skreśliła tylko jedna osoba, spo-
śród wszystkich graczy. To klient, 

który zakupił los w kolekturze 
przy ul. Radomskiej 1 w Górze 
Puławskiej i to właśnie tu padła 
główna wygrana w tej grze.

Oznacza to, że posiadacz 
szczęśliwego kuponu co miesiąc 
przez 20 lat będzie otrzymywał 
na konto po 5 tys. zł. W sumie 
daje to kwotę 1,2 mln zł.

To nie jest pierwsza duża 
wygrana w naszym powiecie. 
W listopadzie 2023 r. w kolek-
turze przy ul. Wróblewskiego 
16D ktoś wygrał 4 804 128,80 
zł w Eurojackpot. Z kolei latem 
2021 roku w punkcie Lotto 
w Kazimierzu Dolnym padła 
„szóstka”. Wówczas zwycięzca 
zgarnął blisko 2 mln zł.

Marta Pietroń

Ale fuks! Mieszkaniec 
powiatu puławskiego 
wygrał 1,2 mln zł 
w Lotto!

Do Komendanta Miejskiego 
Policji w Lublinie wpłynęły po-
dziękowania od kobiety, która 
była uczestnikiem wypadku. 
Kierująca Volvo postanowiła do-
cenić profesjonalizm oraz kultu-
rę policjantów ruchu drogowe-
go, którzy udzielili jej pomocy 
i wsparcia w trudnej sytuacji.

- Pragnę wyrazić ogromną 
wdzięczność dla sierż. sztab. 
Grzegorza Suszka oraz st. post. 
Huberta Sałęgi. Panowie prowa-
dzili działania na miejscu wy-
padku 24 grudnia nad obwod-

nicą na drodze wojewódzkiej 
nr 809 Lublin-Przytoczno, gdzie 
byłam poszkodowaną (...). Uzy-
skałam bardzo sprawną pomoc, 
wparcie i wszelkie potrzebne 
dla mnie informacje. Panowie 
wykazali się ogromnym zaan-
gażowaniem i empatią. Wszel-
kie działania z ich strony były 
sprawne - podziękowania zaczy-
nające się od tych słów wpłynę-
ły kilka dni temu do Komendy 
Miejskiej Policji w Lublinie.

Joanna Niećko

Ucierpiała w wypadku. 
Podziękowała za pomoc 
policjantom

Zgłoszona kradzież zakończyła się

zatrzymaniem 
za narkotyki

Pożar auto-lawet wybuchł w Boże Narodzenie w godzi-
nach wieczornych w miejscowości Tarnawka Druga. 
Właściciel mówi, że to nie przypadek i oferuje nagrodę 
w euro za wskazanie zleceniodawcy podpalenia.
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GMINA STOCZEK 
ŁUKOWSKI: W ponie-
działek, 30 grudnia przed 
godziną 15 doszło do 
pożaru w zakładzie mięs-
nym Mięs - Pol w Starych 
Kobiałkach. Straty po 
pożarze właściciele za-
kładu liczą w milionach 
złotych. Dym wydoby-
wający się z palącego 
budynku widoczny był 
kilka kilometrów od 
Starych Kobiałek.

Firma MIĘS-POL ze Starych 
Kobiałek od 1990 r. zajmuje 
się ubojem bydła i sprzedażą 
mięsa wołowego. Zatrudnia 
ok.150 osób. Ubój to nawet 55 
tys. sztuk rocznie. Nowoczesne 
urządzenia pozwalają rozebrać 
i zapakować ok. 5 tys. ton mię-
sa wołowego rocznie. Zakład 
ma uprawnienia eksportowe 
na kraje: Bośnia i Hercegowi-
na, Hong Kong, Armenia, Ma-
cedonia, Kosowo, Ukraina, De-
mokratyczna Republika Konga 
oraz Japonia.

Dym z dachu

Jak się dowiedzieliśmy od 
Adama Jończyka, współwłaści-
ciela Mięs - Polu, ogień został 
zauważony przed godziną 15. 
W tym dniu nie było produk-
cji ani zwierząt w zakładzie. 
Pracował dział jakości, admi-
nistracyjno - biurowy i tech-
niczny.

- System sygnalizacji poża-
ru wskazał pożar kilka minut 
przed godziną 15. Jednocześ-
nie pracownicy działu jakości 
zauważyli wydobywający się 
dym z dachu budynku produk-

cyjnego. Jeden z pracowników 
działu jakości zadzwonił pod 
numer alarmowy 112 i powia-
domił służby o pożarze, a na-
stępnie telefonicznie powiado-
mił właściciela i pracowników 
biura. Pracownik do spraw 
technicznych chciał spraw-
dzić, skąd wydobywa się dym. 
Wejście do budynku nie było 
już możliwe z powodu dużego 
zadymienia. Pozostali pracow-
nicy techniczni przystąpili do 
gaszenia, korzystając z firmo-
wego hydrantu i sprzętu – re-
lacjonuje pan Adam.

- Po około 15 minutach od 
wezwania przyjechała straż po-
żarna ze Stoczka Łukowskiego 
i strażacy przystąpili do dzia-
łań. Ogień bardzo szybko opa-
nowywał budynek, dojeżdżały 
kolejne jednostki straży pożar-
nej. Mimo zaangażowania wie-
lu jednostek straży pożar bar-
dzo szybko się rozprzestrzeniał 
i bardzo trudno było go opano-
wać – mówi Adam Jończyk.

92 strażaków w akcji

- Na miejscu zdarzenia in-
terweniowało w sumie 19 po-

jazdów ratowniczo-gaśniczych 
i 92 strażaków, w tym Lubelski 
Komendant Wojewódzki PSP, 
wraz z zastępcą i grupą ope-
racyjną KW PSP w Lublinie, 
Komendant Powiatowy PSP 
w Łukowie wraz z zastępcą, 
dowództwo JRG w Łukowie, 
sześć pojazdów z Komendy 
Powiatowej PSP w Łukowie, 
w tym m.in. podnośnik, cy-
sterna oraz dron – informuje 
zespół prasowy KP PSP w Łu-
kowie.

W akcji gaśniczej licznie 
brali udział także strażacy – 
ochotnicy z  jednostek: OSP 
KSRG Stoczek Łukowski, OSP 
KSRG Jedlanka, OSP KSRG 
Stara Róża, OSP Szyszki, OSP 
Zgórznica, OSP Rosy, OSP 
Jamielne, OSP KSRG Stanin, 
OSP KSRG Dąbie, OSP KSRG 
Fiukówka, policja oraz pogoto-
wie energetyczne. 

Gaszenie zakładu trwało do 
godziny 21. Potem strażacy 

prowadzili prace rozbiórkowe 
spalonego dachu w celu doga-
szenia ognia.

Jakie są zniszczenia?

- Zakład składa się z czte-
rech segmentów. Spłonął 
drugi segment, jeden z pod-
stawowych pionów naszej 
produkcji. Zniszczeniu uległy 
automatyczna linia uboju byd-
ła, całe poddasze, na którym 
znajdowały się pomieszcze-
nia socjalno - biurowe, śluzy 
sanitarne z wyposażeniem, 
instalacje elektryczne, chłod-
nicze, klimatyzacyjne, centrala 
wentylacyjna, komputery, ser-
wery, drukarki – mówi Adam 
Jończyk.

Magazyn żywca może być 
użytkowany. Ocalała przylega-
jąca do budynku hala rozbioru 
i konfekcjonowania mięsa, ma-
gazyny chłodniczo-mroźnicze 
oraz budynek biurowy.

Wielkie straty

Pożar spowodował olbrzy-
mie zniszczenia.

- Na ten moment trudno 
jest oszacować straty, ale są 
to ogromne, kilkumilionowe 
kwoty. Zakład jest ubezpieczo-
ny. Szkoda została zgłoszona. 
Czekamy na rzeczoznawcę, 
aby oszacował straty - wylicza 
współwłaściciel fi rmy Mięs - Pol. 

- Następnego dnia po pożarze 
do zakładu przyjechała policja, 
która prowadzi śledztwo w celu 
ustalenia przyczyn pożaru. Zo-
stali przesłuchani świadkowie 
zdarzenia. Pojawili się również 
urzędnicy z Nadzoru Budowla-
nego, aby ocenić stan faktyczny 
budynków i spisali protokół – 
dodaje Adam Jończyk.

 Co z produkcją?

Zapytaliśmy, czy w zakła-
dzie wstrzymano produkcję.

- W zniszczonych ogniem 
budynkach nie ma możliwo-
ści prowadzenia produkcji. Do 
2 stycznia była zaplanowana 
przerwa świąteczna, ostatnia 
produkcja została zakończona 
20 grudnia. 30 grudnia nie 
było produkcji. Nie było także 
zwierząt. Pracowały dział jako-
ści, administracyjno - biurowy 
i techniczny. Te działy nadal 
mogą normalnie pracować. Od 
7 stycznia rozpocznie pracę 
dział rozbioru i konfekcjono-
wania mięsa – wyjaśnia Adam 
Jończyk.

- Będziemy starli się jak 
najszybciej przystąpić do od-
budowy i remontu zniszczonej 
pożarem części zakładu. Cze-
kamy na oględziny ze strony 
ubezpieczyciela. Jeśli chodzi 
o pracowników, to szukamy 
jak najlepszego rozwiązania – 
zapewnia.

mo

Dym wydobywający się z palącego budynku widoczny był kilka kilome-
trów od Starych Kobiałek. Zdjęcia: Zespół prasowy KP PSP w Łukowie

System sygnalizacji pożaru wskazał pożar kilka minut 
przed godziną 15. Akcja gaśnicza trwała do godz. 21. 
Zdjęcia: Zespół prasowy KP PSP w Łukowie

Strażacy musieli pracować przy pomocy dodatkowego oświetlenia, a także 
podnośnika strażackiego. Zdjęcia: Zespół prasowy KP PSP w Łukowie

Ogień bardzo szybko opanowywał budynek. Zdjęcia: Zespół prasowy 
KP PSP w Łukowie

Adam Jończyk
współwłaściciel 

firmy Mięs - Pol

Na ten moment 
trudno jest 
oszacować straty, 
ale są to ogromne, 
kilkumilionowe 
kwoty. Zakład jest 
ubezpieczony

92 strażaków gasiło pożar Zakładów 
Mięsnych w Starych Kobiałkach. 
Współwłaściciel: Straty są ogromne
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Czterolatka miała 
wspaniałe dzieciń-
stwo. Natalia Maj-
chrzak, której mama 
pochodzi z Kłoczewa 
w powiecie ryckim 
zachorowała. Dzielnie 
walczy z najgorszym 
nowotworem wieku 
dziecięcego – neuro-
blastomą.

Walczą o życie córeczki

16 października 2024 - ta 
data zostanie w głowach bli-
skich Natalki na zawsze. To tego 
dnia świat się zawalił, a wszyst-
kie plany i marzenia nagle znik-
nęły. Życie nabrało innego tem-
pa... - Walczymy o życie naszej 
córeczki Natalki - mówią Anna 
i Adrian, rodzice dziewczynki.

Gorączka, covid

Tydzień przed diagnozą 
Natalka dostała gorączki. Pe-
diatra na wizycie stwierdziła 
zwykłe wirusowe zapalenie 
gardła. Po dwóch dniach ro-
dzice zauważyli zmiany w za-
chowaniu córki. Była apatycz-
na, nie miała sił i chęci do 
zabawy, dużo leżała i zgłasza-
ła bóle nóżek. W weekend po-
stanowili pojechać na nocną 
pomoc lekarską, gdzie zdiag-
nozowano covid.

Podwyższone CRP

- Niestety, objawy nie ustę-
powały. Wróciliśmy do pedia-
try, który zlecił badanie krwi 
i moczu. Okazało się, że CRP 
jest podwyższone. Dostaliśmy 
skierowanie do szpitala na 
dalszą diagnostykę. Nie tra-
cąc czasu, jeszcze tego samego 
dnia pojechaliśmy na SOR. 
Tam po dokładnym wywiadzie 
lekarz zleciła nam RTG klat-
ki piersiowej oraz USG jamy 
brzusznej. Już podczas bada-
nia USG czułam, że nie jest 
dobrze - mówi mama Natalki.

Wymiary, odległości

Jak przyznaje, pani doktor 
co chwilę zaznaczała jakieś 
wymiary, odległości i druko-
wała zdjęcia. - Gdy zapytałam, 
czy coś znalazła, odpowiedzia-
ła, że wynik przekaże nam 
lekarz. Musiałyśmy czekać. 

Na izbie przyjęć Natalka już 
spała w moich ramionach. 
Czas nam się strasznie dłużył. 
Byłam jednak przekonana, że 
pojedziemy na oddział, Natal-
ka dostanie jakieś leki i po kil-
ku dniach wrócimy do domu 
- dodaje.

Neuroblastoma

Wszystko trwało tak długo, 
ponieważ pani doktor orga-
nizowała karetkę i miejsce 
w Centrum Zdrowia Dziecka! - 
Gdy zostaliśmy wezwani z tatą 
Natalki do gabinetu, usłysze-
liśmy straszne słowa: Państwa 
córeczka ma w brzuszku guza, 
prawdopodobnie neurobla-
stoma - przyznaje ze łzami 
w oczach.

Dlaczego my?

Początkowo towarzyszył im 
szok i niedowierzanie! Nagle za-
częły płynąć strumienie łez i po-
jawiły się głosy w głowach: „Jak 
to? Dlaczego? Dlaczego my? To 
na pewno zły sen!”. Już wtedy 
było niezwykle trudno, a jesz-
cze nie wiedzieli, jak poważnym 
nowotworem jest neuroblastoma 
i co ich czeka dalej.

To jakieś 
nieporozumienie?

- Gdy dotarliśmy nocą do 
szpitala, nie mogliśmy uwie-
rzyć w to, co dzieje się doo-
koła. Myślałam tylko: „Co my 
tu w ogóle robimy? To jakieś 
nieporozumienie?”. Nie da się 
opisać słowami tego, co czują 
rodzice przekraczający próg 
onkologii ze swoim dzieckiem 
na rękach. Szybko musieliśmy 

jednak stanąć na nogi i włą-
czyć tryb walki. Wiedzieliśmy, 
że dla dziecka to miejsce jest 
dużo większym stresem niż dla 
nas, dlatego musimy być silni 
i wspierać ją z całych sił. Ko-
lejne dni to cała masa badań. 
Tomografia, pobranie szpiku, 
trepanobiopsja, biopsja guza 
i założenie dojścia central-
nego. Oczekiwanie na swoje 
dziecko pod drzwiami bloku 
operacyjnego, a następnie aż 
się wybudzi to straszne uczucie 
- opowiada.

Duży guz

Tomografia wykazała, że 
guz jest jeszcze większy niż 
na USG i ma 17 x 9 x 7 cm! 
Mieści się w przestrzeni za-
otrzewnowej, oplata aortę i nie 
jest jedynym w ciele Natalki! 
Okazało się, że jest też prze-
rzut do węzła chłonnego nad-
obojczykowego o wymiarach 3 
x 2 x 2,5 cm. Neuroblastoma 
IV stopnia - potwierdziła się 
najgorsza diagnoza. Jakby tego 
było mało biopsja wykazała 
amplifikacje genu N-myc, co 
oznacza, że nawet przy wyle-
czeniu choroby istnieje duże 
ryzyko nawrotu. 

Szpital drugim domem
- Z tego względu od razu 

zaczęliśmy bardzo intensyw-
ne leczenie. Gdy dostaliśmy 
wszystkie wyniki, Natalka od 
razu przyjęła pierwszą daw-
kę chemioterapii. Szpital stał 
się dla nas drugim domem. 
W tym prawdziwym czeka 
starsza, 8-letnia siostra Na-
talki, której również jest cięż-
ko w nowej sytuacji. Nasza 
Wojowniczka dzielnie znosi 
leczenie, mimo wielu przeciw-
ności. Kilkukrotnie miała już 
przetaczaną krew, potrzebne 
też były antybiotyki, co do-
datkowo osłabia organizm - 
dodaje.

Leczenie

Obecnie Natalka jest po 
siódmym cyklu chemiotera-
pii, a badania kontrole wyka-
zują, że guzy zmniejszyły się 
o połowę! - Przed nami jednak 
długa i ciężka walka. Córecz-
ka jest w grupie wysokiego 
ryzyka i leczenie od samego 
początku jest bardzo inten-
sywne. Po zakończeniu ośmiu 
cykli chemioterapii córeczka 
będzie przygotowywana do 
pobrania własnych komórek 

macierzystych, operacji guza 
oraz megachemii i przeszcze-
pu komórek macierzystych. 
Kolejnym krokiem jest ra-
dioterapia i immunoterapia - 
mówi mama dziewczynki.

Szansa w USA

- Niestety wiemy, że nowo-
twór często powraca i atakuje 
ze zdwojoną siłą. Wierzymy, 
że uda nam się przebrnąć przez 
to wyniszczające organizm 
leczenie. Szansą na to, aby 
nowotwór nie powrócił, jest 
nierefundowana szczepionka 
przeciw wznowie podawana 
w USA. Niestety nie jesteśmy 
w stanie sami pokryć kosztów 
tego leczenia - dodaje.

Trzeba poczekać

Natalia przebywa w Cen-
trum Zdrowia Dziecka w Mię-
dzylesiu. W miniony piątek 
miała badania. - Musieliśmy 
zostać w placówce. Córeczka 
miała przetaczaną krew oraz 
podany antybiotyk. Myśleli-
śmy, że rozpocznie ósmy cykl 
podawania chemioterapii, 
ale musimy poczekać - mówi 
mama czterolatki.

Nie była to łatwa decyzja

Rodzice zdecydowali się o za-
łożeniu zbiórki. - Nie była to ła-
twa decyzja, ale bez pomocy in-
nych nie damy rady. Wierzymy, 
że razem możemy dać Natalce 
szansę na zdrowe i szczęśliwe ży-
cie. Za każde wsparcie jesteśmy 
ogromnie wdzięczni - przyznają.

Potrzebne środki

Zbierane środki pozwolą na 
dalsze leczenie. - Po ostatniej 
chemioterapii Natalkę czeka 
szereg badań. Wówczas dowie-
my się, o ile zmniejszył się guz, 
a następnie poznamy odpo-
wiedź, czy chirurdzy podejmą 
się operacji. Przed nami orga-
nizacja i załatwienie wszystkich 
formalności związanych z wy-
jazdem i leczeniem w Stanach 
Zjednoczonych. Czeka nas kilka 
wizyt, w tym pierwsza to mie-
sięczny pobyt w USA. Wszystko 
kosztuje bardzo dużo. Sami nie 
damy rady - kończy Anna.

mp

Obecnie Natalka jest po siódmym cyklu chemioterapii, a badania kontrole wykazują, że guzy zmniejszyły 
się o połowę!

Każdy z nas może przekazać dowolne środki na pomoc Natalii. 
Wystarczy wejść na stronę: www.siepomaga.pl/natalka-majchrzak 
i przelać pieniądze. Rodzice dziękują za każdy dar, który pomoże 
córce walczyć o lepszą przyszłość

Gdy dotarliśmy nocą do szpitala, nie mogliśmy 
uwierzyć w to, co dzieje się dookoła. Myślałam 
tylko: „Co my tu w ogóle robimy? To jakieś 
nieporozumienie?”

Neuroblastoma 
(nerwiak zarodkowy) 

jest najczęstszym 

litym, pozaczaszkowym 

nowotworem złośliwym 

w dzieciństwie 

i najczęstszym 

nowotworem złośliwym 

u dzieci poniżej 1. roku 

życia. Według statystyk 

stanowi on około 6-8 proc. 

wszystkich nowotworów 

w wieku dziecięcym, 

a zachorowalność 

w Polsce wynosi około 

9 na 1 000 000 dzieci

Tomografi a wykazała, że guz jest jeszcze większy niż 
na USG iňma 17 x 9 x 7 cm! Mieści się wňprzestrzeni 
zaotrzewnowej, oplata aortę iňnie jest jedynym wňciele 
Natalki!

Natalia jest po siedmiu cyklach 
chemioterapii. Nasza Wojowniczka 
dzielnie znosi leczenie

Pomożesz?

Każdy z nas może przekazać 

dowolne środki na pomoc 

Natalii. Wystarczy wejść na 

stronę: www.siepomaga.pl/

natalka-majchrzak i przelać 

pieniądze. Rodzice dziękują 

za każdy dar, który pomoże 

córce walczyć o lepszą 

przyszłość.

A może 1/5% podatku?

Aby przekazać 1,5% 

podatku dla Natalii należy 

w formularzu PIT wpisać KRS 

0000382243 oraz w rubryce: 

informacje uzupełniające 

– cel szczegółowy 1,5% 

wpisać: 4253 pomoc dla 

Natalii Majchrzak.

eprasa.pl f679179c64
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- Zmasakrowane dwa 
rezerwaty! Katastrofa 
lokalnego ekosystemu! 
Zbrodnia z wyciętymi 
wielowiekowymi dę-
bami! - takie alarmy tra-
fi ły do mediów, do par-
lamentarzystek Lewicy 
i radnych oraz zostały 
powielone i przerodziły 
się w awanturę politycz-
ną. Komenda Główna 
Straży Granicznej musi 
jednak oczyścić, zgodnie 
z ustawami, 10-metrowy 
pas drogi granicznej 
przy Bugu wykonując 
budowę zabezpieczenia 
granicy państwowej.

Podczas ostatniej sesji bial-
skiej Rady Powiatu ze zdumie-
wającym głosem wystąpił jej 
wiceprzewodniczący Marian 
Tomkowicz. 

– Kto podjął decyzję, aby 
zmasakrować rezerwat Szwajca-
rię Podlaską, aby zmasakrować 
brzeg Bugu? Czy były rozważa-
ne różne opcje, aby oszczędzić 
Szwajcarię Podlaską? Stała się 
zbrodnia. Gdzie byli ekolodzy? 
Jak była prowadzona wycinka 
w puszczy, to przywiązywali się 
do drzewa, a gdzie byli teraz? – 
pytał radny i nie krył oburzenia, 
wyraźnie nawiązując do podob-
nie brzmiącej sensacyjnej infor-
macji telewizji „Republika”. 

Radni tłumaczą

Na szczęście uspokoił go daw-
niej pracujący w Straży Granicz-
nej Wojciech Mitura, przewod-
niczący Rady Powiatu. 

– To dotyczy 15-metrowe-
go pasu drogi granicznej. Idzie 
wzdłuż granicy. Musimy się chro-
nić. Inwestycję prowadziła Ko-
menda Główna Straży Granicznej 
– zaznaczył przewodniczący. 

Dokładnie wyjaśnił sprawę 
wiceprzewodniczącemu radny 
Mariusz Kiczyński, zarazem za-
stępca dyrektora ds. gospodarki 
leśnej Dyrekcji Lasów Państwo-
wych w Lublinie. 

– To była decyzja rządowa 
do wykonania przez Straż Gra-
niczną. Podstawą są trzy ustawy 
regulujące to wszystko. Przez 
ostatnich 30-40 lat ten pas przy 
rzece był zostawiony samopas. 
Powinien być czysty. Nie ma 
tam wcale rezerwatów i parków. 
Przez wiele lat była to granica 
„przyjaźni”, nie przewidywano, 
że będzie wojna. Wszystko, co 
się tam dzieje, jest kontrolowa-
ne, nie ma złamania prawa – za-
pewnił zastępca dyrektora DLP 
w Lublinie (wcześniej pracował 

jako zastępca nadleśniczego 
w Chotyłowie). 

Radna z gm. Janów Podlaski 
powiedziała nam, że w janow-
skim rezerwacie Łęg Dębowy nie 
ucierpiały potężne dęby szypuł-
kowe położone w pewnej odle-
głości od Bugu. 

– Nad rzeką były sosny. 
Rezerwat ciągnie się dalej od 
brzegu. Bariera elektroniczna 
powstawała, aby poprawić bez-
pieczeństwo Polski i nas, miesz-
kańców – mówi radna. 

Alarm w sprawie 
Szwajcarii Podlaskiej

Dawna sołtys Nepli Bogusła-
wa Hawryluk-Matalińska jed-
nak ma wątpliwości. 

– W Neplach dawniej była 
piękna dębowa polana. Przy 
brzegu rosło kilka dębów. Jeden 
bardzo duży rósł na skarpie 
za czołgiem, też go nie ma. Na 
pewno go wycięli – stwierdza 
była sołtys.

Już we wrześniu, gdy zaczęła 
się wycinka w pasie przy samej 
rzece granicznej, w kilku miej-
scowościach protestowali rolni-
cy, gdyż zabrakło kontroli nad 
drwalami, którzy zabierali drew-
no. Po kilku miesiącach, gdy 
już zakończono wycinanie pasa 
krzewów i gdzieniegdzie brzegu 
lasu, w niektórych stacjach tele-
wizyjnych (prawicowa „Repub-
lika”) i portalach lewicowych 
oraz gazetach pojawiły się infor-
macje o tragicznym niszczeniu 
przyrody na granicy. TV Repub-
lika alarmowała, że to rzekomo 
w ramach „Tarczy Wschód” (to 
inny program...) wycina się cen-
ne drzewa w rezerwacie Szwajca-
ria Podlaska obok Nepli. 

– Tak koalicja 13 grudnia 
„dba” o przyrodę. Nad brzegiem 
Bugu pod siekierę idzie setki 
tysięcy drzew (cytat dosłowny 
z kaleczenia języka polskiego) – 
obwieściła „Republika”.

Ta stacja oraz „Gazeta Polska” 
wzywały... lewicowych aktywi-
stów ekologów dawniej przy-
pinających się do drzew, aby 
protestowali i ratowali dęby nad 
samym Bugiem. 

Jan Mencwel, warszawski 
aktywista, zajmujący się m.in. 
zmianami klimatu, opisał na 
swoim profi lu: „wyrżnięto ty-
siące, setki tysięcy drzew, padły 
stare dęby w rezerwacie Łęg Dę-
bowy, rozjechano skarpę w re-
zerwacie Szwajcaria Podlaska. 
Z pewnością zabito wiele bo-
brów, które licznie występowały 
na tym terenie”. 

Publikacje o tej „Apokalipsie” 
nad Bugiem przedstawiły porta-
le Świat OZE oraz Oko.press.

Pierwszy z nich nawet zaata-
kował politycznie obecny rząd: 
„Takiej dewastacji przyrody nie 
było nawet za rządów PiS-u”. 

Parlamentarzystki Lewicy 
zażądały wyjaśnień  

Przed ponad miesiącem Joan-
na Kudyba-Antonik, rzeczniczka 
prasowa Biura Poselskiego Darii 
Gosek Popiołek, w imieniu tej 
parlamentarzystki oraz wice-
marszałek Senatu RP Magdaleny 
Biejat skierowała do naszej re-
dakcji informację o interwencji 
tych „polityczek” Lewicy w Mi-
nisterstwie Środowiska w spra-
wie masowej wycinki drzew na 
długości 172 km od Włodawy 
do Janowa Podlaskiego.

– Eksperci i przyrodnicy pod-
kreślają, że to katastrofa dla lo-
kalnego ekosystemu, niszczone 
są siedliska i miejsca żerowania 
i schronienia wielu gatunków 
ptaków, ssaków, płazów i ga-
dów. Przypominam, że mówimy 
o tysiącach drzew – stwierdziła 
Daria Gosek-Popiołek, wiceprze-
wodnicząca sejmowej Komisji 
Ochrony Środowiska, Zasobów 
Naturalnych i Leśnictwa.

- Zwracamy się do Mini-
sterstwa Klimatu i Środowiska 
z konkretnymi pytaniami na 
temat tej skandalicznej wycin-
ki. Pytamy, kto reprezentuje 
Ministerstwo w zespole odpo-
wiedzialnym za budowę zapory 

i jak przebiegały jego prace. In-
teresuje nas również, czy przed 
wycinką były prowadzone jakie-
kolwiek analizy środowiskowe 
lub konsultacje, a także jakie 
działania kompensacyjne będą 
przez Ministerstwo podjęte - 
zaznaczyła senator Magdalena 
Biejat (zanim jeszcze wyjawiła, 
że będzie kandydatką Lewicy 
w wyborach prezydenckich).

Fortyfi kacje z zarośli?

- Z punktu widzenia środowi-
ska – to wandalizm i dewasta-
cja. Od strony bezpieczeństwa 
– głupota, bo pozbawiamy się 
naturalnych fortyfi kacji przy-
granicznych - orzekły „wice-
marszałkini” Senatu Magdalena 
Biejat i posłanka Daria Gosek-
-Popiołek.

Jeden ze strażników granicz-
nych w Chełmie wyjaśnił nam, 
że dotąd, z powodu drzew i krze-
wów, patrole Straży Granicznej 
nie mogły dojechać do brzegu 
Bugu. Granicy nie chronią za-
tem zarośla... 

Kilka tygodni czekaliśmy na 
wyjaśnienia z resortu środowi-
ska. Tuż przed świętami Paweł 
Marciniak, p.o. rzecznik praso-
wy Ministerstwa Klimatu i Śro-
dowiska, krótko wyjaśnił: 

– Zabezpieczenie granicy 
jest realizowane przez Straż 
Graniczą zgodnie z ustawą 
z października 2021 r. Ustawa 
całkowicie wyłącza nadzór nad 
inwestycją służb środowisko-
wych podległych MKiŚ. Mimo 
to Regionalna Dyrekcja Ochro-
ny Środowiska sformułowała 
ogólne warunki prowadzenia 
prac na granicy – zalecenia i re-
komendacje odnośnie sposobu 
realizacji inwestycji. Nie miały 
one jednak charakteru wiążą-
cego. Warunki te miały przede 
wszystkim zminimalizować 
wpływ prac na zasoby przyrod-
nicze tego obszaru. Aktualnie 

trwają prace nad określeniem 
warunków i zakresu kompensa-
cji przyrodniczych powstałych 
zniszczeń – podkreślił Paweł 
Marciniak.

Wycinka pomników 
i naruszenie siedlisk 

ptaków
Cezary Wierzchoń, rzecznik 

prasowy Regionalnej Dyrekcja 
Ochrony Środowiska w Lubli-
nie, wyjaśnił nam szczegóło-
wo, jakie są konsekwencje prac 
związanych z „budową zabez-
pieczenia granicy państwowej 
z Białorusią na odcinku rzeki 
Bug w Nadbużańskim Oddziale 
Straży Granicznej”. 

– Pracownicy Regionalnej 
Dyrekcji Ochrony Środowiska 
w Lublinie, wraz z Nadleśnictwem 
Chotyłów, przeprowadzili wizje 
terenowe na terenie rezerwatu 
przyrody „Szwajcaria Podlaska”. 
Na podstawie wizji terenowych 
stwierdzono, że kończy się etap 
inwestycji związany z wycinką 
drzew. Oceniono również zakres 
ingerencji w środowisko.

Prowadzone prace na granicy 
polsko-białoruskiej są intensyw-
ne, co pociąga za sobą straty 
w środowisku przyrodniczym, 
takie jak wycinka drzew o cha-
rakterze pomnikowym oraz na-
ruszenie siedlisk chronionych 
gatunków zwierząt, w tym pta-
ków – opisał rzecznik lubelskiej 
RDOŚ.

Dodał, że mają rozpocząć 
się prace nad określeniem wa-
runków i zakresu kompensacji 
przyrodniczej w związku z inge-
rencją w obszary Natura 2000.

– Niemniej jednak ska-
la strat, którą przedstawiają 
zdjęcia podczas prowadzonych 
prac, wzbudza zaniepokojenie 
GDOŚ i RDOŚ w Lublinie – 
wyjawił Cezary Wierzchoń.

Dyrektor Zespołu Lubel-
skich Parków Krajobrazowych 
Pawła Łapińskiego nie wy-
olbrzymia skutków wycinki 
drzew w pasie granicznym 
przeznaczonym pod budowę 
bariery elektronicznej.

– Nad Bugiem przy brzegu 
zazwyczaj rosną łąki, krzewy 
lub łęg wierzbowo-topolowy. 
Wycinka drzew odbywała się 
już po sezonie lęgowym pta-
ków. Dzięki oczyszczeniu te-
renu przy samej rzece zyskają 
na tym ptaki drapieżne, które 
lubią większą przestrzeń do 
polowań – zauważa dyrektor. 
Przyznaje jednak, że pewne za-
strzeżenie budzi pozostawienie 
tuż na brzegu wody pozostało-
ści zasieków concertiny, drutu 
ostrzowego, który rani zwie-
rzęta. Straż Graniczna odesłała 
ekologów z tą sprawą do Wojsk 
Obrony Terytorialnej, aby to 
one usunęły druty kolczaste. 

Przyrodnicy mają też obawy 
o skutki wycięcia nadbrzeż-
nych drzew i usunięcia korze-
ni, które niekiedy umacniały 
skarpę Bugu. Teraz na niektó-
rych zakolach rzeka może 
rozmywać brzeg i zmieniać 
koryto, tym samym przesuwać 
linię graniczną lub zagrażać 
zabytkom, jak kościółkowi 
w Krzyczewie.

Marek Pietrzela

Ekoterroryzm, czy obrona granicy?

„Apokalipsa” na brzegu Bugu

Po wycince. Wyrwane korzenie większych i średnich drzew umacniały skarpę. Budowie bariery elektro-
nicznej powinien towarzyszyć program umacniania brzegów Bugu kamieniami i faszyną, tak jak robią to 
Białorusini po swojej stronie
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p p ł k  S G  A n d r z e j  
J u ź w i a k ,  
rzecznik prasowy Komendanta 

Głównego Straży Granicznej

Inwestycja objęta jest 
nadzorem przyrodniczym

Budowa zabezpieczenia granicy 
państwowej wzdłuż rzeki Bug 
przebiega w pasie drogi 
granicznej. Pas drogi granicz-
nej został zdefi niowany jako 
obszar o szerokości 15 metrów, 
licząc w głąb kraju od brzegu 
wód granicznych. Zgodnie 
z treścią ustawy o ochronie 
granicy państwowej, w pasie 
drogi granicznej grunty i lasy 

przylegające do brzegów 
rzek granicznych powinny 
być utrzymywane w stanie 
zapewniającym widoczność linii 
granicy państwowej i znaków 
granicznych. Z tego powodu 
wycinka prowadzona jest na 
całej długości inwestycji do 
odległości 10 m od linii brzegu 
rzeki. 
Pomimo że do realizacji 
inwestycji nie stosuje się 
przepisów odrębnych (w tym 
środowiskowych), to mając na 
uwadze środowisko naturalne, 
inwestycja objęta jest nadzorem 
przyrodniczym, który współpra-
cuje z właściwą terytorialnie 
Regionalną Dyrekcją Ochrony 
Środowiska w zakresie występu-
jących zasobów przyrodniczych 
na obszarze robót, prowadzenia 
kontroli obszaru robót oraz po-
dejmowania działań w zakresie 
ochrony przyrody i środowiska - 
biorąc pod uwagę skalę ingeren-
cji w środowisko przyrodnicze 
oraz miejsce prowadzonych 
robót, a także konieczność i ro-
dzaj podejmowanych działań 
minimalizujących oddziaływa-
nie inwestycji na środowisko, 
w szczególności na obszarach 
objętych prawną formą ochrony 
przyrody.
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Prowadzone prace na granicy polsko-białoruskiej są 
intensywne, co pociąga za sobą straty w środowisku 
przyrodniczym
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POCHWAL SIĘ SWOIM PUPILEM
Wystarczy podać imię iňnazwisko właściciela, imię zwierzaka 

iňmiejscowość zamieszkania! Zdjęcia przysyłajcie:

1. mailem: kontakt@24wspolnota.pl

2. MMS-em lub WhatsAppem: 691 648 641

3. dostarczcie osobiście do siedziby redakcji
Ewa Jaszczak
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Filip Król z babcią FFiiillippp KKKKrróóól zz bbbaaabbbccciiąąąą 
Jolantą, LubartówJJJoooolaaaannntttąąą,,, LLLuubbbaarrtttóóówwww
ur. 3 stycznia, uurrr.. 33 ssttttyyycccznzzniiiaa,,
g. 10:06, 4210 gggg.. 111000::00006666, 44422211000 ggg
Rodzice: RRRoooddddzzziiccceeee:: 
Justyna i MarcinJJJuuusstttyyynnnnaaa ii MMMaaaarrcccinnnn
Rodzeństwo: RRRoooddddzzzeeeeńńssstttwwwwooo:: 
Jagoda (6 lat), JJJaaagggooodddaaaa ((6 66 llaaatt)),, 
Amelia (3 lata) AAAAmAmmmmeeelliaaaa (((333 llaaattaaa)) 

Michalina Kowalska, 
Międzyrzec Podlaski
ur. 3 stycznia, g. 11:32, 
3530 g, 53 cm
Rodzice: Ewelina i Marcin
Rodzeństwo: Antoni 
(10 lat), Filip (7 lat)

Amelka Kropop, 
Lubartów
ur. 2 stycznia, g. 18:57, 
3130 g, 54 cm
Rodzice: Miroslava 
i Grzegorz
Siostra: Maria (13 lat)

Nikola (4 lata), z bratem NNNiikkkooollaaa ((444 llattaaa)), zz bbbrraaatteeemmm
Oliwierem, Lisiowólka, OOOlliiwwwwiieeerreeemmm, LLisssiioowwwwóóóllkkkaa, 

pow. radzyńskipoppowww.. rrraadddzzyyyńńssskkkii
ur. 3 stycznia, g. 17:24, uuurr. 33 sstttyyccczznniiiaa, ggg.. 11777::222444,

3880 g, 57 cm3388888800 ggg, 55777 cccmmm
Rodzice: Aneta i PiotrRRRooddddzzziccceee: AAAnneeettaaa ii PPPiiooottrrr

Nikodem Skubisz, 
Firlej, powiat 
lubartowski
ur. 3 stycznia, g. 22:21, 
3690 g, 55 cm
Rodzice: Karolina 
i Damian

Zosia Niepogodzińska, 
Glinny Stok, 
k. Parczewa
ur. 2 stycznia, g. 11:42
Rodzice: Iwona i Paweł
Brat: Piotrek (6 lat)

Jakub Urban, 
Sarnów, pow. łukowski
ur. 2 stycznia, g. 10:32, 
3560 g, 56 cm
Rodzice: Iwona i Jarosław
Rodzeństwo: Filip (2 lata), 
Bartek (17 lat)

Skkłłaadniiikki nnaaa cciaassttoo: 
500 gram mąki, 
30 gram drożdży, 
50 gram cukru, 
180 ml mleka, 
4 żółtka, 
50 gram masła.

Wyyykkonaaanniee ccciassttta 
drooożżdżooowweeggoo: 
Drożdże pokruszyć dodać 
cukier i zalać ciepłym mle-
kiem odstawić do wyrośnię-
cia. Mąkę wsypać do miski, 
dodać żółtka jajek, masło 
i wlać do tego wyrośnięte 
drożdże. Wszystko zagnieść 
w jednolitą masę, zostawić 
do wyrośnięcia pod ście-
reczką na 30 minut. Tak 
wyrośnięte ciasto podzielić 
na trzy części i rozwałkować 
w formie koła każdy kawa-
łek ciasta. Rozwałkowany 
kawałek ciasta przełożyć 
na papier do pieczenia. Na 
to wyłożyć masę makową 
i przykryć kolejnym rozwał-
kowanym kawałkiem ciasta. 
Postępować tak z kolejnym 
plackiem. Ciasto pokroić na 
16 części. Na środku poło-
żyć coś okrągłego na przy-
kład szklankę, żeby do koń-
ca nie naciąć ciasta. Dwa 
sąsiadujące ze sobą kawałki 
ciasta wywiń dwa razy do 
środka. Tę czynność wyko-
nujemy z kolejnymi para-
mi ciasta. Roztrzepanym 
jajkiem posmaruj gwiazdę. 
Wstaw do rozgrzanego pie-
karnika i piecz przez 35 mi-
nut w 180 stopniach. 

Skkłłaadniiikki nnaaa mmmaasęęęę 
maaakkowąąą: 
500 gram suchego maku 
50 gram rodzynek 
50 gram suchej żurawiny 
50 gram suszonych moreli 
70 gram orzechów włoskich 
100 gram skandyzowanej 
skórki z pomarańczy 
4 łyżki miodu 
100 gram cukru 
20 gram masła 

Wyyykkonaaanniee 
maaassy mmmaakoowwweej::
Suchy mak gotujemy w garnku 
z 3 szklankami wody. Gotuje-
my na małym palniku przez 
5 minut. Po tym czasie całość 
wylej na duże, ale drobne sit-
ko i odstaw na 20 minut, aby 
mak przestygł i odsączył się 
z nadmiaru wody. Lekko prze-
studzony i dobrze osuszony 
z nadmiaru wody mak zmielić 
w maszynce 2 krotnie. W tym 
czasie siekamy (w miarę drob-
no) bakalie do masy makowej. 
Zmielony i przestudzony mak 
przełożyć do garnka, dodać 
posiekane orzechy i suszone 
owoce. Dodaj do garnka 4 łyż-
ki miodu 100 gram cukru i 20 
gram masła. Garnek umieś-
cić na najmniejszym palniku 
i mieszać do rozpuszczenia 
się masła, aż zrobi się jednoli-
ta masa. Masa jest gotowa do 
użycia. 
Zamiennikiem masy makowej 
może być gotowy mak z pusz-
ki.

Ewa Jaszczak

P R Z E P I S  KON K U R S OW Y: 

Gwiazda makowa

Gwiazda makowa - konkurs świąteczny Wspólnoty

Nasza mała, śliczna księżniczka 
ma już roczek,

Z tej okazji życzę Ci 
kochana kruszynko,

Żebyś rosła wŬzdrowiu, 
szczęściu iŬmiłości,
Żebyś zawsze była 

uśmiechnięta iŬradosna,
Wykorzystywała każdy dzień 

wŬ100% iŬzarażała swoim 
entuzjazmem iŬpozytywną 
energią swoich bliskich.
Życzy Tata Marek

Dla Laury Paciorek
Życzenia z okazji 

Pierwszych 
Urodzin

Lusia i Klusia, Klaudia B., RykiPelek, Halina Lemieszek, Krępa

Burrito i Burasek, Helena 

Orzechowska, Końskowola

Kora, Anna Furtak, Cegielnia

Misiek, Krzysztof Cz., 

Skowieszynek

Brutus, Patrycja Kiliszek, Ownia

Witamy na świecie Witamy na świecie 
noworoczne dziecinoworoczne dzieci Kulinarny konkurs świąteczny Wydawnictwa 

Wspólnota odbył się przed Bożym Narodzeniem. 

Spośród przesłanych zgłoszeń jury konkursowe 

wybrało zwycięski przepis. Gratulujemy 

zwyciężczyni, pani Izabelli Śledź z miejscowości 

Kownatki!

Najmłodszy syn 
Szymon bardzo 
lubi mi pomagać 
w kuchni 
podczas różnych 
wypieków

Kacper Grzegorczyk, 
Radzyń Podlaski
ur. 3 stycznia, g. 1:25, 
2730 g, 53 cm
Rodzice: Monika i Patryk

Antonina Pąk, 
Niemce,
ur. 3 stycznia, g. 23:32, 
3,20 kg, 54 cm
Rodzice: Aleksandra 
i SebastianPierwsze dziecko urodzone 

wňnaszym szpitalu 
wňnowym roku

eprasa.pl f679179c64



Wspólnota       
7 stycznia 2025 r.14

 H I S T O R I A

REG

Cała dolna kondygnacja 
Świątyni Sybilli w Puławach 
pomyślana została jako 
upamiętnienie księcia Józefa 
Poniatowskiego. Napis na 
umieszczonym centralnie 
obelisku głosi: „Hic meruit 
tumulum medio sibi tollere 
templo” - ten zasłużył, 
by mu wznieść grobowiec 
w środku świątyni. Mało 
kto pamięta, że najdłuższy 
pobyt księcia Pepi zaczął się 
od rozkazu... aresztowania 
pana domu!

Józef Poniatowski swojego wuja 
księcia Adama Kazimierza Czarto-
ryskiego jak się wydaje po prostu 
nie lubił. Różnica pokolenia, tem-
peramentów, charakterów, zupeł-
nie inna strona politycznego sporu. 
Ale kiedy Napoleon rozważał, kogo 
by tu uczynić królem Polski, książę 
Pepi namawiał Cesarza by wybór 
padł na księcia generała! Nie był 
zresztą w tym pierwszy. Ojciec 
Adama, książę wojewoda August 
przez całą młodość szykował swo-
jego niesłychanie zdolnego i udane-
go pod każdym względem syna do 
przyjęcia korony. A potem, kiedy 
ten się uchylił i spoczęła ona na za-
kolach Stanisława Poniatowskiego 
warknął: widzisz, durniu, jak ona 
dobrze na nim wygląda...

Tak to można siedzieć...
Nakładając na Czartoryskiego 

areszt domowy Poniatowski uczynił 
mu przysługę. Wiedział, że przysię-
gi złożone austriackiemu cesarzowi 
nie pozwalają mu na zaangażowa-
nie się przeciw Francji. Nikt nie był 
wcale pewien, że nawet w razie po-
myślnego dla Francuzów i Polaków 
zakończenia wojny cesarz nie pozo-
stawi Galicji w rękach Habsburgów, 
a tam właśnie najwięcej majątków 
mieli Czartoryscy. Wiedział też 
książę Józef, że sympatie polityczne 
i osobiste nie pozwalają młodemu 
księciu Adamowi Jerzemu wystąpić 
przeciwko Rosji. Wiedział wreszcie, 
że żaden z nich nie wywoła też 
jakiejś poważniejszej awantury, bo 
drugi syn Konstanty dawno już jest 
w jego armii a siostra, tyleż piękna 
co wpływowa w rodzinie, Zofi a Za-
moyska, przewodzi wręcz babskiej 
frakcji orientacji francuskiej. Tak 
pięknie aresztowany książę Adam 
Kazimierz mógł zaś każdemu, nie-
zależnie z czym ten przychodził, 
powiedzieć rozkładając ręce: panie, 
a co ja mogę... Sam przesiadywał 
w pokojach, powierzając przyjmo-
wanie Poniatowskiego i ofi cerów 
swojej żonie i córce. 

Był bal...

Czytamy w wojennym spra-
wozdaniu, że 24 czerwca 1809 

roku książę założył główną kwa-
terę w Puławach, w pałacu książąt 
Czartoryskich. Wojska stały w parku 
otaczającym pałac. Radość, nadzie-
ja, poświęcenie się dla ojczyzny nie 
pozwalały uczuwać ciężarów wo-
jennych. W godzinach porannych 
odbywały się musztry, a w wieczór 
świetne i szczerą wesołością ożywio-
no zabawy. Czy wiemy cokolwiek 
o tych zabawach? Powtarzana, od 
dwustu z górą lat, plotka szcze-
gólny sentyment do księcia Józefa 
przypisuje córce książęcej pary 
(choć plotka mieszała do sprawy 
długoletnią miłość Izabeli w osobie 
Stanisława Poniatowskiego...) Marii 
Wirtemberskiej. Zwykle poprze-

dzone jest to uwagami o tym, że 
dla innych mężczyzn, po rozwodzie 
z brutalnym chamem Ludwikiem 
Wirtemberskim, mając jak naj-
gorsze doświadczenia z płcią prze-
ciwną, pozostawała niedostępna 
i obejść się smakiem musieli m.in. 
Fredro czy Matuszewicz. Wspa-
niała by to była historia, pięknej 
i uczonej księżniczki oraz szalonego 
rycerza, tyle że wiemy o niej zbyt 
mało, żeby wyjść poza obszar - jak 
się rzekło - plotek. 

Imieniny cioci Izy

Poniatowski z Puław wyjechał 
po ośmiu dniach, zaraz po otrzy-

maniu listu od Napoleona, więc 
przyjmujemy, że było to 2 bądź3 
lipca. Ta data nas na chwilę zatrzy-
muje. Dębicki opisuje bal, jak miał 
w tych dniach odbyć się w Puła-
wach z okazji imienin Izabeli. Ale 
ona świętowała w dzień swojej 
prawdziwej patronki, świętej Elż-
biety, 19 listopada a nie Izabeli 4 
lipca! 

Jenerał Sokolnicki świeżo okryty 
sławą po wzięciu Sandomierza (19 
maja. Wprawdzie potem musiał 
go 18 czerwca oddać z powrotem, 
ale na honorowych warunkach - 
przyp. ZS), nadciągnął na ten dzień 
do Puław z pułkiem piechoty. Wio-
dła go tu cześć dla obojga księstwa 
i wiódł nadto osiwiałego już wodza, 
afekt do panny Emmy Potockiej, 
która tu z matką panią Sewerynową 
Potocką przebywała. Towarzystwo 
było liczne jak zwykle, lecz najwięcej 
zebrało się wojskowych. Wieczorem 
przyciągnął na dziedziniec pułk pie-
choty i dwoma rzędami uszykował 
się nad kanałem. Każdy żołnierz 
miał zatkniętą wiązkę łuczywa na 
bagnecie. Gdy się zmierzchło, So-
kolnicki na czele ofi cerów wszedł 
do sali, prosił księcia o posłuchanie, 
przeczytał i oddał mu wiersze, któ-
re Kajetan Koźmian na jego prośby 
napisał.

Służba nie drużba, ale wyjechać 
na dwa dni przed, zawsze uroczy-
ście obchodzonymi imieninami 

ciotki Izabeli? A przecież pozostali 
ofi cerowie poradzili sobie, żeby 
jednak zostać. Towarzysko zresztą 
działo się mnóstwo. 

Jak czcić bohaterów

Tenże Dębicki: 
Romantyczność epoki rozwija 

się na tle rycerskiem i patryotycz-
nem. Idąc za zdrożnym przykładem 
czasów stanisławowskich, panie 
wielkich rodów biorą rozwody, aby 
darem swej ręki nagradzać bohate-
rów ostatnich kampanij, it tak: pani 
Aleksandrowa z Tyszkiewiczów 
Potocka poślubia jenerała Wąsowi-
cza, a z Sanguszków Mokronowska 
pułkownika Zielonkę, w Puławach 
zaś odbywają się zaręczyny pięknej 
księżniczki Cecylii Czartoryskiej, 
córki księcia stolnika litewskiego, 
z walecznym pułkownikiem Rzysz-
czewskim. Tylko dzielny jenerał So-
kolnicki. noszący na siwiźnie świeże 
wawrzyny, nie osiągnął celu swych 
życzeń. bo panna Emma Potocka 
poślubiła młodszego w randze, ale 
i młodszego wiekiem bohatera, któ-
rym był ofi cer Strzyżowski... 

Kiedy w 1813 książę zginie 
osłaniając odwrót pod Lipskiem, 
w Puławach natychmiast w Świą-
tyni Sybilli stanął upamiętniający 
go obelisk...

Zbigniew Smółko

Książę Adam Kazimierz go lubił, Marynka się podkochiwała, Izabela postawiła mu pomnik (cz. III)

Jak książę Józef zasłużył 
na miłość w Puławach

Świątynia Sybilli uznawana jest za pierwsze polskie muzeum. Jej cała 
dolna kondygnacja poświęcona jest pamięci księcia Józefa Ponia-
towskiego. Umieszczono tam m.in. jego rapier wyciągnięty rzekomo 
z Elstery. Obraz J. Chandeliera

Robert Mazurek podsumo-
wał dziesięć lat swojego 
badawczego zaintereso-
wania dziejami budynku 
dawnego aresztu carskiego, 
gestapo i Urzędu Bezpie-
czeństwa. Wydana przez 
niego książka zawiera m.in. 
najpełniejszy do tej pory 
zbiór inskrypcji wydrapa-
nych na ścianach cel przez 
więźniów komunistycznej 
bezpieki.

Kompleks budynków położo-
nych na początku ulicy Warszaw-
skiej obok kościoła św. Trójcy 
w Radzyniu Podlaskim, będący 
jeszcze kilkanaście lat temu sie-
dzibą komisariatu Policji, ciągle 
odsłania swoje tajemnice. Dwa 
lata temu udało się odkryć i ocalić 
od zniszczenia macewy, którymi 
hitlerowcy wyłożyli dziedziniec 
posesji. Od kilkunastu lat trwa 
poznawanie dziejów stojącego 
w podwórzu budynku oznaczone-

go administracyjnie jak 5A. Zbu-
dowany już w czasach carskich 
jako areszt, do swojej ponurej roli 
wrócił w czasie okupacji niemiec-
kiej oraz po jej zakończeniu, kiedy 
zagospodarowało go UB i NKWD. 
W tym czasie więzionych tu było 
wielu mieszkańców okolicznych 
miejscowości, mniej czy bardziej 
słusznie podejrzewanych o udział 
w konspiracji albo inne działania 
wrogie komunie. Na ścianach sze-
ściu cel zbiorowych i karceru, do 
których zachowały się też orygi-
nalne, ciężkie drewniane drzwi, 
więźniowie wykonywali inskryp-
cje, które zachowały się do dnia 
dzisiejszego. Jest to zabytek tyleż 
cenny co oryginalny, stosunkowo 
nieźle zachowany i warty szer-
szej promocji oraz przebadania. 
Co jakiś czas powraca pomysł 
stworzenia w tym miejscu pełno-
wymiarowej placówki muzealnej 
bądź jakiejś formy upamiętnienia, 
jednak mimo okresowych intensy-
fi kacji działań, sprawa wydaje się 
być daleka od załatwienia. A szko-

da. Dlatego tym cenniejsze jest 
skatalogowanie i udostępnienie 
szerszej publiczności wyjątkowego 
materiału. 

W pierwszej części książki znaj-
dziemy kronikę podejmowanych 
w ostatniej dekadzie w Radzyniu 
Podlaskim rozmaitych działań 
upamiętniających Żołnierzy Wy-
klętych. Z takimi inicjatywami 
wychodziły rozmaite środowiska: 
samorządy, kombatanci, stowa-
rzyszenia, duchowieństwo, osoby 
prywatne. Organizowano nabo-
żeństwa, wieczornice, akademie, 
przemarsze, zawody sportowe, 
wydawano publikacje i prowadzo-
no badania naukowe. Zebranie 

w jednym miejscu dokumentacji 
tych zdarzeń jest wartością samą 
w sobie, tym bardziej że odnieść 
można wrażenie, że w ostatnich 
latach intensywność tych działań 
widocznie zmalała (choćby z racji 
na nałożenie się przez dwa lata 
skoncentrowanych wokół 1 marca 
obchodów Dnia Żołnierzy Wyklę-
tych na apogea pandemii). 

W drugiej, obszerniejszej, części 
książki znajdziemy, najpewniej 
zbliżony do kompletnego, zbiór 
fotografi i inskrypcji znalezionych 
w celach aresztu na Warszawskiej. 
Wcześniej już kilkukrotnie podej-
mowano trud publikacji tego ma-
teriału, lecz były to tylko wybory. 
Mazurkowi udało się dotrzeć do 
największej ilości inskrypcji. Łącz-
nie udało się ich zidentyfi kować 
niemal 600. Autor posegregował 
materiał dzieląc go na imiona 
i i nazwiska, inicjały, sentencje, 
kreski liczące uwięzienie, nazwy 
miejscowości oraz napisy nieczy-
telne.

Zbigniew Smółko

Radzyńska Golgota - inskrypcje z dawnego aresztu UB w Radzyniu Podlaskim

Katalog bohaterstwa, zbrodni i pamięci
Książka wydana została 

przez Radzyńskie Stowa-

rzyszenie Podróżnik. Nie 

jest dostępna w sprzeda-

ży, można ją wyłącznie 

otrzymać po kontakcie 

mailowym na adres 

e-mail: radzyn@op.pl. 

Nakład ograniczony
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Napisane w 1981 roku 
wspomnienia Josepha 
Schupacka noszą tytuł 
„Dead Years” - „Martwe 
lata”. Są opowieścią 
urodzonego w 1922 roku 
uczestnika życia w przed-
wojennym Radzyniu oraz 
naocznego świadka zagła-
dy społeczności żydow-
skiej. Zawierają mnóstwo 
cennych szczegółowych 
informacji, opowieści, na-
zwisk, miejsc i wydarzeń.

Schupack był osobą pełną 
energii i operatywną, co, wraz 
z unikalnymi umiejętnościami 
elektryka, pozwalało mu stosun-
kowo długo unikać umieszczenia 
w kolejnych transportach oraz 
śmierci w doraźnej egzekucji. 
Uznawany był za „pożyteczne-
go” - potrafi ł obsługiwać elek-
trownię czy dokonywać napraw 
np. na posterunku. Jednocześnie 
Joseph cały czas poszukiwał spo-
sobu wyrwania się z opresji i - co 
było marzeniem już przed wojną 
- ucieczki do Izraela.

Na aryjskich papierach

Po utracie najbliższych jego 
najbliższą grupą wsparcia była 
tzw. „hevra”, czyli grupa przy-
jaciół, która znalazła tymcza-
sową kryjówkę w nieodległej 
Suchowoli (dziś gmina Wohyń). 
Schupackowi udało się nawią-
zać kontakt z ludźmi, którzy 
potrafi li dostarczyć fałszywe 
papiery, kennkarty, akty uro-
dzenia, zezwolenia na pracę 
itd (on sam został „Janem 
Woźniakiem”). W tym celu po-
jechał do Warszawy. Najwięk-
szym niebezpieczeństwem było 
rozpoznanie przez Polaków. 
Okupanci na ogół nie potrafi li 
zidentyfi kować ubranego po 
europejsku Żyda - w Niem-
czech na ulicach nie było ich 
od dawna, nie wyróżniali się 
strojem więc Niemcy nie mieli 
w tym specjalnej wprawy. Pola-
cy z widokiem starozakonnych 
sąsiadów byli oswojeni, co teraz 
niektórzy z nich wykorzystywa-
li w zbrodniczy sposób, żądając 
pieniędzy za powstrzymanie się 
od donosu. Ci, którzy udziela-
li schronienia, z reguły też nie 
czynili tego zupełnie bezintere-
sownie i na własny koszt. Sami 
ukrywani nie czynili z tego za-
rzutu, bo zdawali sobie sprawę 
z ryzyka i kosztów. 

Polacy, Żydzi, bimber...

W Warszawie Schupack trafi ł 
do rodziny Kidzińskich na ulicy 
Radzymińskiej na Pradze. On 
był byłym akrobatą cyrkowym, 
jego żona tancerką kabareto-
wą. Oboje byli zaangażowani 

w działania podziemia. Nie 
pozbawieni byli jednak pewnej 
słabości...

Życie z Kidzińskimi mogłoby 
być o wiele łatwiejsze, gdyby 
oboje nie byli uzależnieni od al-
koholu. Co dzień o szóstej, kiedy 
Czesław wracał z pracy, na stole 
pojawiała się litrowa butelka 
prawdziwej wódki bądź samo-
gonu i do dziesiątej była pusta. 
Wszyscy pili szklankami. Nigdy 
nie było niedopitych butelek. 
Z perspektywy czasu z rozbawie-
niem wspominam pierwszy raz, 
kiedy wypiłem szklankę bimbru. 
Odebrało mi mowę i oddech, 
dopiero po podniesieniu rąk 
i klepaniu w plecy wróciłem do 
siebie. Piliśmy z nimi choć nie 
sprawiało nam to przyjemności, 
przecież zależeliśmy od nich... 
Kiedy o dziesiątej żona Czesława 
wracała z kabaretu zaczynało 
się od nowa, tylko we czwórkę. 
W miarę picia pękały nasze ogra-
niczenia i całkiem nie nieśmiała 
kobieta zaczynała nam okazy-
wać swoje uczucia, na co Cze-
sław reagował prawdziwą bądź 
udawaną zazdrością. Nigdy więc 
nie przekroczyliśmy granic. (...) 
Pijani ludzie, zwłaszcza Polacy, 

mogą być nieprzewidywalni, 
polskie popijawy często kończy-
ły się awanturą i agresją, nawet 
między dobrymi przyjaciółmi. 
Na szczęście nigdy nam się to nie 
przytrafi ło. 

W międzyrzeckim getcie

Schupack z pozyskanymi 
lipnymi dokumentami zaczął 
przebijać się w kierunku Radzy-
nia, Suchowoli i Międzyrzeca, 
dokąd w międzyczasie deporto-
wano jego bliskich. Miasteczko 
nad Krzną i tamtejsze getto 
stało się dla hitlerowców punk-
tem, do którego zwozili Żydów 
z całej bliższej i dalszej okolicy. 
Z tamtejszego dworca ruszały 
transporty śmierci do Treblinki. 

Jan Woźniak znowu stał się 
bezimiennym Żydem czekają-
cym na Zagładę. 

Międzyrzec był dla nas Sodo-
mą i Gomorą. Wszystko tu było 
o wiele bardziej brutalne i pełne 
agresji niż gdziekolwiek indziej. 
Policja żydowska, jej agenci 
i szpicle wyróżniała się szcze-
gólną brutalnością. (...) Miasto 
było skąpane we krwi i przera-
żeniu. (...) Po każdej Akcji getto 

wyglądało jak pole bitwy. Ulice 
pełne były połamanych desek, 
żelaznych prętów, butelek, szkła, 
sienników, pudełek, zabawek, 
dziecięcych wózków i materacy. 
Kałuże krwi, kałuże mleka, roz-
rzucona marmolada, rozsypana 
mąka, sól, różne ubrania, tałesy, 
tefi liny, książki, buty, kapelusze, 
lalki. Tu i ówdzie leżało ciało 
kobiety albo mężczyzny, nieżywy 
kot albo szczur, wokół biegali lu-
dzie, którzy postradali zmysły ze 
strachu. 

Schupack z kilkunastoma in-
nymi osobami próbował ukryć 
się w przygotowanym staran-
nie i zamaskowanym schronie, 
jednak ich kryjówka została 
zdradzona przez pojmanego 
i torturowanego człowieka 
który o niej wiedział. Zostali 
zagonieni przemocą na rynek, 
gdzie przez kilka godzin ocze-
kiwali na dalszy etap drogi na 
dworzec. Schupack zauważa, że 
miasteczko poza gettem wyglą-
dało zupełnie normalnie. Wie-
lu Żydów trzymało mocno ręce 
innych tak, żeby się nie zgubić. 
Mężczyźni i kobiety. siostry i bra-
cia, przyjaciele, kochankowie, 
synowie i córki, którzy nie chcieli 

pozostawić w potrzebie swoich 
trzęsących się rodziców. Małe 
dzieci w ramionach matek, przy-
tulone do piersi. Czasem słychać 
było stłumiony płacz, potem 
strzał i ciszę...

Pociąg śmierci

Żydów zapakowano do by-
dlęcych wagonów i pociąg 
po kilku godzinach ruszył. 
Natychmiast podjęto próby 
ucieczki - przemyconymi noża-
mi wycięto deski i po zmroku 
zaczęto próbować wyskakiwać 
z pociągu. Obstawa umieszczo-
na na dachach i między wa-
gonami natychmiast strzelała. 
Schupack próbował przekonać 
daleką krewną która w oczy-
wisty sposób była niezdolna do 
skoku, żeby zdradziła mu, gdzie 
schowała pieniądze (jej mąż był 
jubilerem) żeby mógł się nimi 
posłużyć ale kobieta wyraźnie 
nie rozumiała całej sytuacji i od-
mówiła mu. Koniec końców Jo-
seph nie skoczył. A rano okazało 
się, że dojechali na Majdanek.
cdn.

Zbigniew Smółko

Z radzyńskich opowieści Josepha Schupacka (cz. IV)

Zagłada getta w Międzyrzecu Podlaskim

Okol ice  dworca w Międzyrzecu w k i lka chiwl  po zakończeniu akc j i  
wys iedleniowej

Niemcy konwojują  Żydów na dworzec .  Przypuszczaln ie  u l ica  Lubelska 
w Międzyrzecu

Opisana przez Schupacka scena na rynku w Międzyrzecu. Zdjęcie wykonali  sami pol icjanci  ze 101. batal ionu.. .

Znamy też relacje samych 
sprawców. Byli nimi w dużej 
części policjanci ze 101. Re-
zerwowego Batalionu Policji, 
którego działania na Lubelsz-
czyźnie przebadał amery-
kański historyk Christopher 
Browning we wstrząsającej 
książce „Zwykli ludzie”. Szcze-
gółowo opisuje pierwsze akcje 
deportacyjne z Międzyrzeca. 
Zwraca uwagę na niesłycha-
ną w porównaniu z innymi 
miejscowościami brutalność: 
zwykle liczba zastrzelonych 
na miejscu wynosiła około 2% 
deportowanych, w Międzyrze-
cu było to ok. 9%. Jeden z do-
wódców akcji Wohlauf wziął 
ze sobą na akcję nowopoślu-
bioną małżonkę. Większość 
oprawców była kompletnie 
pijana. Jeden z funkcjona-
riuszy wspomina: Kiedy coś 
nie szło zgodnie z planem, 
używali batów i karabinów. 
Załadunek wyglądał po pro-
stu przerażająco. Biedni Żydzi 
straszliwie krzyczeli, gdyż 
naraz ładowano dziesięć czy 
dwadzieścia wagonów. Pociąg 
towarowy był tak długi, że nie 
widzieliśmy jego końca...

„W niemal bliźniaczy spo-

sób sceny deportacji Żydów 

z Międzyrzeca zapamiętała 

to pani Sława Przybylska, 

która jako mała dziewczyn-

ka była świadkiem tych 

wydarzeń: 

 - Mnie i moją siostrę starszą 
mama wysłała do sklepu, 
na rynek. I nagle patrzymy: 
cały rynek wypełniony był 
klęczącymi, siedzącymi 
Żydami. Co jakiś czas stał 
jakiś Litwin, szaulis, Niemiec, 
ale było ich bardzo, bardzo 
niewielu, może czterech, 
pięciu, a cały rynek był 
wypełniony Żydami. I to 
właśnie była ta ekstermi-
nacja: prowadzenie Żydów 
na dworzec, ładowanie do 
wagonów i do Treblinki. I my-
śmy tam pół dnia przeżyły 
za tą szybą, zamknięte drzwi 
na klucz, i patrzyłyśmy, co 
się tam dzieje – mówiła dla 
Archiwum Historii Mówionej 
Ośrodka „Brama Grodzka – 
Teatr NN”.

– Na własne oczy widzia-
łam, jak Żydów prowadzono 
na dworzec i wywożono 
do Treblinki. Przy okazji, 
strzelano do nich, zabierano 
im dzieci, zabijano ich. A ja 
na to wszystko patrzyłam. 
Dopiero gdy wszystkich 
wyprowadzono, mogłam 
wrócić do domu. Po drodze 
mijałam rozlaną krew, 
rozdarte pierze i połamane 
lalki”  - wspominała w 2020 
w wywiadzie dla „Plejady”, za 
stroną Żydowskiego Instytutu 
Historycznego
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  Jak będzie wyglądał 

początek przygotowań?

- Startujemy już we środę. 
Pierwsze trzy dni traktuje-
my jako przedsmak tego, 
co się będzie działo potem. 
Zostaną wykonane testy oraz 
podstawowe badania. Później 
rozpoczynamy okres z grami 
kontrolnymi, gdzie będziemy 
pracować nad aspekta-
mi motorycznymi oraz 
tym, które są związane 
z rozwojem modelu gry 
oraz indywidualnym 
zawodników.

  Będą ruchy kadro-

we?

- Myślę, że będą ruchy 
kadrowe do drużyny, jak 
również z naszej ekipy. Cały 
czas będziemy analizować 
dostępnych zawodników 
i postaramy się wykorzy-
stać okazję. 

  Zdradzisz jakiś 

szczególik?

- Z konkretów mogę po-
wiedzieć, że nie rozpocznie 
z nami okresu przygotowaw-
czego Marcel Zylla.

  Kto może przyjść?

- Mamy taką listę. Niektóre 
tematy są już w fazie finali-
zowania, a innych piłkarzy 
będziemy testować. Na ten 
moment jednak nie mogę 
ujawniać szczegółów.

  Jak podsumowałbyś 

jesień?

- Runda jesienna była bardzo 
nierówna w naszym wykonaniu. 
Powodów tego było sporo. Jeśli 
chodzi o wynik czuję, że byliśmy 
w stanie zdobyć kilka punktów 
więcej. Chcę jednak zaznaczyć, 
że bardzo docenia to, w którym 
jesteśmy miejscu po pierwszej 
rundzie. Dodałbym i podkreśli, 
że ten stan to praca wielu ludzi. 
Przede wszystkim piłkarzy, 
którzy świetnie odnaleźli się 
w naszej rzeczywistości.

  Ale początek był szalony...

- Na pewno szalony 
i intensywny, 

ale zarazem bardzo cen-
ny i rozwojowy czas. Po 
pewnym okresie widzę, że 
przy doborze odpowiednich 
ludzi można osiągać dobrze 
rzeczy. Większość decyzji 
personalnych jeśli chodzi 
o skład osobowy zespołu 
oraz zestawieniu sztabu było 
trafionych.

  Jak się żyje w Puławach?

- To bardzo spokojne miasto. 
Myślę, że to idealne miejsce 
dla rodzin. Puławy poza tym, 
że są zadbane to w dodatku 
są super bazą wypadową 
w ciekawe miejsca.
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- To bardzo spokojn
Myślę, że to idealne
dla rodzin. Puławy 
że są ą zadbane to w
są super bazą wypa
w ciekawe miejsca

Szkoleniowiec Wisły zdradził, iż Marcel Zylla (przy piłce) 
nie rozpocznie okresu przygotowawczego w Wiśle. 24-latek 
rozegrał 18 meczów o punkty, w których zdobył pięć goli

PLAN 
SPARINGÓW 
WISŁY
18.01., Świdniczanka - Wisła
25.01., Pogoń Siedlce - Wisła
01.02., Avia Świdnik - Wisła
08.02., Stal Rzeszów - Wisła
12.02., Broń Radom - Wisła
15.02., Korona II Kielce - Wisła
22.02., Resovia Rzeszów 
(do ustalenia)
22.02., Ząbkovia Ząbki - Wisła

Po kilku tygodniach 
przerwy, zawodnicy 
pierwszoligowego 
Górnika wracają do 
treningów w klubie. 
Zielono-czarni nie będą 
wyjeżdżać na zgrupo-
wanie.

Przed ekipą trenera Pavola 
Stano ważny okres budowania 
formy na najbliższe miesiące. 
Zielono-czarni rozjechali się na 
świąteczne urlopy w dobrych 
nastrojach - ostatnie ligowe 
spotkanie Górnik rozegrał 7 
grudnia, gdy pokonał 3:0 Stal 
Rzeszów, wcześniej łęcznianie 
wygrali 2:0 ze Stalą Stalowa 
Wola. Do wspólnych treningów 
piłkarze Górnika wracają w śro-
dę, 8 stycznia. Dzień później za-
wodnicy przejdą testy i badania. 
Pierwszy sparing w tej przerwie 
zaplanowano na 18 stycznia, 
gdy w Świdniku zielono-czarni 
zagrają z trzecioligową Avią. 
W ramach przygotowań „Górni-
cy” zmierzą się z ekstraklasową 
Legią Warszawa, Stalą Rzeszów 
z Betclic 1. Ligi, słowackim FC 
ViOn Zlaté Moravce (tamtejsza 
2. liga) oraz drugoligowym Za-
głębiem Sosnowiec.

Co ciekawe, w odróżnieniu 
od znacznej części ekip z Betclic 
1. Ligi, Górnik nie pojedzie na 
zgrupowanie. Najpopularniej-
szym kierunkiem na obozy przy-
gotowawcze dla drużyn z dru-
giego poziomu rozgrywkowego 
w Polsce jest Turcja - szlifować 
formę będą tam Arka Gdynia, 
ŁKS Łódź, Miedź Legnica, Polo-
nia Warszawa, Ruch Chorzów, 
Wisła Kraków, Wisła Płock 

i Bruk-Bet Termalica Nieciecza. 
Ta ostatnia drużyna, czyli lider 
Betclic 1. Ligi, poleci do Turcji 
nawet dwukrotnie.

Jak na razie jedynym ofi cjal-
nie potwierdzonym ruchem 
transferowym w kadrze Górnika 
jest powrót Huberta Turskiego 
do Pogoni Szczecin. Łęczyński 
klub skorzystał z opcji skróce-
nia wypożyczenia napastnika 
do zielono-czarnych. 21-latek 

pojawił się na boisku w tym se-
zonie zaledwie siedem razy, we 
wszystkich przypadkach w koń-
cówkach spotkań. 

Pierwszym rywalem Przemy-
sława Banaszaka i spółki będzie 
ŁKS Łódź, zielono-czarni zagra-
ją na własnym stadionie. Liga 
startuje w połowie lutego. Po 
pierwszej części sezonu Górnik 
zajmuje wysokie, szóste miejsce 
w tabeli, gwarantujące udział 

w barażach o PKO BP Ekstra-
klasę. Do drugiej w zestawieniu 
Arki Gdynia, zajmującej pozy-
cję zapewniającą bezpośredni 
awans, zielono-czarni tracą 
osiem punktów.

Dominik Smagała

PIŁKA NOŻNA - BETCLIC 1. LIGA

Piłkarze Górnika wracają do pracy

Co ciekawe, w odróżnieniu od znacznej części ekip z Betclic 1. Ligi, Górnik nie pojedzie na zgrupowanie
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PRZYGOTOWANIA 
GÓRNIKA

8 stycznia
Pierwszy trening

9 stycznia
Testy i badania

18 stycznia
Avia Świdnik – Górnik Łęczna 

(w Świdniku)

24 stycznia
Legia Warszawa – Górnik 
Łęczna (w Książenicach)

29 stycznia
Stal Rzeszów – Górnik Łęczna 

(w Woli Chorzelowskiej)

1 lutego
Górnik Łęczna – FC ViOn 

Zlaté Moravce (w Rącznej)

8 lutego
Zagłębie Sosnowiec – Górnik 

Łęczna (w Sosnowcu)

Jeszcze dwa miesiące
Przed zespołem Wisły okres 

przygotowawczy, by jak najle-
piej spisać się w drugiej części 
sezonu.

Puławian czeka walka o uchro-
nienie się przed degradacją. Pierw-
szy mecz o punkty w pierwszy 
weekend marca. Wówczas nasi 
zmierzą się na wyjeździe z KKS-
em Kalisz. Tydzień później do gro-
du nad Wisłą przyjedzie Hutnik 
Kraków. Gracze Macieja Tokar-
czyka będą chcieli zrewanżować 
się za rundę jesienną. Wówczas 
przegrali 1:2 z kaliszanami oraz 
0:1 na boisku w Krakowie.

Zbliża się 13. edycja halo-
wych Turniejów o Puchar 
Prezesa Górnika Łęczna.

Dziesięć turniejów w sześciu ka-
tegoriach wiekowych zostanie roze-
granych w ramach cyklu tradycyjnie 
organizowanego przez Fundację 
Górnika Łęczna. Pierwsze zawody 
już 11 stycznia. Wpisowe wynosi 
500 zł od każdej zgłoszonej druży-
ny na jeden turniej (za wyjątkiem 
turniejów dla rocznika 2018, gdzie 
jedna opłata pokrywa koszt udziału 
dwóch zespołów). Zgłoszeń można 
dokonywać za pośrednictwem stro-
ny internetowej Górnika Łęczna. 
Organizator zapewnia m.in. sędziów, 
opiekę medyczną, medale i dyplomy 
dla wszystkich zawodników oraz pu-
chary dla wszystkich drużyn. 

HARMONOGRAM TURNIEJÓW
Rocznik 2013 - 9 lutego 

Rocznik 2014 - 2 lutego, 8 lutego 

Rocznik 2015 - 26 stycznia, 
1 lutego 

Rocznik 2016 - 19 stycznia, 
25 stycznia 

Rocznik 2017 - 11 stycznia, 
12 stycznia 

Rocznik 2018 - 18 stycznia

dsm

Ruszają 
turnieje 
o puchar 
prezesa

ROZMOWA Z Maciejem Tokarczykiem, trenerem Wisły Puławy

Przy doborze odpowiednich ludzi można osiągać dobrze rzeczy

mp
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Znakomity mecz roze-
grał PGE Startu Lublin 
przeciwko PGE Spójni 
Stargard. Podopieczni 
Wojciecha Kamiń-
skiego prowadzili 
od samego początku 
starcia i zapisali na 
koncie ósme zwycię-
stwo w tym sezonie. 
Wcześniej też wydarzy-
ły się dwie ważne dla 
klubu rzeczy.

Przed tygodniem Start za-
grał naprawdę dobre spotkanie 
z Czarny Słupsk i przed włas-
ną publicznością ograł rywali 
83:77. W międzyczasie zespół 
z Lublina pozyskał nowego 
sponsora - Polską Grupę Ener-
getyczną (PGE), a także pod-
pisał długoterminową umowę 
z Tevinem Brownem, który do 
tej pory był w zespole jedynie 

jako zastępstwo. Ponadto do 
zdrowia wrócił także Manu 
Lecomte, którego zastępował 
właśnie Brown. To wszystko 

było znakomitym zwiastunem 
przed spotkaniem ze Spójnią. 

Uskrzydleni zawodnicy 
Wojciecha Kamińskiego świet-

nie zaczęli starcie i wyszli na 
prowadzenie 5:0 po dwóch 
udanych akcjach. Już w pierw-
szej kwarcie zaprezentowali 

skuteczną defensywę i niezły 
atak, co dało im prowadzenie 
21:16 przed pierwszą przerwą. 
Po niej gra wyglądała jeszcze 
lepiej, bo „Startowcom” udało 
się powiększyć prowadzenie 
do 10, a później nawet do 13 
punktów. Lublinianie trzymali 
rywali z bezpiecznym dystan-
sie i na długą przerwę zeszli, 
prowadząc aż 42:32.

Po zmianie stron wcale 
nie było gorzej. Gospodarze 
kompletnie nie mogli znaleźć 
sposobu na Start, a dobrze 
punktujący Tyran De Latti-
beaudiere i Courtney Ramey 
jeszcze powiększali przewagę. 
Z kolei wracający po urazie 
Lecomte starał się rozgrywać 
i również zapisywał na koncie 
pierwsze punkty po kontuzji. 
Trzecią kwartę lublinianie wy-
grali dziesięcioma punktami 
i stało się jasne, że tego meczu 
nie mogą przegrać. Co prawda 
ostatnia odsłona należała do 

rywali, ale to nie pozwoliło im 
wrócić do spotkania. Finalnie 
Start bez problemów zwyciężył 
86:73 i zapisał na koncie ósme 
zwycięstwo w tym sezonie. 

Triumf pozwolił lublinia-
nom awansować aż na trzecie 
miejsce w ligowej tabeli z do-
robkiem 21 punktów. Kolejny 
mecz czarno-czerwoni zagrają 
12 stycznia, a ich rywalami 
w hali Globus będą zawodnicy 
Stali Ostrów Wielkopolski.

PGE Spójnia Stargard - 
PGE Start Lublin

 73:86 
(16:21, 16:21, 17:27: 24:17)

Start: De Lattibeaudiere 

19, Ramey 17, Williams 14, 

Brown 8, Drame 8, Karolak 

8, Put 6, Pelczar, Szymański, 

Krasuski

Kacper Ciuksza

Koszykarze mają nowego sponsora i dobrą formę

Spójnia Stargard - Start Lublin
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Bogdanka LUK Lublin 
przegrywała 0:2 z PGE 
Skrą Bełchatów, ale siat-
karze pokazali charakter 
i doprowadzili do piątego 
seta. W nim było bardzo 
gorąco, ale znów błysnął 
Wilfredo Leon.

Siatkarze z Lublina mieli za 
sobą serię dwóch ligowych zwy-
cięstw z rzędu i do Bełchatowa 
pojechali jako zdecydowani 
faworyci. W ostatnich dwóch 
rywalizacjach ogrywali Skrę po 
3:0, a na ich obiekcie wygrali 

3:1, co pozwalało wierzyć, że 
w sobotnie popołudnie będzie 
podobnie. 

Miejscowi szybko przedsta-
wili jednak trudne warunki 
i nie mieli zamiaru odpuścić. 
W efekcie tego prowadzili przez 
większość pierwszego seta, a ich 
przewaga w najlepszych mo-
mentach sięgnęła nawet pięciu 
punktów. Dzięki dobrej końców-
ce LUK zdobył pięć kolejnych 
punktów od stanu 19:24, ale 
fi nalnie przegrał 23:25.

W drugim secie było jeszcze 
gorzej, bo zespół z Lublina prze-
grywał dość wyraźnie i nie mógł 

dogonić przeciwników niemal 
od samego początku. Kiedy 
pięciopunktowy defi cyt zmienił 
się w osiem „oczek” różnicy do 
stanu 20:12 dla miejscowych to 
stało się jasne, że podopieczni 
Massimo Bottiego tej partii nie 
wygrają. Tak faktycznie się stało 
i to Skra triumfowała 25:18, a w 
meczu było już 2:0. W trzecim 
secie LUK znów przegrywał na 
początku, a gospodarze mogli 
poczuć się pewnie przy stanie 
10:7. Na szczęście od tego mo-
mentu żółto-czarni podkręcili 
tempo i nie tylko odrobili stratę, 
ale chwilę później prowadzili 

już 14:12. Lublinianie znacz-
nie poprawili zagrywkę i atak 
z lewego skrzydła, co fi nalnie 
doprowadziło ich do wygrania 
partii 25:20.

W czwartej partii lubli-
nianie po prostu zmiażdżyli 
rywali i pokazali, że pomimo 
deficytu to oni są faworytami 
do triumfu. Wygrali aż 25:12 
i doprowadzili do tie-breaka. 
Decydujący set był niezwykle 
wyrównany, ale drobną prze-
wagę miał LUK. Ta długo nie 
pozwalała odskoczyć rywalom, 
ale zespół trenera Bottiego 
zdobył dwa kolejne punkty od 

stanu 8:8 i ustabilizował sytua-
cję. Znakomitą końcówkę grał 
Wilfredo Leon, a ważną akcję 
na 13:11 skończył Bennie Tu-
instra i wydawało się, że LUK 
za chwilę skończy mecz. Rywa-
le zdołali jeszcze wyrównań, 
a później dwa razy świetnie 
trafił Kewin Sasak i zakończył 
decydującego seta wynikiem 
15:13, a w meczu 3:2 dla siat-
karzy z Lublina. 

Najlepszym zawodnikiem 
meczu wybrano Wilfredo Le-
ona, dla którego była to już 
szósta taka nagroda w tym se-
zonie PlusLigi. Kolejny mecz 

LUK Lublin rozegra 11 stycznia 
o 17.30, a będzie to wyjazdowe 
starcie z Asseco Resovią.

Skra Bełchatów - 
Bogdanka LUK Lublin 

2:3 
(25:23, 25:18, 20:25, 

12:25, 13:15)
Lublin: McCarthy (4), Komen-

da (1), Leon (27), Grozdanow 

(13), Sasak (23), Tuinstra (9), 

Hoss (libero) oraz Wachnik (2), 

Nowakowski (6), Czyrek, Zając.

Kacper Ciuksza

Co za mecz siatkarzy! Pięć setów i wielki powrót

MKS FunFloor Lublin 
pokonał na wyjeździe 
Sośnicę Gliwice w meczu 
10. kolejki obecnego sezonu 
Orlen Superligi kobiet. Dla 
biało-zielonych szczypiorni-
stek była to ósma wygrana 
w rozgrywkach.

Trener Paweł Tetelewski notuje 
dobry początek pracy w lubel-
skim klubie, po tym, jak zastąpił 
w grudniu na stanowisku Edytę 
Majdzińską. W swoim drugim 
spotkaniu w roli szkoleniowca 
MKS-u 49-letni kielczanin od-
niósł drugie zwycięstwo.

Jego podopieczne zwyciężyły 
w Gliwicach zgodnie z planem. 
Do przerwy lublinianki miały 
cztery bramki przewagi, prowa-
dząc 15:11. Po zmianie stron 
przypieczętowały pewny triumf, 
wygrywając ostatecznie różni-

cą trzynastu trafi eń. 22-krotne 
mistrzynie Polski były przy tym 
lepsze od rywalek w praktycznie 
każdym elemencie gry. Świetne 
zawody ma za sobą Daria Szyn-
karuk, która zdobyła siedem goli, 
przy stuprocentowej skuteczności 
rzutów. Dzięki temu otrzymała 
tytuł najlepszej szczypiornistki so-
botniej rywalizacji na Śląsku.

W następnej kolejce biało-

-zielone zmierzą się przed własną 
publicznością z Energa Szczy-
piorno Kalisz. Potyczkę z tym 
rywalem zaplanowano 10 stycz-
nia o godzinie 18 w hali Globus 
w Lublinie. Dla MKS-u będzie to 
pierwsza rywalizacja na swoim 
parkiecie od 10 listopada ubiegłe-
go roku. I znów to ekipa z Koziego 
Grodu jest zdecydowanym fawo-
rytem nadchodzącej potyczki.

Sośnica Gliwice - MKS 
FunFloor Lublin

 22:35 (11:15)
MKS: Mamic, Wdowiak 1 - 

Szynkaruk 7, Balsam 6, Tomczyk 

6, Pietras 4, Andruszak 3, Plane-

ta 3, M. Więckowska 2, Posavec 

1, D. Więckowska 1, Rosiak 1, 

Dziuba, Matuszczyk

Karol Kurzępa

Piłkarki ręczne z kolejnym 
zwycięstwem

Na zdjęciu z piłką Joanna Andruszak
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Polski Cukier AZS UMCS 
Lublin udanie wszedł w no-
woroczne zmagania w Or-
len Basket Lidze Kobiet. 
Biało-zielone pokonały na 
własnym parkiecie Energę 
Toruń. Dla podopiecznych 
trenera Krzysztofa Szewczy-
ka była to ósma wygrana 
w sezonie.

Po pierwszej kwarcie akade-
miczki miały siedem punktów 
przewagi, natomiast na dużą prze-
rwę schodziły, prowadząc 45:30. 
Po zmianie stron faworyzowane 
lublinianki kontrolowały przebieg 
wydarzeń na parkiecie i zasłuże-
nie sięgnęły po czwarte domowe 
zwycięstwo z rzędu w krajowej 
elicie. Stało się tak nawet pomimo 
faktu, że w czwartej odsłonie me-
czu sztab szkoleniowy AZS UMCS 
dał trochę więcej szans na grę re-

zerwowym i wówczas górą były 
przyjezdne.

Najskuteczniejszą zawodniczką 
meczu została doświadczona Lau-
ra Miškinienė, a double-double 
popisała się Batabe Zempare. War-
to ponadto podkreślić, że w kolej-
nym spotkaniu z rzędu wysoką 
dyspozycję zaprezentowała wra-
cająca do formy po kontuzji Stella 
Johnson. Amerykańska zawod-
niczka trafi ła przeciwko torunia-
nom aż cztery rzuty z dystansu.

Niedzielny triumf pozwolił 
drużynie z Lublina wskoczyć na 
pozycję lidera tabeli. Należy jed-
nak zaznaczyć, że ekipy z ligo-
wego podium z Polkowic i Gdyni 
mają na koncie o jedno rozegrane 
spotkanie mniej.

Następne starcie czeka lubli-
nianki w niedzielę, 12 stycznia. 
Biało-zielone zmierzą się wówczas 
w Poznaniu z tamtejszą Enea AZS 
Politechniką.

Polski Cukier AZS UMCS 
Lublin - Energa Toruń 

88:78 
(21:14, 24:16, 25:22, 18:26)

Lublin: Miškinienė 23, Johnson 

22, Zempare 19, Stanacėv 11, 

Ullmann 6, Goszczyńska 4, Ku-

lińska 3, Szymkiewicz, Trzeciak 

Karol Kurzępa

AZS UMCS pokonał torunianki 
drugi raz w tym sezonie
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Koszykarki wskoczyły 
na pierwsze miejsce
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Jarosław Niezgoda, 

opuszczając Polskę 

w 2020 roku, ucho-

dził za jednego z czo-

łowych napastników 

Ekstraklasy. Niestety, 

kariera zagraniczna 

nie potoczyła się po 

jego myśli z powodu 

licznych kontuzji. 

Po wyleczeniu kolejnej 
poważnego urazu kolana, 
29-letni napastnik planuje 
powrót na boisko. Według 
informacji portalu Meczyki.
pl, jego usługami zaintereso-
wany jest Bruk-Bet Termali-
ca Nieciecza.

Początki kariery Niezgody 
miały miejsce w Opolani-
nie Opole Lubelskie, a na-
stępnie Wiśle Puławy, gdzie 
zadebiutował w seniorskiej 
piłce. Największy rozgłos 
zdobył jako zawodnik Legii 
Warszawa, w której barwach 

rozegrał 60 spotkań i zdo-
był 29 bramek. W sezonie 
2016/2017 został wypoży-
czony do Ruchu Chorzów, 
gdzie dołożył 10 goli i 4 
asysty, potwierdzając swój 
strzelecki talent na poziomie 
Ekstraklasy.

W styczniu 2020 roku 
Niezgoda przeniósł się do 
amerykańskiego Portland 
Timbers za 3,45 mln euro. 
Początek w MLS był obie-
cujący – regularnie trafiał 
do siatki i był kluczowym 
zawodnikiem zespołu. Nie-
stety, jesienią 2020 roku 
doznał poważnej kontuzji 
– zerwania więzadeł krzy-
żowych, co wykluczyło go 
z gry na wiele miesięcy.

Po długiej rehabilitacji 
wrócił na boisko w sierpniu 
2021 roku, starając się odbu-
dować formę. Mimo starań, 
nie był już tak skuteczny jak 
wcześniej. Kolejny dramat 
nadszedł w sierpniu 2023 
roku, kiedy ponownie ze-
rwał więzadło krzyżowe, co 

wyeliminowało go z gry na 
kolejne miesiące.

Kontrakt z Portland Tim-
bers wygasł na początku 
2024 roku, a Niezgoda skon-
centrował się na rehabilita-
cji. Mimo długiej przerwy 
od gry, jego nazwisko wciąż 
budzi zainteresowanie. Por-
tal Meczyki.pl informuje, 
że Bruk-Bet Termalica Nie-
ciecza mocno zabiega o jego 
podpis.

Drużyna prowadzona 
przez Marcina Brosza jest 
liderem Betclic 1. Ligi po 19 
kolejkach i ma 5 punktów 
przewagi nad Arką Gdynia. 
Najlepszym strzelcem zespo-
łu jest 22-letni Kacper Kara-
sek, który zdobył 10 bramek 
i zaliczył 4 asysty. Transfer 
Niezgody mógłby wzmocnić 
linię ofensywną drużyny 
walczącej o powrót do Eks-
traklasy.

mpJarosław Niezgoda może związać się z Bruk-Betem Termalicą Nieciecza
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Już 8 stycznia o godz. 
18:00 na boisku ze 
sztuczną nawierzch-
nią pierwszy trening 
w okresie przygo-
towawczym odbędą 
piłkarze Opolanina 
Opole Lubelskie.

Podopieczni Kamila Miazgi 
będą trenowali na własnym 

obiektach. 11 stycznia w pla-
nach jest gra wewnętrzna, zaś 
18 lub 19 stycznia pierwszy 
mecz kontrolny. Rywalem 
naszych będzie Avia II Świd-
nik. W sumie zespół rozegra 
osiem gier sparingowych.

- Jesteśmy gotowi do startu 
przygotowań. Plan jest przy-
gotowany, sparingi również. 
Teraz tylko pracować - mówi 
szkoleniowiec. Kamil Miazga 
przyznaje, że czeka na pierw-

sze dni współpracy z  zespo-
łem. - Wówczas będę wie-
dział dużo więcej, jeśli chodzi 
o ruchy kadrowe. Wiadomo, 
że chcielibyśmy utrzymać 
trzon zespołu. Zobaczymy, 
co się wydarzy. Po pierwszym 
tygodniu będę dużo mądrzej-
szy - dodaje.

mp

PLAN 
SPARINGÓW 
OPOLANINA

18/19.01., Avia II Świdnik
25/26.01., Powiślanka Lipsko
01/02.02., Granit Bychawa
08/09.02., Lublinianka Lublin
15/16.02., Alit Ożarów
22/23.02., Energia Kozienice
01/02.03., Klimontowianka 
Klimontów
08/09.03., Tur Milejów

Gracze Opolanina plasują się na dziesiątej pozycji w IV lidze. W pierwszej części sezonu ekipa odniosła sześć zwycięstw

Przed piłkarzami Le-
wartu Lubartów okres 
ciężkiej pracy. Ma-
rzeniem wszystkich 
jest utrzymanie w III 
lidze.

Premierowe zajęcia od-
będą się 8 stycznia o godz. 
17:30. Nowy szkoleniowiec 
Wojciech Stefański spotka się 
z drużyną w hali sportowej. - 
Później będziemy ćwiczyć we 
czwartek i w piątek.W kolej-
nych tygodniach będziemy 
spotykać się pięciokrotnie. 
Do tego dojdą mecze kon-
trolne. Chcę jak najszybciej 
poznać zespół. Bierzemy się 
do roboty. Jest sporo do zro-
bienia - mówi.

Stefański jest optymistą. - 
Mam pomysł na zespół. Przed 
nami runda wiosenna. Liczę, 
że szybko wykrystalizuje się 
kadra, którą będę miał do 
dyspozycji. Mam kilku kan-
dydatów do gry w naszym 
zespole. To gracze z woje-
wództwa lubelskiego. Zoba-
czymy, co z tego wynikiem. 
Zimą ciężko o jakościowe 
transfery. Z drugiej strony 
najważniejsze, by utrzymać 
zawodników, którzy stanowi-
li trzon zespołu. Nie chcemy 
rewolucji, a ewolucji Lewartu 
- dodaje.

Szkoleniowiec wierzy, że 
zbuduje silniejszy zespół. - 
Chcemy utrzymania. W Le-
warcie jest spory potencjał. 
Przy odrobinie wzmocnienia 

składu powinno być dobrze. 
Zdajemy sobie sprawę, że 
przed nami trudne zadanie. 
Nikt nie powiedział, że bę-
dzie łatwo. Jeśli wszystko uło-
ży się po naszej myśli, będzie 
wielka satysfakcja z dobrze 
wykonanej pracy. Skupiamy 
się na najbliższej przyszłości. 
Wiemy, jak chcemy prezen-
tować się na boisku - mówi 
Stefański.

Nowy trener, który zastą-
pił Radosława Muszyńskiego 
przyznaje, że po pierwszym 
telefonie od prezesa Tomasza 
Mitury miał czas na analizę 
propozycji. - Zajęło mi to dwa 
dni. Rozmawiałem z osobami 
ze środowiska i zdecydowa-
łem się podjąć wyzwania. 
Trzymajcie kciuki - kończy.

mp

Przed nowym trenerem Lewartu 
spore wyzwanie

Niezgoda powalczy o Ekstraklasę?

Stefański: Nie rewolucja, 
a ewolucja Lewartu

Opolanin rusza z treningami. 
Kto przyjedzie? Kto odejdzie?
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Tradycyjnie turniejem 
fi nałowym zakończył się 
sezon Otwartego Grand 
Prix Puław w tenisie 
stołowym. Co prawda 
na starcie zabrakło 
kilku uprawnionych 
zawodników (głównie 
ze względów zdrowot-
nych) to jednak emocji 
i niespodzianek nie 
brakowało. 

Największą z nich była poraż-
ka Kamila Gołębiowskiego. Dla 
niego była to pierwsza indywi-
dualna porażka podczas Grand 
Prix. W półfi nałowym pojedyn-
ku kat. 16-39 lat przegrał z Mi-
chałem Szyrygą, który ostatecz-
nie okazał się najlepszy. Kamil 
stanął na najniższym stopniu 
podium, a szczebelek wyżej 
uplasował się Mariusz Dydo. 

Straty powetował to sobie 
w zmaganiach open, gdzie 
triumfował przed Mariuszem 
Dydo i Emilem Matraszkiem. 
Dodatkowo w duecie ze swym 
pogromcą okazał się również 
najlepszy w deblu przed Toma-
szem Ciurkowskim i Mariuszem 
Dydo oraz Radosławem Poświa-
towskim w parze z Piotrem Bo-
cianem.

W pozostałych kategoriach 
na podium odpowiednio stawali: 

*kat. 40-55 lat: Tomasz Ciur-
kowski, Artur Zając, Radosław 
Poświatowski,

*kat. 56 lat i starsi: Leszek 
Gawidziel, Ryszard Zawadzki, 
Robert Witkowski.

Co ciekawe podczas fi nałów, 
które są bardziej spotkaniem to-
warzyskim i może niekiedy am-
bicjonalnym w żadnej kategorii 
poza open nie zwyciężył inny 
triumfator rocznej klasyfi kacji 
generalnej.

Na zakończenie zmagań 
odbyło się uroczyste podsu-
mowanie sezonu podczas, 
którego najlepsi w finale na-
grodzeni zostali pamiątko-
wymi statuetkami, natomiast 
medaliści klasyfikacji rocznej 
generalnej nagrodzono okaza-
łymi pucharami i upominka-
mi. Początek nowego sezonu 
planowany jest na przełomie 
stycznia i lutego.

KLASYFIKACJA GENERALNA 

(miejsca 1-10)

16-39 LAT

1. Kamil Gołębiowski 

(Wąwolnica) - 140 pkt.

2. Mariusz Dydo (Puławy) - 100,5 

3. Piotr Bocian (Puławy) - 97,5

4. Emil Matraszek 

(Końskowola) - 85,5

5. Grzegorz Kulikowski 

(Puławy) - 57

6. Michał Szuryga (Lublin) - 55,5

7. Łukasz Chudzik (Puławy) - 33

8. Mateusz Sikora (Puławy) - 25,5

9. Marcin Grzyb (Adamów) - 24

10. Adam Janoszczyk (Puławy) 

- 23,5

40-55 LAT

1. Radosław Poświatowski 

(Puławy) - 125 pkt.

2. Tomasz Ciurkowski (Puławy) 

- 108,5

3. Artur Zając (Puławy) - 104

4. Kazimierz Matraszek 

(Wronów) - 77

5. Piotr Mitruczuk (Puławy) - 73,5

6. Jarosław Drozdowski 

(Miłocin) - 61,5

7. Igor Grypas (Puławy) - 48

8. Robert Kalita (Lublin) - 14

9-10. Andrzej Zgierski 

(Lubartów) - 10,5

9-10. Marek Ciurkowski 

(Puławy) - 10,5

56 LAT I STARSI

1. Ryszard Zawadzki (Puławy) 

- 104 pkt.

2. Leszek Gawidziel (Góra 

Puławska) - 97

3. Stanisław Kowalczyk 

(Puławy) - 80,5

4. Bogdan Grzybek (Chodel) 

- 79 

5. Dariusz Smaga (Opole 

Lubelskie) - 75,5 

6. Robert Witkowski (Góra 

Puławska) - 75

7. Leszek Matraszek 

(Końskowola) - 60,5

8. Sławomir Skrzęta 

(Końskowola) - 57

9. Mirosław Łata (Opole 

Lubelskie) - 20

10. Marek Taczalski 

(Zakrzówek) - 12

OPEN

1. Kamil Gołębiowski - 175 pkt.

2. Mariusz Dydo - 130

3. Piotr Bocian - 115

4. Tomasz Ciurkowski - 113

5. Emil Matraszek 

(Końskowola) - 102,5

6-7. Radosław 

Poświatowski - 80,5

6-7. Artur Zając - 80,5

8. Piotr Mitruczuk - 70,5

9. Kamil Szuryga - 67,5

10. Kazimierz Matraszek - 62

DEBEL

1. Mariusz Dydo i Tomasz 

Ciurkowski - 125 pkt.

2. Kamil Gołębiowski i Michał 

Szuryga - 111

3. Radosław Poświatowski 

i Piotr Bocian - 83

4. Emil Matraszek i Leszek 

Matraszek - 48

5. Piotr Mitruczuk i Ryszard 

Zawadzki - 47,5

6. Leszek Gawidziel i Łukasz 

Chudzik - 44

7. Bogdan Grzybek i Dariusz 

Smaga - 31,5

8. Artur Zając i Kazimierz 

Matraszek - 31

9. Artur Zając i Sławomir 

Skrzęta - 27,5

10. Adam Janoszczyk 

i Mateusz Sikora - 22

TURNIEJ FINAŁOWY

16-39 LAT

1. Michał Szuryga (Lublin), 

2. Mariusz Dydo (Puławy), 

3. Kamil Gołębiowski 

(Wąwolnica), 

4. Emil Matraszek (Końskowola), 

5. Piotr Bocian (Puławy), 

6. Grzegorz Kulikowski (Huta 

Radoryska).

40-55 LAT

1. Tomasz Ciurkowski (Puławy), 

2. Artur Zając (Puławy), 

3. Radosław Poświatowski 

(Puławy), 

4. Jarosław Drozdowski 

(Miłocin), 

5. Piotr Mitruczuk (Puławy), 

6. Kazimierz Matraszek 

(Wronów).

56 LAT I STARSI

1. Leszek Gawidziel (Góra 

Puławska), 

2. Ryszard Zawadzki (Puławy), 

3. Robert Witkowski (Góra 

Puławska), 

4. Stanisław Kowalczyk (Puławy), 

5. Leszek Matraszek 

(Końskowola).

OPEN

1. Kamil Gołębiowski 

(Wąwolnica), 

2. Mariusz Dydo (Puławy), 

3. Emil Matraszek (Końskowola), 

4. Tomasz Ciurkowski (Puławy), 

5-6. Piotr Bocian (Puławy), 

Radosław Poświatowski 

(Puławy), 

7-8. Artur Zając (Puławy), 

Kazimierz Matraszek (Wronów), 

9-12. Piotr Mitruczuk (Puławy), 

Grzegorz Kulikowski (Huta 

Radoryska), Ryszard Zawadzki 

(Puławy), Michał Szuryga 

(Lublin), 

13-15. Leszek Matraszek 

(Końskowola), Robert Witkowski 

(Góra Puławska), Stanisław 

Kowalczyk (Puławy).

DEBEL

1. Kamil Gołębiowski i Michał 

Szuryga, 

2. Mariusz Dydo i Tomasz 

Ciurkowski, 

3. Radosław Poświatowski i Piotr 

Bocian, 

4. Emil Matraszek i Leszek 

Matraszek, 

5. Artur Zając i Kazimierz 

Matraszek, 

6. Piotr Mitruczuk i Ryszard 

Zawadzki.

mp

Znamy najlepszych

W klasyfi kacji generalnej w kat. 16-39 lat wygrał Kamil Gołębiowski 
(w środku), Mariusz Dydo (z lewej) zajął drugie miejsce, zaś Piotr 
Bocian trzecie

Najlepsi debliści w turnieju fi nałowym Żywa legenda tenisa stołowego - Leszek Gawidziel

A już wkrótce kolejne emocje związane z tenisem stołowym
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Tuż przed świętami 
w Garbarni Kurów od-
było się walne zebra-
nie sprawozdawczo-
-wyborcze.

Najważniejszym punktem 
było dokonanie wyboru no-

wych władz klubu na lata 
2024-2028. Po 12 lata ze 
stanowiska prezesa ustąpił 
Maciej Wiejak. Jego miej-
sce zajął Michał Kuflewski. 
Dotychczasowy szef klubu 
pozostał w strukturach i zo-
stał członkiem komisji rewi-
zyjnej.

NOWY ZARZĄD 
GARBARNI KURÓW
Prezes: Michał Kuflewski

Wiceprezes: Bartosz Stępień

Sekretarz: Łukasz Piłat

Skarbnik: Rafał Wałach

Członkowie zarządu: 
Michał Bolesławski, 

Karol Furtak, 

Tomasz Guz, 

Włodzimierz Łubek

Komisja rewizyjna: 
Piotr Siczek (przewodniczący), 

Adrian Piłat (sekretarz), 

Bartosz Jędrak, Grzegorz 

Kuflewski, Maciej Wiejak 

(członkowie)

mp

Garbarnia 
ma nowego prezesa!

Klub z Kurowa ma nowy zarząd. Po 12 latach ze stanowiska prezesa ustąpił Maciej Wiejak. Zastąpił go Michał Kufl ewski

Kameralna pokonała 
Powiślak Końskowola 
8:4, a Adrian Dud-
kowski umocnił się na 
prowadzeniu w kla-
syfi kacji strzelców, 
zdobywając dziewięć 
goli. Po piętach depcze 
mu Kamil Szczęśniak 
z grupy Dęblin.

Połowa rundy Puławskiej 
Ligi Halowej Piłki Nożnej za 
nami. Do tej pory na prowa-
dzeniu były trzy drużyny: Sushi 
Garden, Art-Mag Kameralna 
oraz Dęblin. Hitem był mecz 
między pierwszym a trzecim 
zespołem zakończony remisem 
2:2. Bramki dla Dęblina zdobył 
Kamil Szczęśniak, a dla Sushi 

Garden Pavlo Semeniuk i Gra-
cjan Kułagowski. 

Taki sam remis padł między 
Podnośniki 24 a Cisowianką 
Drzewce. Art-Mag Kameral-
na pewnie pokonała Powiślak 
Końskowola 8:4, a Fame Media 
odniosły pierwsze zwycięstwo 
w lidze nad Oldboy Puławy 3:2. 
Kolejne mecze 12 stycznia.

WYNIKI 5. KOLEJKI
Dęblin - Sushi Garden - 2:2

Podnośniki 24 - Cisowianka 

Drzewce - 2:2

Art-Mag Kameralna - Powiślak 

Końskowola - 8:4

Fame Media - OldBoy Puławy 

- 3:2

Dominik Kęsik

ART-MAG Kameralna obejmuje prowadzenie

Po 5 spotkaniach Puławskiej Ligi Halowej Piłki Nożnej liderem jest 
Art-Mag Kameralna, która pokonała Powiślak Końskowola 8:4

Fo
t.D

om
in

ik
 K

ęs
ik

Sushi Garden zremisowało z Dęblin 2:2

Fo
t.D

om
in

ik
 K

ęs
ik

Do końca ligi pozostało jeszcze pięć spotkań

Fo
t.D

om
in

ik
 K
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ik

Klasyfikacja strzelców: 

9 - Adrian Dudkowski - Art-

-Mag Kameralna

7 - Kamil Szczęśniak - Dęblin

6 - Kacper Szczypa i Pavlo 

Semeniuk - Sushi Garden/

Wiktor Baran - Cisowianka 

Drzewce

5 - Mateusz Murat - Art-Mag 

Kameralna

Drużyna Pkt. Bramki Bilans

1. Art-MG Kameralna 15 32:9 + 23

2. Sushi Garden 13 25:5 + 20

3. Dęblin 13 14:6 + 8

4. Cisowianka Drzewce 7 16:18 - 2

5. Podnośniki 24 7 11:13 - 3

6. Fame Media 3 8:20 - 12

7. Powiślak Końskowola 0 12:28 - 16

8. Oldboy Puławy 0 4:22 - 18

Ale historia. Po run-
dzie jesiennej sezonu 
2024/2025 Mariusz 
Nastalski pożegnał się 
z pracą w Powiślaku 
Końskowola.

W ostatnim czasie był szko-
leniowcem zespołu rezerw oraz 
drużyny trampkarzy. Od teraz za 
wyniki zarówno pierwszej, jak 
i drugiej drużyny żółto-niebieskich 
będzie odpowiadał Marcin Rożek.

mp

Rożek trenerem 
dwóch Powiślaków!

fot. Z lewej Marcin Rożek, który będzie odpowiadał za wyniki Powiśla-
ka I i II. Z prawej były szkoleniowiec rezerw oraz trampkarzy Mariusz 
Nastalski (fot. Fame Media)

W przedostatni dzień 
roku w Lublinie odbyła 
się ważna uroczystość 
w historii Akademii 
Piłkarskich Perełek.

Spotkanie podsumowało roz-
grywki 2023/2024 oraz było po-
łączone z wręczeniem pamiątko-

wych pucharów dla klubu oraz 
trenera Michała Majewskiego.

- Po pięciu latach nasz klub 
odgrywa znaczącą rolę w szkole-
niu dzieci i młodzieży na mapie 
województwa - mówi szkolenio-
wiec, który z rąk prezesa Zbi-
gniewa Bartnika odebrał pamiąt-
kowe puchary i gratulacje.

mp

Perełki z nagrodami. 
Puchary w rękach 
trenera

Szkoleniowiec Perełek (w środku) z nagrodami

Reprezentant Szkolne-
go Klubu Tenisowego 
Smecz Puławy zanoto-
wał sukces.

Wojciech Ciurkowski (uczest-
nik Narodowego Programu Upo-

wszechniania Tenisa) zaliczył 
udany występ podczas turnieju 
Tenis 10 w Radomiu. Rozegrał 
dwa wyrównane pojedynki 
i ostatecznie uplasował się na 
drugiej pozycji.

mp

Ciurkowski drugi

Wojciech Ciurkowski (z lewej) wywalczył drugie miejsce

eprasa.pl f679179c64
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S T R O N Ę  R E D A G U J E : 

Agnieszka Gołębiowska, 
tel. 505 698 186

Sylwestrowej nałęczow-
skiej tradycji znów 
stało się zadość! Po raz 
kolejny w biegu uczest-
niczyło blisko 200 osób.

To już tradycja, że w Nałę-
czowie Nowy Rok witamy na 
sportowo. 

Już po raz 30. był miejscem, 
w którym odbyła się ostatnia 
w Starym Roku, a zarazem 
pierwsza w Nowym Roku im-
preza sportowa. Nawiązuje 
ona do historii i tradycji naj-
starszego, najbardziej prestiżo-
wego Biegu Sylwestrowego na 
świecie, który od 1925 roku 
odbywa się w Sao Paulo w Bra-
zylii. Biegi Sylwestrowe w Sao 
Paulo od tamtego czasu odby-
wają się co roku, ale od końca 
lat 80. zawodnicy nie startują 
w nocy, lecz w godzinach po-
południowych.

A w Nałęczowie od lat nic 
się nie zmienia - biegacze star-
tują tradycyjnie o godzinie 
23.55. Trasa co roku prowadzi 
przez Park Zdrojowy oraz na-
łęczowskie ulice.

W ostatnich biegach udział 
wzięło prawie 200 zawod-
ników nie tylko z powiatu 
puławskiego i województwa 
lubelskiego, ale z całej Polski, 

a nawet zza granicy. Jeden 
z zawodników przyjechał do 
Nałęczowa z Zewna Lubuskie-
go, a dwie osoby z Kijowa.

- Pięć czy sześć lat temu było 
podobnie. Zazwyczaj startuje 
około 150-200 osób, ale nie 
przekroczyliśmy jeszcze nigdy 
200 zawodników - mówi Sta-
nisław Marzec, organizator. 

Najmłodszym zawodnikiem 
był 7-letni Tymoteusz Dolecki 
z Łęcznej, a najstarszych było 
dwóch panów w wieku 84 lat 
- Marian Surowiec z Milanowa 

i Adolf Ławrowski z Tarno-
brzegu.

- Chcielibyśmy wyróżnić Ire-
nę Kowalską, Michała Kowal-
skiego, Artura Marca i Łukasza 
Chołowińskiego - dodają orga-
nizatorzy - Stanisław Marzec 
i Janusz Dolecki.

Do wyboru były dwa dystan-
se - 6-kilometrowy Bieg Główny 
(Memoriał Marka Zadury) oraz 
2-kilometrowy. Był też Bieg 
Przebierańców (również na 6 i 2 
km) oraz Nordic Walking (trasa 
6-kilometrowa).

Wydarzenie swoim patro-
natem objął Wiesław Pardyka, 
burmistrz Nałęczowa, ale żeby 
po raz kolejny mogło zostać 
zorganizowane, potrzebna była 
pomoc wielu osób i instytucji. 
Biegi odbyły się dzięki wspar-
ciu m.in. Urzędu Marszał-
kowskiego w Lublinie, Banku 
Spółdzielczego w Nałęczowie, 
prof. Stanisława Leona Popka, 
Fundacji Lubelski Fundusz Lo-
kalny w Nałęczowie, Ośrodka 
Kardiologii Inwazyjnej Ikardia, 
Wojewódzkiego Zrzeszenia LZS 

w Lublinie, Sanatorium Uzdro-
wiskowego Związku Nauczyciel-
stwa Polskiego w Nałęczowie, 
Sanatorium Uzdrowiskowego 

Rolnik, grupy Luxmed i wielu 
innych osób oraz instytucji.

Agnieszka Gołębiowska

Chętnych do spędzania Sylwestra 
na sportowo nie brakuje

Po raz kolejny biegi cieszyły się dużym zainteresowaniem, wystartowało prawie 200 osób

BIEG GŁÓWNY (6 km)
open mężczyźni:
1. Bogdan Semenowicz (Ukraina) 

17,48

2. Andrzej Starżyński (Końskowola) 

17,52

3. Kamil Młynarz (SKB Kraśnik) 18,28

open kobiety:
1. Natalia Semenowicz (Ukraina) 

22,00

2. Anna Psuja (Świdnik) 23,49

3. Joanna Andrzejewska (Lublin) 24,14

kategorie wiekowe:
K20:
1. Martyna Okupniak (Lublin) 24,20

K30:
1. Marlena Wiejak (Lublin) 24,16

K40:
1. Renata Rejmak (Lublin) 27,41

M20:
1. Karol Stawecki (Lublin) 20,47

M30:
1. Artur Jendrych (Świdnik) 19,59

M40:
1. Piotr Wijata (Przysucha) 20,49

M50:
1. Tomasz Chawawko (Dębno 

Lubuskie) 21,30

M60:
1. Stanisław Łańcucki (Stalowa 

Wola) 24,03

M70:
1. Eugeniusz Jankowski (Puławy) 

31,02

Bieg na 2 km open mężczyźni:
1. Andrzej Jabłoński (Chełm)

Bieg na 2 km open kobiety:
1. Anna Gawron (Lublin)

NORDIC WALKING 6 km open 
mężczyźni:
1. Piotr Chmielewski (Lublin)

NORDIC WALKING 6 km open 
kobiety:
1. Małgorzata Kwaśna (Borki)

BIEG PRZEBIERAŃCÓW:
Anna Jasińska (Świdnik) - DISCO 

STAR

Anna Psuja (Świdnik) - SUPERWOMAN

Anna Olejnicka (Warszawa) - STATUA 

WOLNOŚCI

Druhowie zajęli się logi-
styką i transportem.

„Akcja ŻAKa dla Zwierzaka” 
to coroczna inicjatywa organizo-
wana przez Szkołę ŻAK w Puła-
wach, która stała się już piękną 
tradycją. Dzięki zaangażowaniu 
słuchaczy, wykładowców i dy-
rekcji pomoc czworonogom ze 
Schroniska dla Bezdomnych 
Zwierząt w Puławach odbyła 
się już po raz czwarty. Tegorocz-
na edycja zyskała dodatkowe 
wsparcie strażaków z Ochotni-
czej Straży Pożarnej w Nałęczo-
wie, którzy pomogli w logisty-
ce.– Co roku nasi słuchacze stają 
na wysokości zadania. Każdy 
kolejny rok przynosi coraz więk-
sze wsparcie. W tym roku udało 
się zebrać 6500 zł, co pozwoliło 
zakupić ponad 900 kg karmy dla 
psów i kotów – mówi z dumą 
Iwona Grzywa-Florczak, dyrek-
tor szkoły.

Na samej karmie się nie skoń-
czyło. Część zebranych środków 
przeznaczono na zakup leków 
oraz mleka dla kociąt. Ogrom-

nym wsparciem okazała się fi r-
ma ZOOART z Dęblina, która 
zaoferowała znaczne rabaty, 
umożliwiając zakup większej 

ilości produktów. Firma dodat-
kowo przekazała również wiele 
gratisów, co znacznie zwiększyło 
zakres pomocy.

W tym roku do akcji do-
łączyli również druhowie 
z Ochotniczej Straży Pożarnej 
w Nałęczowie.

– Strażacy zajęli się trans-
portem zakupów z Dęblina 
do schroniska – wyjaśnia pani 
Iwona.

Pomimo licznych obowiąz-
ków zawodowych i codziennych 
interwencji, strażacy znaleźli 
czas, by pomóc. Ich zaangażo-
wanie i empatia wobec bezdom-
nych zwierząt zrobiły ogromne 
wrażenie.

– Dzięki Państwa zaanga-
żowaniu psy i koty otrzymały 
zapasy suplementów, karmy, 
podkładów higienicznych oraz 
innych potrzebnych rzeczy. Te 
dary bardzo ułatwią nam co-
dzienną opiekę nad zwierzęta-
mi. Z całego serca dziękujemy za 
okazane wsparcie i wrażliwość 
na los naszych czworonożnych 
przyjaciół – podkreślają przed-
stawiciele schroniska.

Wspólne wysiłki słuchaczy, 
lokalnych fi rm i strażaków 
z Nałęczowa pokazują, jak wie-
le można osiągnąć, działając 
razem dla dobra zwierząt. Tego-
roczna edycja „Akcji ŻAKa dla 
Zwierzaka” to kolejny dowód na 
to, że siła tkwi we współpracy.

Agnieszka Gołębiowska

W tegorocznej „Akcji dla zwierzaka” pomogli strażacy z Nałęczowa

To tylko część osób zaangażowanych w akcję. Jak widać, razem możemy więcej - wykonali kawał dobrej 
roboty, by pomóc czworonogom ze schroniska w Puławach

Iwona Grzywa-Florczak
- Akcję zaczęłam z myślą 
o mojej suni – Meli, która 
kiedyś była mieszkanką 
schroniska w Puławach. 
Została zabrana z interwencji. 
Teraz jest szczęśliwym 
psiakiem. Po adopcji 
obiecałam sobie, że zrobię 
coś dla tych zwierząt, które 
zostały w schronisku. Moimi 
pomocnikami zostali słuchacze 
Szkoły ŻAK.

WYNIKI BIEGÓW
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21,2 mln zł tyle na 
inwestycje zaplano-
wały władze Gminy 
Żyrzyn. Wśród zadań 
można wymienić 
m. in. modernizację 
orlika w sąsiedztwie 
SP w Żyrzynie czy 
rozbudowę budynku 
gminnej biblioteki na 
cele centrum usług 
turystycznych.

W grudniu ubiegłego roku 
radni zapoznali się z projek-
tem wójta, a następnie prze-
głosowali budżet na 2025 r. 
Co możemy wyczytać z do-
kumentu? Dochody gminy 
mają wynieść 60,8 mln zł, 
a wydatki 61,8 mln zł, co 
oznacza tylko niewielki defi-
cyt w wysokości 978,4 tys. zł. 
Na realizację zadań z zakresu 
administracji rządowej i in-
nych zadań zleconych gmi-
nie przeznaczono 3,08 mln 
zł. 2 mln zł ma kosztować 

funkcjonowanie gminnego 
systemu śmieciowego. Gmina 
może zaciągnąć jedynie 1,85 
mln zł pożyczek i kredytów. 
Najdroższym zadaniem inwe-
stycyjnym w tym roku będzie 
modernizacja i rozbudowa 
oczyszczalni ścieków w Żyrzy-
nie, która pochłonie 6,24 mln 
zł. W tej samej miejscowości 
planowana jest rozbudowa bu-
dynku gminnej biblioteki na 
cele centrum usług turystycz-
nych o wartości 2,76 mln zł. 
Nie zabraknie także remontu 
dróg, jak m.in. gminnego od-
cinka w Kolonii Kośmin (2,20 
mln zł) czy w Osinach (850 
tys. zł). 1,05 mln zł będzie 
kosztować wymiana oświet-
lenia ulicznego - w ramach 
zadania na słupach na terenie 
całej gminy zawisną energo-
oszczędne lampy. Co zostało 
jeszcze zaplanowane w 2025 
r.? Więcej szczegółów w ta-
beli.

Dominik Kęsik

Zadania inwestycyjne w 2025 r. w gm. Żyrzyn Kwota
Wykonanie projektu wymiany wodociągu w ramach funduszu 
sołeckiego Woli Osińskiej 30 000 zł

Infrastruktura kanalizacyjna - modernizacja i rozbudowa oczyszczalni 
ścieków w Żyrzynie 6 240 000 zł

Wykonanie dokumentacji budowy chodnika przy drodze powiatowej 
2500L na odcinku Skrudki-Wilczanka 20 000 zł

Wykonanie dokumentacji technicznej drogi powiatowej nr 2501L w Bałtowie 30 000 zł

Rewitalizacja rowów przydrożnych w ramach funduszu sołeckiego Osin 13 000 zł

Przebudowa drogi gminnej Kol. Wilczanka dz. nr 599 2 200 200 zł

Przebudowa - modernizacja drogi gminnej w miejscowości Osiny ul. Szkolna 850 000 zł

Modernizacja drogi wewnętrznej w Żyrzynie ul. Pałacowa 350 000 zł

Realizacja projektu Cyberbezpieczny samorząd 507 531 zł

Wpłata na państwowy fundusz celowy dla KWP w Lublinie na 
budowę posterunku Policji w Żyrzynie 150 000 zł

Wykonanie dokumentacji technicznej modernizacji remizy OSP 
w ramach funduszu sołeckiego sołectwa Kośmin 30 000 zł

Modernizacja budynku remizy OSP w Borysowie - wykonanie 
elewacji, w tym w ramach funduszu sołeckiego: 34.150,63 zł 84 150,63 zł

Przebudowa i rozbudowa remizy OSP na świetlicę wiejską 
w miejscowości Skrudki 635 924,78 zł

Budowa garażu OSP Osiny, w tym w ramach funduszu sołeckiego: 
25.000,00 zł 75 000 zł

Modernizacja remizy OSP - zagospodarowanie terenu w ramach 
funduszu sołeckiego Żerdzi 17 000 zł

Zadania inwestycyjne w ramach projektu ZIT MOF Szkoły bez barier 376 000 zł

Zakup pieca konwekcyjno-parowego do stołówki SP Żyrzyn 35 000 zł

Montaż instalacji fotowoltaicznej w DPS 700 000 zł

Zakup pieca gastronomicznego do kuchni DPS 30 000 zł

Realizacja zadania w ramach projektu MOF Wykonanie adaptacji 
stawu na zbiornik retencyjny w miejscowości Kośmin 870 000 zł

Przebudowa zbiornika retencyjnego w miejscowości Kośmin 
w ramach PROW 540 000 zł

Mieszkańcy gminnych 
miejscowości zdecydo-
wali, na co w tym roku 
przeznaczą tzw. „wiejską 
kasę”. Tradycyjnie naj-
więcej do dyspozycji ma 
Gołąb i Góra Puławska, 
bo prawie po 50 tys. zł.

W poprzednim roku na tere-
nie gminy odbywały się zebra-
nia wiejskie, podczas których 
mieszkańcy wspólnie z włoda-
rzami ustalali na co zamierzają 
przeznaczyć należne im środki. 
Pieniądze z funduszu są przezna-
czane dla sołectw na wykonanie 
przedsięwzięć służących popra-

wie warunków życia mieszkań-
ców. W tym roku do podziału 
jest 876 501,18 zł. Największa 
pula pieniędzy zawsze trafi a do 
Gołębia (I i II) oraz Góry Puław-
skiej (wraz z osiedlem) ze wzglę-
du na sporą liczbę mieszkańców. 
Obie wsie otrzymają równo po 
50 879,50 zł. Na co zostanie wy-

dana kasa? W pierwszej z nich 
planuje się wykonanie doku-
mentacji projektowo - koszto-
rysowej na oświetlenie w ulicy 
Uroczej, budowę oświetlenia 
ulicy Uroczej czy wykonanie 
monitoringu dla tutejszej szko-
ły podstawowej. W drugiej wsi 
z funduszu zostanie pokryty 

zakup i montaż tablic infor-
macyjnych, zakup tabliczki 
kierunkowej do nieruchomości, 
wykonanie dokumentacji oraz 
budowa oświetlenia drogowe-
go na ul. Powiśle. Na osiedlu 
pieniądze będą przeznaczone 
na zagospodarownie górki koło 
Stokrotki nowymi nasadze-

niami czy zakup i zabudowę 
lustra drogowego u zbiegu ulic 
Klonowej i Leśnej. Najmniejsza 
kwota przypadła Borowinie - 14 
348,02 zł. Jakie pozostałe inwe-
stycje będą wykonane w tym 
roku? Szczegóły w tabeli.

Dominik Kęsik

Miejscowość Zadania
Tegoroczna 
wysokość 
środków

Anielin Czyszczenie i pogłębianie rowów przydrożnych 
w miejscowości Anielin 17 451,67 zł

Borowa
Tabliczki kierunkowe do nieruchomości, sygnalizator 
bezruchu MSA motion SCOUT, kostka pod wiatę - 
utwardzenie placu, plac zabaw dla dzieci

36 073,57 zł

Borowina Wybudowanie siłowni plenerowej na działce 6885/12 
(urządzenia) 14 348,02 zł

Bronowice Wykonanie projektu budowlano - wykonawczego oraz uzupełnienie 
oświetlenia ulicznego przy drodze powiatowej nr 2519L 45 079,24 zł

Dobrosławów

Wykonanie projektu oświetlenia ulicznego przy drodze 
gminnej nr 66 od posesji nr 61C, zakup i montaż lamp 
w celu uzupełnienia istniejącego oświetlenia ulicznego 
przy drodze wojewódzkiej nr 874

23 506,33 zł

Góra 
Puławska

Zakup i montaż tablic informacyjnych, zakup tabliczki 
kierunkowej do nieruchomości, wykonanie dokumentacji 
i budowa oświetlenia drogowego - końcówka ul. Powiśle

50 879,50 zł

Janów Budowa ogrodzenia placu zabaw na działce gminnej w Janowie 19 385,09 zł

Jaroszyn
Projekt budowy oświetlenia na nowowybudowanej drodze 
na działkach 7/19 i 7/20 i 4/2, dowieszenie dwóch lamp 
oświetlenia na słupach nr 7/50B i 9/48

27 881,97 zł

Sadłowice 
Kolonia Góra 
Puławska

Zakup dmuchańca, zakup defi brylatora, festyn, stół do 
bilarda, szkolenie z pierwszej pomocy, podkaszarka 30 832,98 zł

Kajetanów Remont i utrzymanie dróg w Kajetanowie 23 913,37 zł
Klikawa Wykonanie części oświetlenia ulicznego ul. Pogodnej 48 539,04 zł

Kochanów Zakup i montaż lustra drogowego, impreza integracyjna 
dla dzieci i dorosłych, zakup AGD do świetlicy w Zarzeczu 18 927,17 zł

Kowala Remont dachu na świetlicy wiejskiej 25 541,51 zł

Leokadiów

Budowa szamba przy budynku świetlico-strażnicy 
w Leokadiowie, zakup materiałów do remontu łazienki 
w budynku świetlico-strażnicy w Leokadiowie, zorganizowanie 
festynu rodzinnego w miejscowości Leokadiów

35 768,29 zł

Gm. Żyrzyn: W przyszłym roku najwięcej zainwestują 

w modernizację ujęć wody oraz drogi
Zadania inwestycyjne w 2025 r. w gm. Żyrzyn Kwota
Wymiana oświetlenia ulicznego na lampy energooszczędne w Gminie Żyrzyn 1 051 800 zł

Budowa oświetlenia w ramach funduszu sołeckiego sołectwa Cezaryn 15 292,23 zł

Wykonanie projektu oświetlenia ul. Szkolnej i ul. Lipowej w ramach 
funduszu sołeckiego Osin 15 000 zł

Wykonanie oświetlenia ulicznego przy drodze gminnej na Kolonii obok 
cmentarza w ramach funduszu sołeckiego Parafi anki 19 479,66 zł

Budowa oświetlenia ulicznego w Kośminie 20 000 zł

Budowa oświetlenia ulicznego na ul. Polnej i ul. Ogrodowej w ramach 
funduszu sołeckiego Żyrzyna 56 000 zł

Modernizacja placu zabaw przy budynku świetlicy w ramach funduszu 
sołeckiego miejscowości Bałtów 30 000 zł

Zgospodarowanie terenu wokół stawu na miejsce rekreacji plac zabaw 
i siłownia w ramach funduszu sołeckiego miejscowości Jaworów 18 616,63 zł

Przebudowa świetlicy w ramach funduszu sołeckiego miejscowości 
Strzyżowice 15 000 zł

Modernizacja świetlicy - montaż instalacji fotowoltaicznej 
i zagospodarowanie terenu wokół świetlicy w ramach funduszu 
sołeckiego Wilczanki

27 380,95 zł

Modernizacja świetlicy - montaż instalacji fotowoltaicznej w ramach 
funduszu sołeckiego Zagród 35 238,62 zł

Modernizacja świetlicy - wykonanie altanki w ramach funduszu 
sołeckiego Żerdzi 20 000 zł

Realizacja zadania: Przebudowa świetlicy wiejskiej w Strzyżowicach 
na lokalne centrum integracji społecznej w ramach projektu: Rozwój 
infrastruktury społecznej na terenie gminy Żyrzyn

812 489,57 zł

Realizacja zadania w ramach projektu MOF Rozbudowa budynku 
gminnej biblioteki na cele centrum usług turystycznych na terenie 
Gminy Żyrzyn

2 769 422 zł

Modernizacja i remont dachu zabytkowego dworku w Kośminie 700 000 zł

Dotacja dla Parafi i w Żyrzynie w ramach realizacji zadania Remont 
dachu Kościoła Parafi alnego w Żyrzynie 700 000 zł

Modernizacja orlika w Żyrzynie 1 125 735 zł

Miejscowość Zadania
Tegoroczna 
wysokość 
środków

Łęka Zakup Hydronetek dla OSP Łęka, wykonanie części 
termomodernizacji budynku świetlicy wiejskiej w Łęce 26 813,50 zł

Opatkowice
Wykonanie projektu oświetlenia drogowego działka 
1821/3, 1820, zakup sprzętu komputerowego dla OSP 
Opatkowice, zakup podkaszarki, zakup kontenera

32 206,72 zł

Pachnowola

Wykonanie dokumentacji projektowej budowy drogi 
gminnej w miejscowości Pachnowola, wykonanie 
projektu słupa oświetleniowego przy drodze nr 179 (na 
wysokości działki 181/6

24 218,64 zł

Piskorów Zakup wyposażenia do świetlicy wiejskiej w Piskorowie 18 113,10 zł

Polesie Wykonanie projektu budowy chodnika wzdłuż drogi 
gminnej od numeru posesji 54A w stronę początku wsi 19 741,25 zł

Smogorzów Rozbiórka budynku świetlicy wiejskiej w Smogorzowie 18 672,78 zł
Tomaszów Siłownia plenerowa, festyn rodzinny, wyposażenie kuchni 24 829,20 zł

Zarzecze Realizacja spotkania integracyjnego mieszkańców, 
wyposażenie świetlicy wiejskiej 19 741,25 zł

Gołąb I

Wykonanie dokumentacji projektowo - kosztorysowej na 
oświetlenie w ulicy Uroczej, budowa oświetlenia w ulicy 
Uroczej, wykonanie dokumentacji projektowo - kosztorysowej 
budowy drogi wraz z oświetleniem ulicy Zofi i Kossak, 
wykonanie dokumentacji projektowo - kosztorysowej budowy 
drogi ulicy Boczna, Cicha i Wesoła, wykonanie monitoringu 
dla Szkoły Podstawowej w Gołębiu, zakup namiotu (pawilonu), 
organizacja imprezy dla mieszkańców

50 879,50 zł

Gołąb II

Wykonanie dokumentacji projektowo - kosztorysowej na 
oświetlenie w ulicy Uroczej, budowa oświetlenia w ulicy 
Uroczej, wykonanie dokumentacji projektowo - kosztorysowej 
budowy drogi wraz z oświetleniem ulicy Zofi i Kossak, 
wykonanie dokumentacji projektowo - kosztorysowej budowy 
drogi ulicy Boczna, Cicha i Wesoła, wykonanie monitoringu 
dla Szkoły Podstawowej w Gołębiu, zakup namiotu 
(pawilonu), organizacja imprezy dla mieszkańców

50 879,50 zł

Gm. Puławy: Na co kasa z funduszu sołeckiego?

Miejscowość Zadania
Tegoroczna 
wysokość 
środków

Matygi Dokończenie zabudowy wiaty 14 755,06 zł

Niebrzegów
Projekt drogi pod asfalt działka nr 1600 (przedłużenie 
drogi asfaltowej), dyskoteka, kontynuacja utwardzenia 
siłowni napowietrznej kostką brukową

19 130,69 zł

Nieciecz Wykonanie części oświetlenia ulicznego w miejscowości 
Nieciecz wg. projektu wykonanego w 2023 r. 14 653,30 zł

Skoki
Wykonanie tablicy informacyjnej opisującej historię wsi 
Skoki, zakup 3 sztuk węży strażackich W52 oraz 2 sztuk 
węży strażackich W75 dla OSP Skoki - Borowa

22 437,86 zł

Wólka 
Gołębska

Zamontowanie na asfaltowej drodze gminnej w msc. 
Wólka Gołębska (dz. nr 1062) 3 progów zwalniających 
na odcinku od zjazdu z drogi woj. do skrzyżowania 
działek o nr ewid. 1062 z 1087 (tzw. małe rondo), zakup 
2 tablic drogowych z numerami posesji, zakup lustra 
drogowego i posadowienie go na jednym z zakrętów na 
działce o nr ewid. 1062

30 375,06 zł

Sosnów

Zakup wyposażenia do świetlicy wiejskiej w Zarzeczu, 
organizacja dnia dziecka, organizacja Mikołajek dla dzieci 
oraz ostatki dla wszystkich mieszkańców wsi, organizacja 
integracji w nowopowstałej świetlicy w Zarzeczu

20 046,52 zł

Góra 
Puławska 
Osiedle

Zakup 8 ławek tj. 4 na stadion, dwie na ulicę Parkową 
oraz dwie na teren szkoły, zagospodarownie górki koło 
Stokrotki nowymi nasadzeniami, zakup i zabudowa 
lustra drogowego na zbiegu ulic Klonowa i Leśna, zakup 
obuwia specjalnego dla Ochotniczej Straży Pożarnej 
w Górze Puławskiej w ilości 4 par, zakup namiotu, 
samowaru i lodówki z witryną, budowa placu zabaw

50 879,50 zł
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Gmina
Markuszów

C O  T A M  W  G M I N I E ?

Gmina

Kurów
Gmina

Końskowola
Gmina

Wąwolnica

S T R O N Ę  R E D A G U J E : 

Marta Pietroń, 
tel. 780 029 979

Znamy już orientacyjny 
termin tymczasowego 
zamknięcia i wyłączenia 
wąwolnickiego placu 
targowego z prowadzonej 
tam co środę działalności 
handlowej. Od lutego 
mieszkańcy Wąwolnicy 
i okolic będą musieli 
przyzwyczaić się do 
nowej i tymczasowej lo-
kalizacji cotygodniowego 
targowiska – od przyszłe-
go miesiąca funkcję tę 
ma pełnić teren rynku.

Jak poinformował, obecnie 
już burmistrz Wąwolnicy, Mar-
cin Łaguna w trakcie ostatniego 
w starym roku posiedzenia Rady 
Gminy, ma to związek z rozpo-
częciem zapowiadanej od dawna 
przebudowy targowicy. 

Na potrzebę remontu od lat 
wskazywali okoliczni mieszkańcy 
oraz handlujący tutaj co środę 
kupcy. Chodzi przede wszystkim 
o zły stan nawierzchni placu. 

W momencie wystąpienia więk-
szych opadów liczne wyżłobienia 
terenu wypełniają się wodą, co 
w połączeniu z pojawiającym się 
błotem powoduje utrudnienia 
i dyskomfort dla kupujących oraz 
handlowców. Lokalne władze 
również od dawna zdają sobie 
sprawę z problemu, ale na prze-
szkodzie, jak to zwykle bywa, 
od lat stały pieniądze potrzebne 
na przeprowadzenie tak poważ-
nej inwestycji. Tym bardziej, że 
projekt oprócz poprawy stanu 
nawierzchni placu targowego 

zakłada także jego funkcjonalne 
połączenie z rynkiem miejskim 
i placem maryjnym przy pobli-
skim Sanktuarium Matki Bożej 
Kębelskiej. Jak jednak informo-
waliśmy już na naszych łamach, 
w 2023 roku urzędnikom w koń-
cu udało się uzyskać 5,1 mln zł 
dofi nansowania inwestycji w ra-
mach dotacji z Rządowego Pro-
gramu Inwestycji Strategicznych 
„Polski Ład”. 

Miniony rok upłynął na do-
pełnianiu wszelkich niezbęd-
nych formalności związanych 

z rozpoczęciem planowanego 
przedsięwzięcia, co ostatecznie 
zaowocowało tym, że w lutym na 
miejscu mają ruszyć konkretne 
prace. Podczas grudniowej sesji 
wójt, a obecnie już burmistrz, 
przypomniał, że wykonawcą jest 
fi rma Hydro-Bruk Dominik Figu-
ra z Kazimierza Dolnego, a całko-
wity koszt zadania ma wynieść 6 
264 360, 10 zł. Przebudowa ma 
zakończyć się do sierpnia 2026 
roku, a więc tymczasowa organi-
zacja cotygodniowego targowiska 
na terenie rynku w Wąwolnicy 
potrwałaby mniej więcej 1,5 
roku. Jak zapewniono, gmina już 
teraz przygotowuje się do tego 
od strony organizacyjnej zdając 
sobie sprawę z określonych wy-
zwań.

Przebudowa placu targowego 
to jedna z kluczowych inwestycji 
planowanych na 2025 rok. Ma 
ona na celu nie tylko moderniza-
cję infrastruktury, ale także pod-
niesienie standardu przestrzeni 
publicznej w Wąwolnicy.

Jakub Majchrzak

Od lutego targ w Wąwolnicy 
przeniesiony na rynek. 
Rusza zapowiadana inwestycja

Tak obecnie wygląda plac targowy w Wąwolnicy. Ale w ciągu kilkuna-
stu miesięcy ma zostać zmodernizowany
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Konkurs wygrała Alek-
sandra Duda i to ona 
teraz pokieruje placów-
ką. Zastąpi wieloletnie-
go szefa markuszow-
skiej kultury.

Władze gminy Markuszów 
były zobligowane do ogłoszenia 
konkursu na dyrektora Gmin-
nego Domu Kultury, bo dotych-
czasowemu szefowi placówki 
kończyła się kadencja. Sławo-
mir Łowczak na czele GDK stoi 
już od 15 lat. W poprzednim 
konkursie, ogłoszonym w 2021 
r., wystartował jako jedyny kan-
dydat i objął funkcję na kolejne 
3 lata. W ostatnim postępowa-
niu, wszczętym w listopadzie, 
również walczył o reelekcję, ale 
już miał konkurentkę. 

Oboje spełnili wymogi 
formalne. Rozmowy kwalifi -
kacyjne z zainteresowanymi 
przeprowadzono jeszcze przed 
świętami. Pomysłów na działal-
ność markuszowskiego Domu 
Kultury słuchała komisja pod 
przewodnictwem skarbnik 
Anny Szymczyk, w której za-
siedli: Agnieszka Mroczek - dy-
rektor SP w Markuszowie, Syl-

wia Dec-Nader, Anna Wiczołek 
i Anna Pawłot - radne Rady 
Gminy Markuszów, Krzysztof 
Sech - radca prawny oraz Boże-
na Tkaczyk-Żurawska - zastęp-
ca wójta i sekretarz gminy. 

W ocenie komisji lepiej wy-
padła kontrkandydatka dotych-
czasowego dyrektora. To jej 
koncepcja bardziej przypadła do 
gustu członkom gremium i to 
kandydaturę Aleksandry Dudy 
zarekomendowali wójtowi. 

- Kandydatka ukończyła stu-
dia wyższe I stopnia w zakresie 
- animator i menedżer kultury, 
studia II stopnia o specjalności: 
turystyka prozdrowotna oraz 
studia podyplomowe w zakresie 
zarządzania projektami euro-
pejskimi, aktualnie kontynuuje 
studia w zakresie zarządzania 
w kulturze - czytamy w infor-
macji o wyniku konkursu na 
dyrektora GDK w Markuszo-
wie. 

Nowa dyrektor urzędowanie 
rozpocznie z początkiem no-
wego roku. Będzie kierowała 
Gminnym Domem Kultury 
przez kolejne 3 lata.

Marta Pietroń

Markuszów: Nowy 
dyrektor Gminnego 
Domu Kultury wybrany

Radni poparli pomysł 
władz gminy i zagło-
sowali za wstąpieniem 
Markuszowa do Ogólno-
polskiego Związku Gmin 
Wiejskich RP i Związku 
Gmin Lubelszczyzny.

Najpierw radni decydowali 
nad przystąpieniem do OZ-
GWRP. - Po wielu latach nie-
obecności gminy Markuszów 
w ogólnokrajowych i regional-

nych stowarzyszeniach gmin 
chcemy przyłączyć się do tego 
grona samorządowców, którzy 
wspólnie pracują i negocjują 
z rządem szczegóły działań, 
ustaw samorządowych oraz 
spraw związanych z fi nansowa-
niem samorządów - tłumaczył 
podczas sesji wójt Leszek Łuczy-
wek i dodawał: - Im więcej gmin 
w związku, tym większe prze-
łożenie w negocjacjach o fi nan-
sowanie samorządów i lepsza 
pozycja negocjacyjna.

Jak przekonywał składka 
członkowska jest niewielka i w 
stosunku rocznym wynosi ok.1,5 
tys. zł. W przypadku ZGL, gre-
mium to występuje do wojewody 
czy władz województwa, czy sta-
ra się nawet o zmianę przepisów 
ustawowych i rozporządzeń. - 
Żeby być poważnie traktowanym 
przez wojewodę i marszałka, mu-
simy być siłą - przekonywał Piotr 
Dragan, Wójt Gminy Wisznice 
i przewodniczący Związku Gmin 
Lubelszczyzny.

Jak informował przewodniczą-
cy, jednym z większych sukcesów 
Związku jest wynegocjowanie 
dodatku do emerytury dla soł-
tysów, którzy pełnili tę funkcję 
przynajmniej dwie kadencje. 
Obecnie - Nic o nas bez nas. Nasz 
głos samorządowców powinien 
być słyszalny - podsumowała 
przewodnicząca RG Markuszów 
Sylwia Dec-Nader.

Marta Pietroń

Gmina Markuszów w Związkach Gmin

Władze gminy Końsko-
wola szukają pracowni-
ka ds. kadr i płac. Czas 
na złożenie aplikacji 
mija 13 stycznia.

Nowo zatrudniona osoba 
musi spełnić szereg wymagań 
- wyższe wykształcenie kierun-
kowe i co najmniej 2 - letni staż 
pracy na stanowisku związanym 
z prowadzeniem kadr i płac. 
Idealny kandydat musi wykazać 
się także znajomością ustaw nie-
zbędnych w pracy w urzędzie, 
m. in. ustawy o samorządzie 
gminnym, o pracownikach sa-
morządowych, rozporządzenia 
o instrukcji kancelaryjnej, czy 
przepisów o wynagradzaniu 
pracowników samorządowych. 
Idealny kandydat powinien cie-

szyć się nieposzlakowaną opinią, 
dobrą organizacją pracy, czy 
umiejętnością pracy w zespole. 
Osoba zatrudniona na tym sta-
nowisku będzie odpowiedzialna 
za prowadzenie spraw kadro-
wych pracowników urzędu. Ze 
szczegółami ogłoszenia można 
zapoznać się na w Biuletynie 
Informacji Publicznej Gminy 
Końskowola. Czas na złożenie 
aplikacji mija w poniedziałek 13 
stycznia.Wszystkie dokumenty 
niezbędne do rekrutacji można 
złożyć w sekretariacie osobiście 
lub wysłać pocztą na adres Urzę-
du Gminy Końskowola, ul. Po-
żowska 3a, 24-130 Końskowola. 

Nowo zatrudniona osoba 
rozpocznie pracę z początkiem 
lutego.

Marta Pietroń

Burmistrz Końskowoli 
szuka pracownika

Ważna informacja dla mieszkańców gminy Końskowola. Jak co roku odbiorca odpadów - Zakład Usług Komunalnych 
z Puław - przygotował harmonogram wywozu śmieci z poszczególnych miejscowości. Warto się z nim zapoznać, aby 
wiedzieć, kiedy wystawić przed posesję kosze z odpadami. 

Marta Pietroń

Końskowola: Kiedy wystawić śmieci?

Wójt Gminy Baranów informuje, 
że na tablicach ogłoszeń, stronie internetowej Urzędu 
Gminy oraz BIP-ie, znajduje się wykaz nieruchomości 
stanowiących zasób Gminy Baranów przeznaczonych  
do dzierżawy.

Baranów, dnia 31 grudnia 2024  r.

O G Ł O S Z E N I E
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Mieszkańcy ostatniego 
dnia 2024 r. bawili się 
na Sylwestrze w różnych 
miejscach. W Puławach 
zabawa odbyła się trady-
cyjnie na Placu Chopina, 
a po raz pierwszy wyda-
rzenie zorganizowano 
w Końskowoli i Kurowie, 
które wspólnie z Wą-
wolnicą po 155 latach 
odzyskały prawa miejskie.

Kurów ponownie miastem
Mieszkańcy, którzy nie bawili 

się na domówkach czy w lokalach 
mogli wybrać się na kurowski 
Rynek. Tu impreza rozpoczęła się 
najwcześniej, bo o 20:00. Przez 
5 godzin uczestnicy bawili się 
w rytmach znanych hitów serwo-
wanych przez DJ`a, a z minuty na 
minutę przychodziło coraz więcej 
osób. W ostatnią godzinę starego 
roku na scenie wystąpił zespół 
Rompey znany z hitów „Moja 
Góraleczko”, czy „Ona słucha 
tylko rapu”. Równo o północy 
kurowianie przywitali nie tylko 

nowy 2025 rok, ale i świętowali 
odzyskanie praw miejskich.

- To wielka radość, że przeszli-
śmy całą procedurę. Musieliśmy 
wykazać wiele cech, które posia-
da Kurów i się udało. Konsulta-
cje z mieszkańcami również się 
udały. Mam nadzieję, że miesz-
kańcy są zadowoleni i dostrzegą 
to w przyszłych latach. Posta-
ramy się udowodnić, że środki 
zewnętrzne będą płynąć również 
z tych źródeł, które są przeznaczo-
ne dla miast i małych miasteczek. 
To pierwszy taki Sylwester w Ku-
rowie i liczę, że nie ostatni. Jeżeli 
dopisze frekwencja i mieszkańcy 
będą dobrze się bawić, to posta-
ramy się, aby rok 2025 ponownie 
zakończył się Sylwestrem na Ryn-

ku - mówił świeżo upieczony bur-
mistrz Arkadiusz Małecki.

Od teraz  burmistrz
W Końskowoli punktualnie 

o godz. 22:00 na Rynku pojawili 
się mieszkańcy, aby zakończyć 
2024 roki tanecznym krokiem 
wkroczyć q miejskość. Na pla-
cu przy ratuszu sporo się działo. 
Muzykę zapewniał DJ, obok znaj-
dowało się stoisko z jedzeniem. 
Chętni mogli zrobić sobie zdjęcie 
w fotobudce. Uczestnicy zaba-
wy mogli obejrzeć krótki pokaz 
historyczny w wykonaniu Aka-
demii Młodzieżowej. Równo 
o północy przywitano 2025 rok. 
Następnie rozpoczął się pokaz 
świateł laserowych i dźwięku.

- Uważam, że jest to radość 
dla całej gminy, że Końskowola 
ponownie stanie się miastem. To 
miło, że po 155 latach ponownie 
odzyskaliśmy prawa miejskie. 
Nie było to proste, jak byśmy 
sobie życzyli, ale na szczęście, 
jak to mówią „koniec wieńczy 
dzieło” i wola mieszkańców 
wyrażona w konsultacjach prze-
rodziła się w to, że Końskowola 
jest miastem. To dla nas no-
wość, jeśli chodzi o Sylwestra 
na Rynku. Zobaczymy, jaki bę-
dzie odzew mieszkańców. Życzę 
spokoju oraz tego, żeby jak naj-
więcej spełniło się planów oraz 
marzeń - mówił Wspólnocie 
burmistrz Końskowoli Mariusz 
Majkutewicz.

Na imprezie na końskowolskim 
Rynku bawił się także Marcin Ła-
guna, nowy burmistrz Wąwolnicy.

Hucznie przywitali  
Nowy Rok

Godzinę później rozpoczął się 
Sylwester Miejski na Placu Cho-
pina w Puławach, który trwał 
2 godziny. Mieszkańcy miasta 
i okolic wspólnie odliczali ostatnie 
minuty do zakończenia 2024 roku. 
Puławian do tańca zagrzewał DJ 
Dylo. Choć miasto zrezygnowało 
ze sztucznych ogni, to chętnych 
do ich odpalenia nie brakowało. 
O północy na niebie pojawiły się 
fajerwerki, a prezydent Puław zło-
żył życzenia noworoczne.

- Żebyśmy wśród naszych ro-
dzin, przyjaciół zaznali prawdzi-
wego szczęścia, żebyśmy zaznali 
szczęścia z sobą. Odkrywajmy ten 
rok i zapisujmy te niezapisane 
księgi, które teraz mamy. Niech ta 
przygoda ogarnie nas wszystkich. 
Wszystkiego dobrego dla Was! - 
mówił Paweł Maj.

Dominik Kęsik

Zabawa sy lwestrowa na Rynku w Kurowie t rwała przez  5 godzin.  
Na miejsce  co chwi lę  przychodzi ło  coraz  więcej  osób,  które  chc iały  
tu  powitać  Nowy Rok i  odzyskanie  przez  miejscowość  praw miejsk ich
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Arkadiusz Małecki, 
burmistrz Kurowa
Mam nadzieję, że mieszkańcy są za-
dowoleni iňdostrzegą to wňprzyszłych 
latach. Postaramy się udowodnić, że 
środki zewnętrzne będą płynąć rów-
nież zňtych źródeł, które są przezna-
czone dla miast iňmałych miasteczek

E l ż b i e t a  O c h a l  i  E d y t a  N o w a k
-  Wydaje  mi  s ię,  że  jest  lepie j  n iż  było.  Mieszkańcy mają gdz ie  
wyjść  i  s ię  spotkać.  Do te j  pory  s iedz ie l i śmy w domu.  Dzięki  nowej  
dyrektorce  GOK jest  mnóstwo imprez .  Na Sylwestrze  jest  super,  
bawię s ię  super  -  mówi  pani  E lżbieta
-  Będzie  s ię  więcej  dz iało  w naszej  gminie.  Ludzie  będą mieć  lepsze 
perspektywy zatrudnienia  w związku z  tym,  że  Kurów został  
miastem.  Dobrze s ię  bawię na imprez ie.  Nie  mie l i śmy nigdy takich 
imprez  w Kurowie,  odkąd jest  nowa pani  dyrektor  to  zaczęła  
podejmować wie le  in ic jatyw.  Teraz  możemy s ię  integrować -  dodaje  
pani  Edyta

Ki lka minut  przed nowym 2025 rokiem mieszkańcy Końskowol i  mogl i  
podziwiać  występ Akademi i  Młodzieżowej
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Nie ty lko nowy burmistrz  Końskowol i  Mar iusz  Majkutewicz  świętował  
odzyskanie  praw miejsk ich.  Na imprez ie  sy lwestrowej  na końskowol -
sk im Rynku był  obecny również  Marc in  Łaguna,  burmistrz  Wąwolnicy.  
Panowie w towarzystwie  byłego wójta  Stanis ława Gołębiowskiego 
doskonale  s ię  bawi l i  robiąc  sobie  se lfi e
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Mariusz Majkutewicz, 
burmistrz Końskowoli
To miło, że po 155 latach odzyskaliśmy prawa 
miejskie. Nie było to proste, jak byśmy 
sobie życzyli, ale na szczęście, jak to mówią 
„koniec wieńczy dzieło” iňwola mieszkańców 
wyrażona wňkonsultacjach przerodziła się 
wňto, że Końskowola jest miastem

J a r o s ł a w  K l i c z e k
Jako mieszkaniec Końskowoli  
cieszę się, że z odzyskania praw 
miejskich. Myślę, że będzie lepiej.  
Lubię to miasto za klimat czy róże.  
Znalazłem tu miłość. Na imprezie  
bawię się z przyjaciółmi i jest  
bardzo domowo. Nigdy nie było  
w Końskowoli takiej imprezy w tym 
stylu. Byłem mile zaskoczony. Więcej  
powinno być takich wydarzeń. Życzę 
mieszkańcom zdrowia oraz szczęścia

Przez  dwie  godziny mieszkańcy Puław bawi l i  s ię  na P lacu Chopina
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Tak 2025 rok witali mieszkańcy powiatu. Tak 2025 rok witali mieszkańcy powiatu. 
Końskowola, Kurów i Wąwolnica miastamiKońskowola, Kurów i Wąwolnica miastami
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